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ORGAN WK 

Rząd radziecki wyraża zgodę 
na ·wstępną konferencję przedstawicieli czterech mocarstw 

MOSKWA (PAP). Ag.encja l wstępnej konferencji przedstawicie 
komu- li cz.terech państw w celu ustalenia TASS ogłosiła następujący 

nikat: 
W odpowiedzi na notę rządu 

radzieckiego z dnia 5 lutego w spra 
wie zwołania sesji Rady Ministrów 
SJP.x:aw Zagranicznych: 

·Rządy Francji, ,W. Brytanii i Sta­
nów Zjednoczonych wysunęły w 
dniu .19 lutego propozycje zwołania 

porządku obrad Rady Ministrów 
Spraw Zagranicznych z tym, by ta 
wstępna konferencja odbyła się 1W 
Paryżu w dniu 5 marca bl'.. 

w d~iu 1 marCf-1' 1·ząd radziecki 
zakomunikował o swęj zgodzie na 
propozycje trzech mocarstw. 

Plenarne posiedzenie 
ROK IV <Vm SOBO'fA 3 MA~CA 1951 ROKU. Nr 61 Komitetu Wojewódzkiego PZPR w łodzi 
Kobiety polskie w · na.rodowym ·fr.ancie : walki o pokój i · Pliłn 6-letni ' . „~ .. ' 

W dniu wczoraJszym odby!o się rozszerzone plenum Ko~tetu 
W.ojewódzkiego PZPR w Łod'Zi, pr1Ly uCl.Zliaile sekrcflarzy .;komLte.tów 
p1>wiatowych i miejskich, oraa; aktywistów z llla'kładów pracy, gmin 
i gromad. 

Posdedzenie pośwlięcone było omówieniiu uchwał V:I Plenum 
Kom~tetu Centralnego PZPR. 

z ra;mienia n:c w obrada.eh brał udział: z-ca. członka. Biura 
Politycznego KC - tow. Hilal'y Chełchowski oraz ·z-ca. lderOWlllika 
Wydziału Organizacyjnego KC - tow. Włod7limierz ReCIMl.k. 

rozpoczyna dżi!i Obrady w W ar~zawie 
- Referat na tema.t „Zadania Partii w budownictwie firontu na­

rol'[owego i realizacji zadań Pła.nu 6•lę,tniego" wYgłosił I sekretarz 
KW PZPR tow. Leon Stasiak. · . 

Po referacie wywiązała Slię ożywtiona , dyskusja., w której głos 
zabierało 24 mówców. W toku dyskusji wygłosił przemówienie tow. 
Hilary Chełchowski. Dyskusję poi!sumował I sekreta-rz KW - tow. 
Leon Stasiak. Serdeczne pożegnanie delegatek Łodzi województwa no Dworcu Fabrycznym 

WARSZAW A (PAP). - Dziś, dnht 3 Llm., w auli P-01itech-
. niki Warszawskiej rozp-0ezn.ie obrady I Ogólnovolsk.i Kongres Ligi 
Kobiet, w którym weźm'ie ud.ział około UiOO delegatek z całej Pol­
ski. W <Jhradach uczestniczyć hę di! '"" '' t\ic:i; liczne delegacie organi­
zacji kobiecych z zagranicy. 

Hasłem Kongresu jest. mobilizacja kobiet do wzmożonej walki 
o pokój i realizację Planu 6-le tniego. Kon.gres uchwali statut Ligi 
IC-0biet i dokona wyboru jej władz centralnycb„ 

Miejsce obrad Kongresu Ligi Ko-1 glo5c i spraw.iedliwosć społeczną -
biet - Politechnika Warszawska - widnieją tram;iparenty głoszące: 
przybrało wspaniały wygląd. Na frt>n ,,Uczymy się od kobiet radzieckich 
tonie gmachu wśród bfało-czerwo- budować socjalizm, pracować dla d-0-
nych, czerwonych i niebieskich flag bra ojczyzny", „,Vychowujemy na­
włdnieje hasło: „WsZiystkie kobiety sze dzieei na patriotów Polski Ludo­
polskie w narodowym froncie walki wcj, kochających pracę i miłujących 
o pokój i Plan 6-letni". Pxzed bu- ojczyznę". 
dynkiem powiewają różnobarwne f]a . Takie i podobne ha)lł'a wid111iefo na 
.e:i w.ielu krajów. 'frontonach wielu gmachów publicz-

W auli Politechnfki, ponad stołem nych i zakładów pracy Stolicy, któ­
prezydium, na tle ogromnych nie- re na cześć Kongrei>u zostały od­
bieskich s·zarf widnieją portrety Ge- świętnie przystrojone. 
neralissimusa Stalina i Prezydenta * * * 
Bolesława Bieruta. WARSZAWA (PAP). - W godzi-
Ńa bocznych ścianach auli, ponad nach wieczornych dnia 2 bm. i w 

poittvetami p<DZiodownic pracy, czo- ciągu nocy z 2 na 3 bm. przybywały 
łowych działaczek polsldego ruchu do stolicy z całej Polski pociągi, wio 
kol;>iecego, bojowniczek o niepodle- zące delega1Jki na Ogólnopolski Kon 

I, gres Ligi Kobiet.. W~ród delegatek 
przeważają wyróżniające się' w pra 

I cy robotnice zakładów przemysło-

1 

wych oraz aktywistki społeczne.' Du 
ży odsetek stanowią również robo­
tnice rolne, pracownice umysłowe i 

1 gospodynie domowe. Szczególnie 
wielkie grupy przybyły z woj. wro 
cławskiego (138 delegatek), poznai'1 
skiego (118) i katowickiego (105). 

POJJAHKI DLA TW:-ll:HESTJ 
um KOBIET 

'/, wielu zakładów p1·acy, wsi i z 
wielu miejskich orga.nizacji Ligi Ko 
biet napływają podarki dla Kongre­
su LK. Są to pięknie wykonane ki­
limy, ręcznie tkane dywaniki, wzo­
rzyste chusty, .albumy, artystyczne 
\VYToby ze skóry i filcu itp. 

M. in. koło Ligi Kobiet w Barlin­
ku, pow. Myślibo'l·z, wykonało glo­
bus z emblemaitami ruchu obrońców 
pokoju. Na _podarku wi-dnieje napis : 
„Koło Lig:j Kobiet w Barlinku wal· 
czy o pokój". 

POŻEGNANIE DELEGATEK 
NA DWORCU FABRYOZNYM 

Łódź żef1nała wczoraj delegatki z 
naszego miasta i województwa, od­
jeżdżające na Ogól~opolski Kongr~s 
Ligi Kobiet. W godzrnach popołudmo 
wych delegacje z zakładów pracy, or 

W sobotę i niedzielę Polskie Radio nada 
końcowe przen1ówienie Przewodniczącego KC PZPR 

wygłoszone na Yt Plenum Partii 
i:anizacji społecznych i szkół przy· WARSZAWA (PAP). - Końco-
bywały tłumnie ze sztandarami prz.<d we przemow1enie Przewodniczącego 
gmach Zarządu Miejskiego Ligi Ko- KC PZPR - PrezY'denta tow. Bole­
bi-et. Przedstawicielki poszczegól· · VI 

h I ·1 LK · · k' k · sława Bieruta, wygłoszone na nyc co wręczaią w1ązan 1 w1a . . . 
tów deleizatkoro na Kongres, życząc I plenarnym po-s1ed.z~mu . Ko~mtet~ 
im pomyślnych obrad. W ciągu krót: I Cent~:aincgo .Pol:1lneJ ~Jednoczone.] 
kiego czasu świetlica Zarządu jak i Partn Robotn.1czeJ, będ:r.1e nadane w 

(Dokończenie na str. 2) sobotę, 3 bm., o godz. 17.05 na fa-

W Z wiqzku Radzieckim 

Nieustannie · wzrasta 

lach wszystkich rozgłośni Polskiego 
Radia. 

W niedzielę, dnia 4 bm. końcowe 
przemówienie będzie powtórnie na­
dane o godz. 10 w programie I na 
fali długiej 1322 m i o godz. 16 na 
fali 397 m oraz na falach wszysibldch 
rnzgłośni regionalnych Polskiego Ra­
dia. 

do.hrobyt 
ludzi pra.cy 

nieustannie żonych cenach. 

.Dla pokoju, dla socjali~:rµu 
MOSKWA (PAP). - W całym 

kraju radzieckim w zakładach 
przemysłowych i urzędach, w kołcho 
zach i sowchozach, w ~.klepach, ko­
mentuje sie szeroko uchwałę Rady 
Ministrów ZSRR i KC . WKP (b) o 
nowej zniżce c.en detalitznych arty­
kułów żywnościowych i towarów 
przemysłowych„ Nowa zniż.ka cen, 

stwierdził Wołkow 
wzrasta. Oto dfaczeg·o 
pracować coraz lep1foj i 
Im wydajniejsza stanie 
praca, tym bogatsze 
będzie nasze ży-cie. 

pragniemy 
,vyda.jniej. 
się nasza 

piękniejsze 

Ogromne znaczenie, ja,kie posiada 
nowa zniżka cen dla dalszego wzro­
stu stopy życiowej mas pr.acujących 
ZSRR widoczne jest już w pierw­
szych dniach handlu według nowyeh 
cen. Sklepy spożywcze i wyrobów 
pl"zemyslowych notują ogTomną 

frekwencję. 
ludzie pracy miasta Lodzi w sprawie uchwały Rady Pokoju 
:\Igr. inż. ANDRZEJ DOBERCZA'K, 
ze wzruszeniem wspomina wywiad, 
ud~ielony niedawno korespondentowi 
„Prawdy" przez towarzysza Stalina 
oraz Apel światowej Rady Pokoju. 
Stwierdza on: 

Jako pracownik nauikowy, uwa.żMn, 
że pracę ' badawczo-naukową można 
prn.wadzić jedynie w atmosferze po­
koju. Atmosfera, panująca w pań­

. stwach imper ialistycznych, nie gwa­
ra'łtuje bynajmniej spoJrnjnej, twór­
c,..ej pracy. W krajach kapitalistycz­
nych nauka służy propagowaniu śród­
ków masowej zagłady. Myślę, że za­
warcie paktu pokoju pr,Zez 5 mo­
carstw zapobiegnie rozpętaniu nowej 
r„ożogi wojennej. 

Ob. MARIAN P AtWEŁCZYK, maj 
-::ter z ZPB im. F. Dmerży.itsldego, 
mówi: 

W naszej młodzież<>wej bry.gadzie 
im. Czutkicha, w której jestem maj­
str&tn, o pokój walczymy zwię'kszo· 

ną .ilością meti;ów· wyprodukowa.nych 
tka.n in. Nasz zespół zmiainowy osią­
ga najWYż.szą wy!dajność i jzkość. 
w ćnłej tkalni. i z tego wła-śnie je­
steśmy · dumni, , gdyż z.dajemy sobie 
sprawę, że w ten sposób :i:m1,yczy.nia­
my s'ię do w.zrostu .dobrobytu ludzi 
pracy, do wY,Jro-nania p'l."Zedtermino• 
wo zadań · drugiego roku Pia.nu 
6-letnie·go. Ale do spokojnej i wydaj 
nej pracy potr.zebny jest pokój. Dla­
tego całym sercem jesteśmy z do­
niosłymi wskazaniami towarzysza 
Stalina, dlatego popiera.my gorąco 
Apel światowej Rady Pe>koju, 

Dy,rektor Archiwum Miejstktiego, 
mgr ROMAN KACliMA:REK, 
oświadoz,a: 

Wy.powiedź Genera.HssiimU1Sar Sta.lina, 
że „pokój będzie zachowany i utrw.a 

·1ony, jeże1'i na:rody ujmą w swe :i:ę­
ce spraw.ę zachowaIDia pcko:j.u i bę­

. dą b<roniły jej · do :lrońca" - zapew-

nia możliwość utrzymania trwałego dzięki której społeczeństwo radziec­
bezpieczeij.stwa. kfo. zaoszczędzi w rb. około 34,5 mi-

N aszą wolę zachowa.nia pokoju i liarda· rubli, została przyjęta jedno­
utrwalan.ia dobrobytu z.adokume~uje myślnie jako pl'zejaw tri>!tki · rządu 
m·y nie tylko p-Odpisal!lli pod Apelem radzieckiego i partii Lenina-Stalina 
w sp1·awie 2awaTcia pa;ktu pokoju, ale. o diJbro i szczęście ludu. 
c:zyinną postawą w naiszyim.. codzien· P1'zemawiając na zebraniu załogi 
nym życfo; podikreś1imy naszą tro- mostkiewskich za:kładów „Ka.Hbr" s.ta 
skę o l:ad na św.iecie wy.trwałym chanowiec Wołkow podkreślił, że par 
wYSiłkiem w naiszych warsztatach tja bolszewicka i rząd radzieoki wy 
pracy. Wzmożoną pracą realizo.wa~ I kaii;ują stałą troskę · o dobro mas 
będziemy Narodowy Plan 6-letm. pracujących. Dobrobyt nasz -
•••••••••S••···················••aaaasaaaaaaaaaa•aaaaaa11111aaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaaa •, 

DZJS rozpoczynamy druk nowej powieści 

pió1·a LEON A GOMQLJCKIEGO 
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Miliony obywateli radzi~clcich na­
bywają już al"ty.kuły żywnościowe i 
towary przemy;słowe po nowych, z.ni> 

W krajach kapitalistycznych-

Obniża · się 
·ludności 

stov.a ży~i()Wa 
„ • 

pracu1ące1 
LONDYN (PAP). p ,rasa burżua-1 NOWY JORK Jak wynika z da.· 

zyjna usiłuje ukiryć przed narodem nych statystyoz.nych ogłoszonych 
ang'ielskim :riniżkę cen na arty.kuły przez Ministerstwo Pracy, koszty 
spozywcze i wyroby przemysłowe utrzymania w Stanach Zjednoczo­
wprowadzuną w Związku Radziec- nych w początkach rnku 1951 były 
kim. Koła rz.ądowe .usiłują. ukryć o 81 proc. wyższe, niż w roku 1939. 
przed nairodem to nowe osiągnięcie SZTOKHOLM (PAP). Realna war 
r~dzieckich mas pracujących szczegól tość płac i poziom życia ludności pra 
nie dlatego, ~e w Anglii w dniu 1 cującej stale się obniża . W p<>'równa 
marca nasta pił nowy wzrost cen. · k 1939 t k ł , 

Po-d.wyższ;IDo m. in. przeciętnie o mu 2 ro iem · ceny ar Y .~ ow 

1
'2!) proc. ceny po&illków w restaura- powszechnego użytlku w SzwecJ1 by­
cjach i o 25 J!l'roc. ceny w kawdar- ły w p9ło.wie lutego br. o 80 proc. 

'niach. · wyższe • 

Przodujące kobiety • . f województwa 

•• 
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JANINA KALINOWSKA podczas 
okupacji walczyła w partyzantce AL 
W wolnej Polsce pracuje najpierw 

jako kierownik personalny - obec iie 
dyr. ndczelny Zakładów Pasmantei·yj 

nych Łódź - Południe. Janina KaLi 

nowska jest znaną działaczką spo· 

Łeczną, jako aktywistka wyjechala 

wraz z innymi na Kongres L . K . do 

STANISŁAWA KUJAWIŃSKA pra· 
cuje od 9 lat w MZK w Ło{i?i. 8 tat 
była konduktorem - następnie mo-

J„1lJWIGA GONERA ze wsi Gi­
dle w ,powiecie radomszczańskim. 
Od 1945 roku biei·ze czynny udział 
w organizacji Ligi Kobiel. Aktywi· 

STANISŁAWA MAŚLANKA ze wsi 
Plecka Dąbrowa w powiecie kut­
nowskim j est przewodniczącą gro­
madzkiego kota gospodyń wiej­
skich·. Ob. Stanislawa Maślanka -
to przodownica pracy, odznaczona 
dyplomem uznania za hodowlę trzo· 
dy chlewnej . Jest członkiem spól· 
dzielni _produkcyjnej i wkłada całą 
swoją energię w organizowanie 
nowych spółdzielni produkcyjnych. 

GABRIELA SYSKA - sędzią pawia 
towy w Tomaszowie, jest znaną akty 
wistkłi, L. K. Podczas a.kcji poprze · 
dzającej Kongres L . K. i Międzyna­

rodowy Dzień Kobiet, ob . Syska da· 
la się poznać szerokim masom ko­
biet jako aktywna dzialaczka, bojow . 
niczka o pokój. Ob„ Syska jest człpn 
kiem Komitetu Obrońców Pokoju. 
Kobiety z calym zaufaniem powie­
rzyły j ej mandat na Kongres L . K. Warszawy. 

·--torniczym, a od czter;ech miesięcy -
jest kontro l erern.. 

Stanisława Kujawińska jest prze· 
wodniczqcą rady kobiecej w II za· 
jezdni. W ubiegłym roku została od­
znaczona dyplomem za pracę spole· 
czną i zo.woc1ow(I„ Jest delegatkg, 

tramwajarek na Kongres L. K. 

· stka - przvczynila się do zorgani.­
zowania w ielu kól gospodyń wiej­
skich w okolicznych gromadach. Ob. 
'Jadwiga Gonera przejawia żywą 

działalność we wszystkich akcjach 
społecznych i gospodarczych. Za 
swój wklad pracy zostala wybrana 

delegatką na Kongres L. K. 

• 



„.' . „ ·1 •• 1sr:wm 

Naczelnym zadaniem Zw. Bojowników o Wolność i Demokrocję-

Wi lka o pokój i Plan 6- letni' 
Z obrad plenum Za~ządu Głównego 

W'ARSZAWA (PAP). - W osta- nie do nowej wojny, kt6rą pragnęli­
tn:ich -dniach lutego br. odbyło się by wywołać imperialiści. 

Up·rzemysłowienie kraju 

trzykrotnie przewyższa poziom przedwojen.ny 
Z obrad Komisji Sejmowej Piana Gospodarczego i Budżetu 

U naszych 
przyjaciół 

„Członkowie Związku Bojowni­
w Warszawie posiedzenie rozszerz.o ków 0 Wolność i Demokrację WARSZAWA (PAP) . Sejm<YWa 
nego plenum Zarządu Głównego stwierdził gen. Jóźwiak _ Witold _ Komłsja Planu Gospodarczego i Bud­
Związku Bojowników 0 Wolność i widni przodować ofiarnością w pra. żetu obradowała nad zagadnieniami 
Demókrację, poświęcone omówieniu cy, inicjatywą, aktywnością., entu- p1v;;emyshl. Referat ęprawozdawczy 
planu działalności Związku na rok zjazmem - być za.wsze wzorem pa wygłosił pos. J. Rustecki (PZPR). 

)>lrodulrejli przemysłu o 23,4 proc. 
Wartość pl'Odukcji przemysłowej w 
br. wzrośnie w gómictwie o 9,7 
proe., w przemyśle ciężkim o 20,4 
proc„ chemicz.nym - -o 20,9 proc., 
lek.kim - o 16 p.i.·oc„ rolnym i spo­
żywczym - o 23,1 proc. oraz w 
przedsiębiOTSltwach drobnej wytwór­
c_zości - o 80 proc. 

Wykonanie trudnych zadań w br. 
wymagać będzie zmiany dotychcza· 
sowy eh metod pracy, wprowadzenia 
ulepszeń w produkcji, wyk11rzystania 
w pełni wolności produkcyjnej ma­
szyn i urządzeń, wprowadzenia so­
cjalistycznej orgaaizacji pracy. 

SZYBKI ROZWÓJ 
SPOŁDZIELCZOSCI 

PRODUKCYJNEJ W RUMUNU 

biei. trloty i bojownika. o sprawę poko- Plan produkcji przemysłu w 1950 
Obszerny referat polityczny o za ju, zagrzewać swym przykład$ 'do roku został wykonany z nadwy7.ką, 

W latach 19~ 71950• powstało vr 
Rumunrili 1.029 rolnicz~h spółdziel­
ni produkcyjnych, obejmującycla 
65.974 gospodarstw chłopów bied• 
nych i średniorolnych o łąCrllllej Po­
wjerzchni 268.640 ha. 

daniach Związku i. szerokich mas pracy i walki". w wyniku czego wartość produkeji 
· członkowskich wygłosił gen. Jóź- Po ożywionej dyskusji Plenum I w~rosła o 30,8 proc. Polskii stała się 

Realizacja śmiałych zadań planu 
na rok 1951 wymagać będzie duże­
go wysiłku i entuzjazmu klasy ro­
botniczej. Realizację wrelkleh zadai} 
ułatwi nam umacnianie przyjaźni i 
ro7rszerzan,ie stoswnków gosipodar• 
czych ze Związkiem Radzieekrlm i 
krajami demokracji ludowej. W o­
parciu o braters-ką pomoc Związku 
Radzieckiego, o wzrastającą świado 
mość klasy robotniczej naszego kra 
ju, w walce z noiedobltkarni wroga 
klasowego, plan gosp<>darczy na rok 

Thlięki stosow:aniiu r!Xl.obyczy ~ 
dzieclti.ej agrotechnliki oraz <Wi.ęlcl 
pomocy ośrodków maszynawu -
traktorowych spółdzielnie produk­
cy;jne urzysk>ały rzniacz:nile wyższe ribil> 
ry wszystkich kultur uprawnycl> 
niż gospoclaxstwa :indywidualne . 

wiak - Witold. Mówca stwierdził.\ przyjęło . tezy, zawarte w referacie., k1·ajem trzykrotnie bardziej uprze. 
ze naczelnym za.daniem członków gen. Jóźwiaka - Witolda jako , wy- mysłowionym niż przed wojq. 
Związku jest walka o njedopuszcze tyczne dalszej działalności Związku. flan na l'Ok 1951 zakłada wzrost 

W bieżącym roku powążne zada­
nia nakłada plan w za.kresie zwięk­
szenia wydobycia rud miedzi. Hut­
nictwo podniesie średnio o kilka pro 
. cent produkcję, co w poważnym 

. Izba ludowa NRD wita historyczne uc.hwałf 
· Światowej Rady Pokoju 

stopniu przyczyni się do dalszego 
roz.woju przemysłu maszynowego, 
budowlanego i przetwórczego. 
Najpoważniejszy wzrost produkcji 

wy.stępuje w przemyśle b11dowy ma­
szyn. Produkcja obrabia.rek zwiększy 
się o 161 in-oc„ maszyn i urządzeń 
dla budownictwa o 162 proc„ sam<>­
chodów cięża.rowych - 331 proc. itd. 

WIELKI ROZMACH RUC:HU 
RACJONALIZATORSKIEGO 

W RADZIECKilM P'RZEJ.11YSLE 
WĘGLOWYM 

Apel parlamentu Niemiec Demokr~tycznych . ·do B:uodestagu 
1951 będzie wykonany. Realizacja Ruch racjoruali:mroTSkli li. wy.nMaz• 
tego planu umocai nasz potencjał cu..ości w radzieclcl.m przemyśle wę­
go.spodarczy, wzmocni nasze siły w glowym ogiair<rria CiO'l'aZ SJZerSze rzesze 
walce o utrwalenie pokoju. górników. W ciągu ubiieglycll 2 lat BERLIN (PAP), - W pdą.te;k 

Izba Ludowa Niemieckiej Republiki 
Demokratycz.nej zebrała się na swe 
szóste, nadzwyczajne posiedzeł!-ie 
plenarne. Porządek dzienny zawie­
rał jedyny punkt: N~emcy a pokó.j 
- czyli zajęcie stan01WiS1ka wobec 
uchwał światowej Rady Pokoju. 

N a posiedzenie przybyli przedsita­
wiciele misji dyPlomatycznych, a­
kredytowanych przy rządzie NRD 
oraz obecni jeszcze w BerHnie człon 
kowie światowej Ra.dy Pok<>·ju. 

Obrady zagaił przewodniczący 
Izby Johannes Dieckmann. 

Następnie przewodniczący faby z 
polecenia Konwentu Seniorów od­
czyitał projekty dwóch rewlqcji, 

Nowi ministrowie RP 

TeklSt. rezolucji wszystkich frakcji 
Iz.by Ludowej NRD w sprawie 
uchwał światowej Rady Pokoju ma 
następujące brzmienie: · 

Izba Lµdowa Niemieckiej Repu}>Ii­
ki Demokratycznej stwierdza, że 
światowa Rada Pokoju na ..swej l*)­

sji berlińskiej w dniach 21 - 26 lu­
tego 1951 r. dokonała nriezwykle do­
niosłej pracy na rzecz pokoju, bez­
pieczeństwa wszystkich narodów oraz 
ich pokojowego rozw>oju. Izba Ludo­
wa Niemieckiej Republiki D~mokra­
tycznej wita uchwaly, przyjęte przez 
światową Radę Pokoju, a w szcze­
gólności apel w sprawie zawarcia 
paktu pokoju między pięciu wielki­
mi mocarstwami, jej wystąpienie w 
obronie Ka.rty Narodów Zjednoczo­
nych przyjętej w San FranciiS.00 oraz 
decyzję w sprawie wysłrunia delega­
cji światmvej Rady Polooju do Orga­

WARSZA W A (PAP). - Prezydent nizacji Narodów Zjednoczonych w 
R'P mianował dotychczasowego mini- Lake Success. 
stra komunikacji inż. Jana Rabanow- Nie-
skii!go _ ministrem Kolei, a Rysz.aT Posfowie do Izby Ludowej 
da Strzeleckiego, inż. Zygmunta Ba- mieckiej Republiki Demoltratycznej 
lick1eJlo i Józefa Popie~asa - podse- aprobują te uchwały w całej pełni 
kreta-rzami stanu w Mm. Kolei. i zobowiązują się do wytężenia * • * wszys-t:kich sił, aby wnieść swój 

J R wkład w dzieło urzeczywistnienia 
Prezydent RP mianował ana u- tych uchwał w interesie zapewnienia 

3 teckiego - ministerem Transportu pokoju :mlędzy narodami. 
Drogowego i Lotniczego, * * • Izba Ludowa Niemieckiej Republi-

Prezydent RP mianował Zofię DeID:- ki Demokratycznej wzywa wszyst­
bińską podsekretarzem stanu w M-1- kich Niemców, wszystkie matki i 
nisterstwie Oświaty. zwłaszcza młodzież nielllliecką, by 

* • * zj~dn~y~i się n~ ~as.zczyźn!~ tej 
Prezydent RP mianował inż. Stefa- WJelkieJ ! .spr_a~edl'lweJ !ł'~c~~ n~ 

·ba Pietrusiewicza podsekret11;rzem rzecz po~OJU 1 me szc~ęd~ll~ sił am 
stanu w Ministerstwie Budowmctwa czasu, azeby rozproszyc c1ązący nad 
f.rz.emysłowego .i równocześnie odwo-1n!łrodami. ~o;o~a. r nowe. go zagroże­
łał go ze stanowisk~ podsekre.tarza ma. pokOJ!1 SWl!'-~wego prz~z ?dr3;­
stanu w Ministerstwie Budownictw.a. dza1ący S?ę m1btaryzm JUemJeclu,_ 
Miast i Osiedli, ażeby ·zapewnić na.szeniu 'Własnemu 

ZMP-owski siew pokoju 

Traktorzysta Zagórny tworzy bryeadę „dobrei orki" 
WARSZAWA (PAP). - Odpowia- I „ZMP-owskiell:o siewu pokoju", mani­

Jiłając na apel cóuk i synów mąło i· festując w ten sposób swą wolę wal­
~redniorolnych rodzin chłopskich ze ki o pokój i realizację wielkiego Pla­
prsi Lubnów, woj, wrocławskie, mło- nu 6-letniego. 
ldzież wiejska masowo włącza się do „Stanęliśmy w ZMP - przodują-

Na marginesie 

Podżegacze 
w purpurze 

Belgia jest krajem „marshallowskim" 
-ć „atla:myckim", a :ie jej ciężar gatu.nko 

"<f'1Y w ":kładzie · „bloku ~hodniego" 
-,określa się stosunkowo msko, wpływy 

cych szeregach młodzieży, aby wal­
~zyć jeszcze wydatniej o wielkie dzie 
ło przebudowy . socjalistycznej wsi 
polskiej i o pokój - powiedział Ta­
deusz 'Zagórny, traktorzysta POM w 
Trzebnicy, który wraz z 4 _osobami 
podpisał deklarację ZMP. Traktorzy 
sta Zagórny postanowił .zorganizować 
brygadę „dobrej orki" oraz zaoszczę 
dzić podczas wiosennych ·siewów 300 
kg paliwa. 
Młodzież z koła .ZMP w POM Trze 

binia zobowiązała się na 8 dni przed 
terminem wykonać prace siewne, 

na,rQdowi pokój, rozwój . demokraty­
czny i powrót -do grona demokratycz 
nych, . pokój mihtjących i :r:ówn.&­
u.-ra wn.iooych narodów. 

W rezolucji w- sprawie paryskiej 
konferencji wstępnej pa.·zedstaiwicieli 
czterech wielkich mocaTStw czytamy 
m. in.: 

Izba Ludowa Niemieckiej Republi­
ki Demokratycznej zwraca się do 
Bundestagu Niemieckiej Republiki 
Związkowej z naglącym apelem o 
niezwłoczne skierowanie do czterech 
wielkich mocarstw, których przedsta 
wiciele zbierają sie dnia 5 marca 
1951 I' • . w Paryżu na konferencję 
wstępną w Śprawie opracowania po­
rządku dziennego lronferencji mini­
strów spraw zagra.nicinych, Stanów 
Zjednoczonych, Wielkiej Brytanii, 
Związku Radzieckiego i Francji, 
wspólnego wniosku obu parlamentów 
o wpisanie na porządek dzienny kOIIl 
ferencji ·ministrów spraw zagranicz­
nych - ·sprawy przygot;owania i za­
warcia traktatu pokojowego z Niem­
cami jeszcze w r. 195L · 

Po dys·kusji, w której za:bierali 
głós pmedstawiciele poszcze,gólnych 
ugrupowań Izby Ludowej, obie rezo­
lucje zostały jednomyślnie P•rzyjęte. 

Stały wzrost stoipy życiowej lud­
ności wym~ga zwiększenia produk­
cji artykułó'\V bez:po-średniej konsum-
cji. , 
Nakłady inwestycyjne w bieri. ro­

ku w norównaniu z rokiem ubie· 
głym będą większe o 32 proc., w wy 
niku tego zdolność wydobycia wę­
gla kamiennego wzrośnie · o ponad 
3,75 milionów ton węgla rocznie, 
energii elektrycznej o 412,4 kW. 
Wykonana zostanie budowa 100 km 
gazociągó~v, zwiększy się produkcja 
rudy ~urowcowej, wzrośnie zdolność 
produkcyjna przędzalń bawełny itp. 

:tródło pokrycia finansrowego wzro 
stu produkcji prze.mysrowej w 1951 
roku stanowi akumulacja uspołecz­
niony-eh przedsiębio1-stw. U dział aku 
mulacj.i przemyshl w ogólnej sumie 
wyniesie 84,6 proc., co stanowi 
wzrost w stosunku do 1950 r. o 57 
proc. 

Z ogólnej sumy wpływów budże­
tu gospodarki uspołecznionej na 
przemysł przypada 72,1 proc. 

Plan na rok 1951 przewiduje 
wzrost wydajności pracy w przemyś­
le o około 13 proc. Jednym z wę-.11ło­
wych zagadnień plamu na rok bie­
żący jest obniżenie lros?.itów wła­
snych w przemyśle o 6,:f proc. 

Wśród dolarowych „przy jaciół" 

Pogłębiają się sprżecznoścl 
··w obozie kapitalistycznym -

W dyskusji nad referatem zabie- zaoszaiędzono dzięki zastosowaniu 
rali głos m. In. pos. pos.: Kiesz· I wniosków racjonali7.arorskl.ch ponad 
czy:ński, Burski, Rapaczyński 500.000.000 rubli. 
(PZPR), Chadaj i Rataj (ZSL), Fi- W przemyśle węg>lowym ZS!R!R 
jałkowski, Strzałkowski i Stefański lic:zba raicjonalizaitorów i nowato­
(SD) oraz Frankowski i Bocheński rów - górników, 11'110Jjstrów d dnZyn.ie 
(klub kat.-społ.). rów s:ięgia obecnti.e 47.000. 

Oo walki pr2eciwko remilitaryzacii Trizonii ! 
Apel Komitetu Przygotowawczego Europe,iskiej 

Konferencji Robotniczej 
BERLIN (PAP) Dziennik W a.peiu tym 6"f.amy, te Komi 

„Ncues Deutschland" opublikował tet Przygotowawczy prop@nuje ro 
apel Komitetu Przygotowawczego botnikom i robotnicom całej Euro 
dla zwołania Euro-pejskiej Konferen py zwołać w Berlinie . Europejslq 
cji Robotniczej przeciwko remilita- Konferencję Robotniczą w dniach 
ryzacji Niemiec. od 23 do 25 mazca 1951 r. 

„ParMe amerykańskie" we -Francji nie mogą dojść do porozumienia 

Bidault zrezygnował 
z prób utworzenia . nowego gabinetu 

PARYŻ (PAP). - Georges Bidault 
oświadczył, że rezygnuje z prób u.two 
rzenia nowego rządu francuskiego, po 
nieważ nie zdołał uzyakać porozumie· 
nia między posz'czególnymi partiamL 
Rozbieżności dotyczą nadal głównie 
sprawy nowej ordynacji wyborczej. 

Podczas gdy trwają targi między 
przedstawicielami dotychczasowej 
większo~c't ~ iządowej francuskie masy 
pracujące manifestują na rzecz powo­
łania do życia rządu jedności demo­
kratycznJJ, "I! óry uprawiałby poli­
tykę niezawisłości narodowej, spra­
wiedliwości społecznej i pokoju. Do 
prezydenta Republiki napływają w 
tej sprawie tysiące telegramów, li­
stów i rezolucji. W zakładach Re­
nault odbyły się wiece, na których u­
stalono rezolucje domagające się po· 

wstania rządu prawdziwie '1emokr""" 
tycznego z udziałem J11inistrów ko­
munistycznych. O manifestacjach rG 

botniczych na rzecz utworzenia rz;r 
du jednoŚci demokratycznej donoszj\ 
z St. Denis, Romainville, St. Ouen, 
lssy-les-Moulineaux, z Dijon, Nicei 
itd, 

QUEUILLE NASTĘPNYM 
KANDYl>A'.l'EM NA .PREMIERA 

FRANCJI 

P.ARYt (PAP). - Po niepowodH 
niu misji Bidault, następnym kandy 
dwtem na premiera francus'kiego jest 
w chwili obecnej Queuille. W kołach 
politycznych przewiduje się jedna.le 
z góry, że w wypadku niepowodze­
nia Queuille'a misję prowadzeni• 
rozmów w siprawie sformowania no­
weg-0 gabinetu otrzyma Guy Mollet. 

LONDYN (PAP). - Zapowiedt no- kiej Brytanii z krajów wspólnoty bry 
minacji admirała amerykańskiego '.na.- .tyjskiej przez Stany Zjednoczone, 
$hmowisko _dowódcy sił morskich . LO~DYN (PAP). - .}'rasa . l<>n­
państw paktu atlantyckiego, wywoła- dyńska pl"Zepełniona jest wiadomoś­
ła wielkie.. ęiezadowGlenie. w An~lii. ci~n_i.i o n_ia_jąeej rychło nastąpić ~y­
Rząd labourzystowski jest ostro ata- m1sJ1 mm1stra · spraw zagran1cz­
kowany zarQwno w parlamencie, jak nych Bevina. Wiadomości te umoto­
i w prasie. Konserwatyści ruszyli do wała r6wnież Agencja Reutera. Sam 
generalnego ataku w Izbie Gmin i w Bcvi:n przemawiając w cz.wartek na 
Izbie Lordów. Przez kilka dni po- zebraniu w swym okręgu wybOT­
słowie w Iżbie Gmin bombardowali czym nie ~apowiadał rezygnacji, a 
premiera Attlee interpelacjami, do· w piątek wieczorem ukazało ale ofi­
nu1gając się wyjaśnień i krytykujf\C cja.lne zaprzeczenie wspomnianych 
rząd. W lzbfe Lordów lord Salis- wiadomości. 
bury oświadczył, że zap~wi~dź no.mt· -------------------------------------------------
nacji adttiirała amerykanskiego 1est s d d I k K LK ostatecznym pn:ykładem słabości • I - I e· g te 
i~:E:.g~iif~:::~:~m~Af;r~~~~~ er eczne pozegnan1e e a na ongres 
łączył się do -zdania Salisbury i stwier (Dokończenie ze str. l·szej) przepełniają serca zebranych, uczuć I wszyscy przechodnie. 
dził że „wskutek błędów rządu At- głębokiego umiłowania pokoju, wol· W pobliżu dworca na spotkanie de­
tlee: Anglia stoczyła się do roli dru- znajdujący się obok plac zapełniają się ności i sprawiedliwości społecznej. legatek wylega młodzież, śpiewll)ąe 
gorzędnego państwa". tłumem ludzi. Nad głowami zebra· Rozlega się dźwięk orkiestry i pidni pokoju. To harcerze ze szkół 
Większość dzienników atakuje pre· nych dumnie powiewają sztandary Li- wnet długie szeregi zebranych wy- dzielnicy Sródmieście - Lewa. Powie 

miera Attlee, wskazując na to, że gi Kobiet z symbolicznym gołębiem ruszają w stronę Dworca Fabrycz- wają czer.wonymi chusteczkami i zgo 
odtąd Amerykanin dowodzić będzie pokoju. Wznoszone co chwila okrzy nego. Maszerującym przyglądają się dnym chórem wołają - Niech żyją 
flotą brytyjską. Oznacza to - pisze ki: - niech żyje po~ój - niech żyje lic.znle zgromadzeni miesz~ańcy lo- nasze matki, bojowniczki" o _pokójf 
dziennik ~ zapowiedź przyspieszenia światowa Demokratyczna Federacie dzi. Raz po raz zrywa się okrzyk: Niech żyje Liga Kobiet! Niech żyj" 
proc;.~su„ ~ypier,ania wpływów Wiel- Kobiet----S>ta.nowią wyiraz ucx.uć, jaiki.e) ,,niech żyje pokój!", Podchwytują go przodownice pracy! 

Łzami wzruszenia wzbierają ocr:y 
delegatek. Potężnieje ich wola wal­~

oddziaływanie amerykańskie s~ tu jesz 
ze dotkliwsze, niż np. w Anglii czy 
rancji. Tym bardziej, :ie UJakcyjny rząd 

1chadecld korzy ~'wprost przed d;·c,Jo 
)neniami :z; Waszyngtonu i nie pomija żad 
~ej okazji, by zaświadczyć wobec nich 
)swą najpełniejszą „lojalność". 

Masy ludowe Belgii, z awan:;aulą kla 
f4IY robotniczej - Partią KamurN.styczną 
!Sla czele, swwiajq - rzecz ja&ll(J - silny 
~pór polityczny i gospodarczy amerykani 
picfi kraju. Licsąc się z iym oporem, w 
lQlkurs re.akcyjnym ministr11m pr:iys:edl 

PR ZE G ·~L Ą O r· Y GO O N I A 
ki o pokój, walki o szcręśliwą i r&-­
dosną przyszłość wszystkich dzieci. 

Fronton Dwori:a Fabrycznego jest 
udekorowany hasłami. Przez zainsta 
lowane na placu megafony rozlegajl\ 
się z trybuny słowa wiceprzewodni­
czącego Prezydium Rady Narodowej 
m, Lodzi, tow. Bugajskiego. 

f.
rymas Belgii kard. MA Rocr. kt6ry -
k na zamówienU! - swr6cil się w m 
e pasterskim do katolików belgijskich 
„przypomnieniem" o ich obow{qzlwch 

~· obliczu aktualnych wydarzeli,". 
Kardynał van Rocy nie uwa:nl Ml po 

!lrzebne wspomnieć w swoim orędziu ani 
'WJ pogarszajqcej się siale sytuacji gospo 
aarczej Belgii, o drl1*y!inie, glodsie i bn 
robociu, ani o wielu innych bardzo pa 
łącr,ch sprawacli, jak np. remilltarytacja 
Niemiec Zachodnich, :wgratiajqca naródo 
wi belgijskiemu. ldęskanii nowej wojny. 
Dostojnik watykański uznał natomiast za 
.kfJńieczne weziOOć ludność, by cierpliwie 
i ulegle nios/,a na swych barkach cięźary 
gospodarcze, będące wynikiem polityiki 
zbrojeniowej, narzuconej Belgii przez 
Eisenhowera. Kardynał, van Rocy o!wiad 
•zyl ponad w, :ie zar6«.no :i-btojenia 
~ralne" jak i „malerialne" sq w obec 
~j chwili niezbędne(?) i „uzasadnione" 
łi:ozwojem sytuacji miadzynarodowej. 

Kardynał van R.ooy nie powiedzWl w 
Jrwu:ie rzeczy nic nowego. Idqc śladami 
innych dygnitarzy kóścielnych Frir.gsów, 
Schusterów i im podobnych - prymas 
Belgii raz jeszcze odsłonił w swy1n liście 
p'isterskim ttaczelntł wskazania polityki 
1f1 iztykanu: sojusz z imperiaU:uri~m ame 
9ykań.skim i wysługiwanie 8ię }l!go inte 
~sam, co pociąga :$a sobą nieuthron 
l&ie ostentacyine poparci~ wy$cigu !libro 
'jeń, awanturnictwa p_ol:iiy_eznego i wojen 
aej agresij. B.Ą 

„Do tyc'h wszystkich, dla k;tórych 
droga liest kullitnltra słialred Europy, 
dla liogo Louv.re, Ktlj6w, Unii.wer­
sytet w Pmd11.e d Uniwerl!ytet 
Okafordtltii, Kcrak6w i Koloma nie 
staa1o'Wdą ob:iekitów projektowanyc·h 
bombardowań, lecrL żywe ciało dro-. 
~ej sercu ojczyi;my duchowe,j, rzwra 
·oam śdę z apelem: 1'llie porzwólmy, by 
ta klęska nastąipfm•1• Tymi słowy 
rzmakomi.ty pilsara radzieckti., Ilia 
.Firenbuxg, koń~ył &We p!I'V.emćtwi~ 
nie na sesji SWliatoweiJ Rady iPok<JJ;u 
w Berldnne. 

W Berl.mie1 którego l'll!iny są o­
sllmei.eniem d1a podpaJrączy świait.a, 
prrtedstewlciele 80 narOdóW, · repre­
oontUjący ponad mifil!iard 1tidd, wy­
tymylri bieżący program obrońców 
•Pokoju. Jest nliim akcja narodów na 
tzecz 2la1Wlarcią paiktu pokoju mię­
dzy pięcioma wielkimi mocaT&twa­
mi.' Jest lnlim nacisk na!l"odów na Or­
g.anizacóę Nairodóiw Zfje<lnccrz.onych, 
by jak nl3Jjsrzybcil.ej J>(1WJ:'~łiti do za­
sad Karty, by słuzył:a pokojow.i i po 
rozumieniu międey narodami i rerM 
wała rz; rumcu.COIIlą jej praez amery­
kańskńch lim,peniia1liistów Wyaęg1amn:ią 
rezolucji, służących· wojniie. 

Sesja Sw.iaitowej Rady Pol.rodu w 
uchWlail:onych ['eool.ucrjiach rll\WÓcrlła 
uwagę na wszystkie problemy, s~ 
traa!jące nieb~eareństwo nowej 
wojny. Szczegóilny nacisk położyła 
na zagadntienii.e kóniectz.ności Walki! 
o pokojowe, deimouaty.cme Nd.emcy. 
Deleg>alf; Polskti., prot Dembowski, 
mówiąc o groźb;ie, jaiką stw6ll:v.ia dla 
pokoju św.iaJt.owe~ odbudowa" Weht" 
maclml,. i:twlieirdrzlił.; ,.Krw-0.Wi , pi:~:r„ 

wódcy Wehrmachtu mamą o tym, 
aby p(j'Wierrtchrl!ia naartye:h kriadów 
stała m.ę podobna do azł'ow.iek4l o 
tweirzy po<>Tanetj ospą. 

Grobowym milaz.emem pmyjęła 
reakcyjna prasa śwruatowa' wyniki 
ob11ad· berlińsiklieti sesji · Sw.iaitowej 
Rady, . PokQju.. DoJPie1'0 po paru 
dniach francuskd dzdennik „Le 
Monde" d amerykańskii. „New York 
'l'lmes'' Ode'ZJWally slię w tonie, który 
najlepiej świiadczy, jak ba!rdzo 7ia• 
lllielPOkalła obóz imperialisiyoony 
walka o po.kój, którą prowa~ na­
rody, jak ba!-dzo rz.al!liepokoiła g-0 
cerlnbść uchwad: poW'ZJiętych w Ber­
linie. ,.Le . Momie" . z . nliepokojerrn 
sitwlerdza, iż „należy Slię Liczyć, że 
ilość podpisów pOd aipelem w spra­
Wlie pakltU (pokoju będzie Wlęks~ 
nJiż pod Apelem &ltokh.olmskdm". 

KŁO:itOTY ItMPERiIALISTÓW 
Ubiegły tydrzlień przyntlósł 1mpe­

r.iailisrtom amezykańsdcim co niemia­
ra powodów do =:artwień. I żeby 
to w jednym kraju. We Fitan.cjil. roz­
padł się tak wierniie im służący 
raąd l'leven<ai. We Włosrz.ech nie­
mniej w.iemy rząd de Gasperiego 
jesit w · syt,U'lłOj:i llinoskoczka, które­
mu w każded chwili grozi los jego 
francuskli.ego pqprae.dndka. 

O co przewrócił się rząd Pleve­
na? We Franc~i zbliża się okres wy 
borów. Reakcyjne partie rządowe 
żyłY w świętej zgodzie· wtedy, gdy 
szło o opracowanie takiej ordyna­
cji wyborczej, która by pozbawiła 
klasę robotniczą i jej partię, Komu 
il.is.tyczną Parlię Francji, należnych 

jej mandatów w Zgromadzeniu Na 
rodowym. Na:tomiań, jak to zWykle 
bywa w każdej szajce złodziejskiej, 
do nieporozumień dochodzi w chwi 
li podziału łupów, tzn. w tym wy­
padku - gdy rozpoczęto dyskusję 
nad ewentualnym podziałem zagra 
bionych mandatów. Nieporozumie 
nia te, będące wyrazem sprzecznoś 
ci w łonie burżuazji francuskiej, 
rz.ecz jasna, wywołały wielkie za­
niepokojenie w reakcyjnej prasie 
francuskiej i amerykańskiej. „New 
York Times" określił kryzys rządo 
wy mianem „nies2<:zęścia", a ·„Le 
Populaire" uwaza, że przyczyną kłó 
tni w rodzinie rządzącej jest ,,żaśle 
pienie i upór". 

I 
W Niemieckiej Republice Demo 

kł'atycznej rozpoczął się Miesiąc 
Przyjaźni NJ.eniieoko - Polskiej. 
„Przyjaźń niemiecko - polska jest 
closem dla podżegaczy wojennych" 
- stwierdza jedno z haseł ogłoszo­
nych przez prezydium Rady Naro­
dowej Frontu Narodowego Niemiec 
Demokratycznych z okazji Miesiąca 
Przyjaźni. Miesiąc ten będzie miał 
wielkie znaczenie dla niemieckich 
bojowników pokoju w iC:h walce 
przeciwko remilitaryzacji Trizonii. 
Amerykańscy imperialiści, podsyca 
jąc niemiecki nacjonalizm, kuszą 
społeczeństwo zachodnio - niemiec­
kie napaścią na Polskę. Stąd olbrzy 
mie znaczenie Miesiąca Przyjaźni 
Niemiecko - Polskiej, która, jak gło 

ZWYCIĘSIUE BITWY OBOZU si inne hasło, „przyczynia się do za 
POKOJU l POSTĘPU pewnienia pokoju w Europie". 

Wiadomości nadchodzace ze Pokój - tym słowem żyją WS?.ys 
Związku Radzieckiego, krajów demo cy uczciwi ludzie. Do walki o pokój 
ktacji ludowej i Niemieckiej Repu mobilizuje ich przykład Związku 
bliki Demokratycznej są potężnymi Radzieckiego, kraju, który twór­
ciosami, wymierzonymi w imperia czym, pokojowym wysiłkiem stwa­
listyczne plany. rza ludtiom pracy warunki, o· ja-

w Czechosłowacji Plenum KC kich nigdy nie mogli i nie mogą ma 
Komunistycznej Partii zdemasko- rzyć mieszkańcy krajów kapitali­
wało dywersyjną działalność agen- stycznych. Uchwalona w ZSRR 
tur imperialistycznych, które plano czwarta, od chwili zakończenia dzia 
wały dokohanie w kraju przewro- łań wojennych, obni:i:ka cen towa­
tu, odbudowę kapitalizmu, oderwa rów powszechnego użytku ukazuje 
nie Czechosłowacji od obozu poko- ludziom całego świata do czego zdol 
ju. „Bez wahania mogę powiedzieć, ny jest ustrój socjalistyczny, co da­
że wygraliśmy wielką bitwę prze- je narodowi twórcza, pokojowa pra 
ciwko wrogowi klasowemu, wielką ca. 
zwłaszcza bitwę przeciwko imperia Znaczenie tej obniżki potęguje 
listom zachodnim" - oświadczył 

1 

fakt, że w krajach kapitalistycznych 
przewodniczący KPCz, Klement stale rosną ceny, spada stopa życio 
G<>ttwald. · : wa ludności. , · 

Wasza walka o pokój - mówi tow. 
.Bu1tajski - to wypełnianie zadań 
produkcyjnych, to realizacja Planu 
6-letnieijo ... 

Niech żyje pokój - zrywa się po­
tężny okrzyk. - Niech żyje Chorąży 
Pokoju, tow. Stalin! Niech tyje tow. 
Bierut! 

A potem z kolei do zebranych prze 
mawiają w imieniu KL i KW PZPR ~ 
low. Janina Waszak, kierownik Wy­
działu Kobiecego Kotnłtetu Lódzkie­
~o PZPR, w imieniu Woj. Komitetu 
Obrońców Pokoju - rektor Akade· 
mH Medycznej, prof. dr. Paluch, w 
imieniu ORZZ - tow. Sumerowski. 

Z wielkim entuzjazmem przyjęto ~ło 
wa Helenv Ustaborowlcz, delegatki 
ze wsi Wola l>opowa, pow. Kutno, 
przyrzekającej nieugięcie walczyć o 
pokój. 

W. imieniu delegatek łódzkich prze 
mawia robotnica z ZPDz im. Emilii 
Plater, Leokadia Pawlak, z-apewnia­
jąc, że kobiety łódzkie nie zawiodą 
pckładanych w nich nadziei. Wyko­
nuj<\c podeimowane zobówiązania i 
plany produkcyjne przyczynią się one 
do utrwalenia pokoju ... 

* • * 
Jesicze os·tatnie g·orące *Yczenia 

;:iomv!ilnvch ;ibtad i delegatki wsiada 
ią, do pięknie udekorowanych wago­
now, aby w naszej Stolicy prze· 
kazać ńa Kongre~ie w imieniu kobiet 
łódzkich wyrazy ich niezłomnej woH 
walki. o pokój, o trwałe bezpieczeA• 
stwo świata. 

• 
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p r acę p artyjnq l usprawni 
Fragmenty referatu I sekretarza KW PZPR tow. Leona Stasiaka, wygłoszonego na rozszerzonym plenum Komitetu Wojewódzkiego w Łodzi · 
Pierwszą część referatu I sekre­

tarz KW PZPR, tow. Leon Stasiak 
poświęcił omówieniu sytuacji mię­
dzynarodowej, charakteryzując z 
jednej strony - kr\v:iożerczy impe­
rializm amerykańs~. dążący do no 
wej wojny, z drugiej - pokojową 
politykę· ZSRR i państw demokracji 
ludowej. Wyzysk mas pracujących, 
obniżanie się stopy życiowej na za 
chodzie, niesłychany ucisk w kra­
jach kolonialnych - oto polityka o­
bozu wojny. Stały wzrost dobrobytu, 
zniżka cen, wspaniały rozwój prze­
mysłu, budownictwa, kultury - to 
osiągnięcia obozu pokoju, na które 
go czele stoi wielki Związek Ra­
dziecki. 

Przechodząc do omówienia walh"i 
o pokój, tow. Stasiak podltreślił, jak 
silnie wiąże się to zagadnienie z 
walkfl o wykonanie Planu 6-lemie­
go. 

Szeroko omówił ·referent zagad­
nienie frontu narodowego, koniecz­
ność silnego zwarcia szeregów mi­
lionów Polaków do walki o pokój. 

W związku z tym, w myśl wytycz­
nych VI. Plenum, należy wzmóc czuj 
ność i ostro zwalczać wrogie elemen 
ty, siejąc.e ferment w spoleczeń­
stwi·e, a jednocześnie traktować ~ 
wyrozumiałościa tych, którzy błądzi 
li, a obecnie chcą naprawić swe 
błędy i pracować dla dobra ojczyz­
ny. 
Mówiąc o zadaniach wzmożenia 

pracy propagandowej i organiz'acyj. 
nej, tow. Stasiak przypomniał o ko­
nieczności tępienia wszelkich obja 
wów sekciarstwa i łamania prawo­
rządności rewolucyjnej, jako kary­
godnych i wielce szkodliw ych w pra 
cy partyjnej. W d alszym ciągu tow. 
Stasiak omówił poruszone na VI 
Plenum poważne osiągnięcia naszej 
gospodarki w roku 1950 oraz zada 
nia gospodarcze na rok 1951. Prze­
chodzac do w..gadnienia obniżenia 

kosztó'w własnych, tow Stasiak na 
kreślił zadania, ja~ie w tej dziedzi 
nie stoją przed organizacją partyj. 
ną województwa łódzkiego. 

Nowe normy-źródłem wzrostu wydain.ości 
Plan na rok 1951 przewiduje 

wzrost wydajności pracy dla zatruci 
nionych w przemyśle o 13 procent, 
podczas gdy w roku 1950 wzrost wy 
dajności na jed!lego pracownika gru 
py tzw. przemyslowei wyniósł 9 oro 
cent. 

Wzrostowi wydajności sprzyja 
wprowadzenie w dużej ilości zakła 
dów lepszych, nowocześniejszych 
maszyn i urządzeń. Wzrost wydąj~o 
ści osiąga się przez wprowadzeme 
no'wych norm pracy. Mamy już sze 
reg przykładów z naszego te1:enu, 
świadczących o wpływie no'Wje.ch 
norm na wzrost wydajności, chociaż 
niedawno zostały one wprowadzone. 

Robotnicy fabryki im. Wilhelma 
Pieoka . w Żychlinie wyikonują prze­
cietnie 139 proc. nowej PodWYższo­
nej normy. Robotnicy zakładów 
„Metalurgia" w Radomsku wykonu 
ją przeciętnie 119 proc. nowej nor­
my. Takich zakładów, których za­
łogi prrzekrac-aiJą 'nowe normy, ma­
m y w nasrz:ym województwie wiele. 

O .zi'azrumieniu przez lciase ro-

botniczą tego ważnego zagadnienia, 
świiadczą lie0ne fakty dobrowoln~go 
przyśpieszeni.a prizerz załogę term1;iu 
przejścia na nowe normy, a w wie­
lu wypadkach korygowanie i pod­
w:vższanie przez robotników ta?e.li 
norm, opracowanej przez admini­
strację. Inicjatorem przedterminowe 
go wprowadzenia nowych norm by­
ła w naszym województwie drzielna. 
składająca S'ię przeważnie z młodzie 
ży - załoga Zakładów im. Wilhel­
ma P iecka w ży·chlin.ie. 

Plan na rok 1951 zakłada rewiz.ję 
norm we wszystkich tych gałęziach 
przemysłu, gdzie dotychCtZas tej re­
wfa:ji nie dokonano. W roku 1951 
musimy nie tylko osiągnąć założone 
wskażui'ki wzrostu wYdajności prą­
cy, ale musimy także skończyć z nie 
zdrowym zjawiskiem wyprzedzania 
wzrostu wydajności p~zez wzrost 
płac, z niedopuszczalnymi zjawiska­
mi łamania dyscypliny norm, dy­
scypliny plac i dyscypliny zatrudnie 
nia. 

Wyniki pracy w 1950 roku 
Che.ę tu podać kilka przyikładów I kroczyły pl~ow~ą. wydajność. o 

rz. przemySłu nasrlego wojewócWtwa. 13,_5 "Proc. Osnągn.ię~~ to nastąp~ło 
Analiza wykonani:a płrunów produk- dzi.ęk1 szeroko rozWlruętemu :wspoł­
cyjnych na rok 1950 dowodtZi., że I zawodnictwu prac~. kt&e obJęło o­
również w roku 1951 plany rzos<tianą koło 74 proc. załogi. 
prrz.ez nasze rziałogi i administrację Na wykonanie planów w praemy­
przemysłową- wykonane. _Ale w wy- sl~c~ wełniai:ym, . je~wab1?3czym,, o­
konal!1iu planów mielismy szereg drz.1ezowym I dz1ew1ru·sk1m m1.ało 
braków i błędów, które zredukowa- szeroki WIPłYW " objęcie akordem pra 
ły nam ozęść nasrzych osiągnięć i któ cowników pr'odukcyj.nych. 67,5 pr~. 
re wskarrują na to, że jeżeli będzie- robotników pracowało w akordzie 
m y tooiyli walkę o obniżkę kowtów osiągając przy tym średnie prze­
własnych w myśl wskarz.ań VI Ple- kracrz·anie baz w wysokości 120 proc. 
num KC to rezuiltaty naszej pracy Ale i tu były braki, na które trze­
będą diail~ko le.p~. Nas.ze orga·Il!iza- ba nam krótko wskazać .. W cią~u 
c je partyjne i :it:Lstanoje partyjne, roku 1950 celem wykona.ma planow 
nie:nz.a.dko równrież Komitet Woje- przepracowano dodaitkowo 570.000 
wódzkii zadow(ł!}ały się samym wy- godzin nadliczbowych. przeszło 3 
konailliem plia:nu - nie było dosta- proc. robotników n:ie wykQJJywało 
tecznej troski i wallti o dobre, riale- swy<Jh baz. 
żyte wykonanie planów. Przemysł metalowy wykonał plan 

W roku bieżącym sytuaoja ta mu produkcyjny na rok 1950 w 111,5 
s i się =ienńć! Podstawowe organi- proc., co jest powaŻlnym osiągnię­
~acje. partyjne, komitety fl.akładowe ciem. Ale 'Wymienimy równ~eż bra­
i W&lystkiie inne instancje muszą ki w pracy tego prrzemysłu: zatru­
wnilkliw.ie analizować wykonianie dniono ponad plan 8 proc. robotni­
planu i podejmować wnioski zmie- ków; przepracowano dodatkowo 
rzające do 7..niżenia kosztów włas- 181.000 gode:. nadliczbowych; prze­
n:vch. kroczono ilundusz płac o 9 proc.; na 
Przemysł baiwełni:any naszego wo skutek awairii przemysł metalowy 

jewódrztwa wykonał plan w roku naszego wojewódetwa stracił 19.584 
ubiegłym w 102 proc. Dokładniejsoo godrziny produkcy>jne. 
jednaik anali!za wskarzuje na to, że Pmy rew:izjli. norm, prze~owadzo 
plan ten wykonano poprzez d·odat- nej w końcu ubiegłego roku, wysizły 
kowe, ponadp•lanowe zatrudnienie również na j aw duże brak~ organi12a 
2.600 r-0botników i przy dodattko- cyjne w wielu rz.akładach meta·lo­
wym zużyciu 522.000 godzin nadlicz wych. 
bowyeh, oo w sumie doiprowad2liło Przemysł chemiczny wykonał pla:n 
do pme<kroazenia :funduszów płac o w 108,5 proc., ale wykazał 359.000 
8 ;proc. W praemyśle bawełniianym god7Jin nadłi<[zbowych ora.z przekro 
osiągnięto tylko 93,1 proc. zaplano- czenie funduszu płac o 6 Proc. 
wanej wydajnośoi pracy. Przemysł draewny naszego woje-

P.rrzyczyny tego tkwią w niedo- wócl!zitwa wykonał plan w roku 1950 
stateczny.ro s2koleniu robottrików, w 115 proc. Wyniki te są nikłe, je­
nie wykonujących barz akoo.-dowych, żel!i je rzesitawimy z moż.lii.wośdami, 
w niedokładnym opracowan!iu pla- z ukrytymi, niewyko.rzystanymi re­
nu remontów kaipitaJnych i 'W!PO- cze.rwami. Tylko 36 proc. załogi mi.a­
biega-wczych. · ło prace zakOTdowane, cz CtZ.ego 10 

Awarie or.ar.!: fakt, że tylko 53 proc. robatrrilk:Ów nie wykonywało 
proc. tZJałogi pracuje w akord'llie, po- baz. I11llli. x,aś robotnicy średnio wy­
garrea jeszcze bairdrziej ten stan rze- konywaU normy w 128 proc. Nie­
czy w przemyśle bawełnianym. dbalstwu pracy dyrekcji przypisać 
Przemysły: wełniany, jedwabni- należy to, że w przemyśle drzew­

czy, odzieżowy i d~ewiarski wyko- nym zatrudniono w roku ubiegłym 
nały plan na rok 1950 w 109 proc. 19 proc. robotników ponad plan, że 
Zakłady tych gałęzi przemysłu prze przekroczono fundusz płac o 9 proc. 

Zadania na rok bieżący 
W roku 1951 stoją przed naszym I plan wyższy o 18 proc., przy równo­

prcz:emysłem poważniejsrze i trudniej czesnym zimniejszen:iu rz;atrudn.ienia 
sze zadail'llia. o 2,5 proc. Wykonanie tego planu o-
Przemysł bawełniany ma plan siągnięte być powinno przez we.rost 

wyż.szy w stosunku do roku ubiegłe wydajności pracy o 9 proc. Plan 
go o 17,9 proc. Osiągnąć to powi- przemysłu metaloweg~ · będzie wyż­
nien praez wzr-0st wydajności pracy szy w roku 1951 o 44,5 proc .. środkij 
o 7,5 proc. przy zupełnej eliminacji wiodące do realizacji planu, to: 
ponadplanowych godzin nadliczbo- wzros t wydajności pracy o 26 proc. 
wyeh. oraz zwiększenie zatrudnienia o 8.4 
Przemysł wełniany, od~ie:iowy, proc. Przemysł chemiczny ma !lian 

jedwabniczy dziewiarski mają wyższy w roku 1951 o 8,2 proc. Wy-

dajność pracy w tym przemyśle ma 
wzrosnąć o 10 proc. Przemysł drzew 
ny ma w roku 1951 pła.n wyższy o 6 
proc. Zrealizować go trzeba przez 
wzrost wyd<JJjności pracy, pray rów­
noczesnym zmniejseeniu zatrudnie­
ni-a o 11 proc. 

Jak wid7Jiimy, crz.eka nas duży wy­
siłek produkcyjny oraz uparta wal­
ka o obniżet1!i€ kOS'Zltów własnych. 

Aby oS!iągnąć rzairnierzone cele: 

1 Instancje i organi:za(:je par­
tyjne muszą jcszćze . bar­

dziej niż dotychcms tro8zczyć się 
o rozwój współzawodnictwa, o po­
pularyzację nowych jego form, o 
umasowienie przodujących metod 
pracy. 

2 Należy otac~ć opieką, st~o 
rzyć wa.runki dla rozwoJu 

wynalazczości i usprawnień w za­
kłada-eh pracy. 

3 Robotami ak,ordowymi na­
leży objąć większą, niż do­

tychczas ilość robotników. Olbrzy 
mia większość załogi powinna 
mieć pracę zakordowaną i zada­
nia swe wykonywać i przekra-
1,-zać. 

4 Należy podnieść stan doszka 
lania i dokwalifikowania ro 

botników i robotnic, by nie było 
pracowników nie wykonujących 
baz. 

5 Należy przestrzegać pia-no­
wego zatrudnienia, zlikwi­

rlować ponadplanowe godziny nad 
liczbowe. 
· 6 Należy wypowiedzieć bez­

względną walkę awariom 
przez właściwe rMJ)lanowanie i 
wykonanie remontów kapitalnych 

zapobiegawczych, oraz przez sy-

stematyczne, okresowe rozwijanie 
wszystkich urządzeń i właściwą 
ich konsęrwację. 

niężnych, by teren odwodnić. Przy 
budowie tej fabryki lekkomyślnie 

zepsuto setki ton cementu, zwiru, 
wiele set metrów drzewa. Prace są 
przeterminowane, koszty budowY 
bardzo pąważnie wzrosna. 

Albo inny przykład: budowa in­
ternatu dla szkoły zawodowej przy 

'7 Należy upowszechnić meto­
' dy szybkościowego .remontu, 

stosowane już dziś w wielu za.kła­
dach pracy, np. w Fabryce Sztuez 
nego Jedwabiu w , Tomaszowie 
lub w warsztatach ]>Mowozowych 
w Piotrkowie. 

fabryce „Bor uta" . Od zewnątrz -
8 Należy wreszcie -opracować jest to wielki i ładny gmach, ale 

W _.Kaidym zakła~~ pracy I wejdźmy do środka, to przekonamy w oparciu o normy zuzyo1a szcze . · . . . . 
gółowy plan oszczędności surow- . się, ze sale są tak msk1e, ze głową 
ców, w szczególności surowców I sięgnąć można do sufitu, że koryta 
metali kolorowych, żelaza, stali, rze w tym in ternacie są ciemne i 
surowców włó~ienniczych i paliw! I długie. że brak okien. Teraz dopie 
płynnych - biorąc za podstawę . . . 
oszczędną g-OSPOOlrkę przodują- ro trz~ba wykuwac otwory ok1en-
cych zakładów pracy. ne. 
Według planu na rok 1951 uzyska Fakty te świadczą o tym. że jak 

nie ·wzrostu akumula-cji rz tytułu ob- oka w głowie strzec trzeb? naszych 
niżki kosztów własnych W' ;;rzemy inwestycji, ze nie trzeba się tylko 
śle, budownictwie, rolnictwie, ko-
munikacji i handlu ma wynieść w cieszyć tym, że budujemy dużo, ale 
naszym kraju łącznie 10,2 mJ.liar- musimy zajrzeć do tych wszyst­
da zł. w nowej wałuci<i. ldch budowli i przekonać się, jak się 

Jakie wielkie z.naczenie ma to oo- buduje, jakim kosztem i w jaki spo 
danie świadczy fakt, że na :.nwesty- I sób. . 
cje p~anowan~ w roku 1951 P~~ezna Dowodzi to, że trzeba się więcej 
cria s1ę łączrue sumę 23,l mihaxda . • . . . . 
złotych. Znaczy to, że 44,1- proc. po- za3mowac pracą organ1zaci1 partyJ-
krycia wydatków inwestycyjnych nych wśród robotników budowla 
stanowi wzrost akumulacji, uzyska- nych i pracą polityczną wśród in­
ny z obn·iżk.i kosztów własnych. żynierów i techników przedsię-

Zadanie obniżki kosztów wlas- biorstw budowlanych. 
nych jest więc podstawowym og.ąi- . 
wem l>łanu roku 1951. Bez tej ·obniż · Wypadek z ozorkowską inwesty­
ki - wykonanie planu w rzałożo- cją przemysłową i internatem dla 
nych rozmiarach byłoby niemożliwe. 

W zmóc kontrolę 

szkoły zawodowej przy fabry.ce „Bo 
ruta" dowodzi również, że musimy 
być czujni, że nasze budownictwo 
odbywa się w ostrej walce klasowej, 
że wróg wszelkimi siłami chce 
przeszkodzić naszej wspaniałej pra­
cy. 

Na V Plenum tow. Bierut po­
wieOOiał: 

„Dopóki • wśród mas pracu(ją­

cych, dopóki w wielu ważnych 

ogniwach naszego a.paraitu gospo­
darczego i państwowego dmłają 

za.maskowane ~tury wrogich 
klas - mobilizacja czujności po­
litycznej jest .nieodzownym wa­
runkiem paraliiżowan!ia podstęp­

nych zakusów wroga. 
•.. Dopóki istnieją warstwy upra­

w1aJą.ce wyzysk kapitalistyczny, 
podsycające chciwość kapitali­
styczną i gotowość służenia intere 
som imperializmu - dopóty czuj­
ność rewolucyjna i walka klaso­
wa przeni~ć musi każdy nasz 
krok, całą naszą pracę. 

W przeciwnym razie czekają nas 
porażki, bowiem każde osłabdenie 
naszej czujności i aktywności po­
lityC'Lnej automatycznie ośmiela I 
wzmacnia wroga klasowego, po­
budza i ożywia dywersyjną d%ia· 
łalność reakcji". 

realizacii uchwał Trzeba, żeby tą sprawą żyła cała 
nasz.a Partia, w~ystkie jej ogniwa, 
gdyż tylko tci gwarantuje wyko­
nan:ie naszych pl-anów. 

Aby przewodzić narodowi w jego właściwego doboru ludzi, od kon-
walce o pokój i Plan 6-letni, musi- troli wykonania uchwał organów 
my jak najszybciej usunąć nasze kierowniczych. W przeciwnym ra 
słabości w pracy partyjnej. zie powstaje ryzyko, że słuszna H 

Zlikwidować przerosty personalne 
W roku 1951 trzeba również skoń statecznym Na czoło tych braków wysuwa się nła Partii i słuszne uchwały me-

stopn1u -·· terenowi. sprawa r. _ Jdostatecznej kontroli wy gą być narażone na szwank. Co 
czyć z marnotrawstwem grosza pu- Gdzież tam! Obok pracowitości jed konania uchwał. Wiele naszych or- więcej, gdy już dana jest słuszna 
blicznego, z nieliczeo'iem ~ę z isto nych jest próżniactwo i nieróbstwo gaonfaacj•i i instancjii. nfo śledrz.i w linia polityczna, praca organizacyj 
tnymi potrzebami, z tworzeniem innych. tym jak uehwały partyjne są wyko na decyduje o wszystkim, rów-
wielkich wielosetosobowych insty- W wielu zespołach 1 majątkach nywane przez poszczególnych ludzi• nleż i o losie samej linii partyj. 
t uejtl, ktOre, gdyby uczciwie i rrzete1- je~t bałagan, brak fa~howej opieki i instancje. nej -

0 
jej realizac.ii, albo jej ban 

nie pracowały, mogłyby ob.służyć, i i pomocy. Np. w ·zespole Dębołęka Podejmowaliśmy już wiele cen- ' kructwie". 
to dobrze, n ie tylko jedno woje- kilkadziesiąt osób ręcznie przebiera nych uchwał, ale czy jest u nas co Słaba, niedostateczna jest praca 
wódZi!Jwo lecz 'wdele. ło kartofle na eksport · do Węgier. dzienna organizacyjna kontrola wy naszej organizacji partyjnej na wsi. 
Weźmy dla przykładu Wojewódz- Wybrano najładniejsze, zapakowano konanfa tych słuStlJilych uchwał? Uwypukliło się to z całą mocą pod­

ką Delegaturę PZZ. W instytucji tej I do worków, za:adowano ~o wago- Czy np. Wydział Organizacyjny KW czas akcji skupu. W czasie tej akcji 
do niedawna siedziało dwieście kil- nów. Przed od]azdem pociągu przy- pomógł jaki~muś komitetowi zakła wy.szły na jaw wszystkie braki, kt6 
kadziesiąl ludzi. Mówię siedziało, jechała komisja przekroiła kilka kar dowemu, lub gminnemu w opraco- re uczą nas, że nie wystarcza mieć 
bo trudno pracę większości tam· pra tofli, st'l'.'!ierd::1ła rdzę i tmeba było waniu planu pracy? Czy instrukto- w gromadach organizacje partyjne 
cujących inaczej określić. Do takiej kart~fle wyła~ow~ć .z wagon?w, wy! rzy KW, KM i KP nastawiają swoje - a le że trzeba z nimi pracować. 
surowej oceny daje nam prawo prze sypac z workow 1 me wysyłac ck> Wę 1 prace na kontrolę · w.vkonahia u- trzeba je zbierać, wychowywać, da. 
bieg akcji skupu zboża i niedoeią- gier. Na marne poszła długa, kosz- j chwał? Powiedzmy szczerze. że nie. wać organizacji i poszczególnym lu­
gnięcla w tej akcji w terenie. . A towna praca. Liczne są skargi z te- ,· A niewykonanie pe>djętei uchwały rlziom 2adanda do wykonania. A 
przecież obok Delegatury Wojewódz renu że PGR dają zły przykład o oznacza dreptanie w miejscu, znaczy właśnie brakiem w naszej pracy 
kiej są jeszcze jednostki powiatowe kolicznym indywidualnym gospodar utopienie sprawy w p0wodzi siu- jest to, że organizacje grom~kie 
PZZ z dość liczną obsadą. ·I stwom. Niedawno temu meldowa- sznych słów. nie zbierają się cza.sem po pół roku. 

Albo weźmy Okręgowy Zarząd i no nam o niewymłóconych stertach, Towarzysz Stalin nas nauczał: Np. liczne sa takie organizacje w 
CRS. Zatrudnia również kilkaset ' pozostawionych na żer W!I'-Onom i „Gdy już da.na jest słuszna li- Rawie Mazowieckiej, w Brzezinach, 
osób - dokładnie 369 - personelu niepogodzie. nia, gdy' już dane jest słuszne roz I Łęczycy, Sieradzu. „Rekord" pod 
biurowo - administracyjnego, któ- Trzeba, aby nasze komitety partyj wiązanie zagadnienia, p0wodzenie tym względem pobił KP Radomslro, 
ry nie kontroluje terenu .Ta wielo- ne przyjrzały się · pracy 'tych insty - sprawy zależy od pracy ·otga.niza- gdzie w gminie Konary organilacja 
set - osobowa grupa pracownicza tucji, uwolniły je od niepotrzeb- cyjnej, od organizacji walki o partyjna gromady Zawada ni~ ze-
nie potrafiła uporządkować sytuacji nych pracoV1J11ików, którzy gdzie in wcielenie ~ życie linii Partii, od brała się przez · okrągły rok. 
w terenie. zlikwidować nadużyć · w d ziej mogą z · większym pożytkiem 
GS, nadużyć pnzy Pod~iaile ta- pracować. 

kich artykułów jak węgiel, nawozy, Deiegatura PZZ zwolniła już kii 
nie potrafiła dopilnować klasowej kadziesiąt osób. Okręgowy Zarząd 
linii w pracy Spółdzielczych Ośrod PGR .zmniejszył - u siebie stan zatru 
ków Maszynowych itd. dnienia rz. 179 na . 113 osób. PZGS 

Albo weźmy pracę Okręgowego zwolniły w ciągu stycznia 1.608 o­
Zarządu PGR. Pracowało tam do nie sób. Jesteśmy przekonani, · że st.an 
dawna 179 pracowników. Naiwoy zatrudnienia. może nłee dalszej re­
sądziłby, że ten duży sztab specja- dukcji - i że to. wpłynie łyJk-0 na 
listów, często ludzi 'posiadających podniesienie J>Oziomu pracy tych in 
dużą wiedzę fachową, oomaga w do stytucji i podległych im placówek. 

Kontrolować wykonanie 
inwestycyinych 

planów . 

Komitety parłyine muszą 
łączność. z organizaciami 

e I e I .zac1esn1c 
w terenie 

Winę za ten stan rzeczy n.ie tylko przyszłej kampanii wyborczej 
ponosi KP Radomsko, stwierdzić wzmocnić nasze komitety gminne. 
trzeba, że praca KW jest niedosta- Ostatnim z naszych najgłówniej­
teczna, i że muszą na odcinku na- szych braków, które chcemy wymie 
szej łącmości z terenem nastąpić nić - ta braki na.szej propagandy ł 
poważne zmiany. szkolenia ideologicznego na wsi i w 

1:Tzeba skończyć z tym, aby pra mieście. 

cownicy polityczni KW dojeżdża.li · Niedostateczny jest nasz wysiłek 
tylko do KP na odprawy, narady, propagandowy, nie trafiamy do mas. 
p0siedzenia egzekutywy - trzeba trzeba aby na każdym kroku wido­
częściej dojeżdżać do gminnego ko czna była nasza propaganda, żeby 
mitetu, do organizacji gromadzkiej trafiała do robotników i pracują. 

Na V Plenum KC naszej Partii- .iewi)dzki, komitety powiatovve, m1e3 i tam im pomagać w pr.wy. Tyczy oych chłopów, do inteligencji pracu 
przy zatwierdzaniu projektu Planu skie i zakładowe i nasze podstawo- się to rzecz jasna również komitetów jącej_, do młodzieży. Każde słowo 
6-lelniego, postawione zostało przed we organizacje partyjne już częś- .J>Owiałowych. prawdy, zaniesione w masy, wiąże 
nami zadanie podniesienia poziomu ciej, lepiei i skuteczniej zajmują się Nieregularne zwoływanie zebrań naszą Partię z bezpartyjnymi, wy. 
pracy organizacyjnej do po;::iomu li zagadnieniami gospodarczymi. gromadzkich organizacji partyjnych, chowuje masy i pozyskuje je do je1111 
nii politycznej Partii. Sprawy óbniżenia kosztów włas- brak troski o szkolenie partyjne cze \\iększej i ofiarniejszej pracy 

Tow. Bierut powiedział wtedy: nych, rotacji środków obiegowych, powoduje, że niektóre z nich nie są dla walki o pokój i Plan 6-Ietni. 
„Jeśli Plan 6-letni w swych opieka nad inwestycjami, coraz częś w stanie przeciwstawić się kułac- * * * 

wielkich zadaniach wytwórczych ciej stają na naszych zebraniach, kiej agitacji. Odczuliśmy to w ~- Sytuacja międzynarodowa, w 'ja.-
i społecznyeh odzwiercied'la linię na których podejmowane są wnioski, sie Narodowego Spisu Powszechne- kiej wypada nam pracować, wiel­
naszej Partii, to dociągnięcie po- pomagające organizacji partyjnej i go oraz odczuwamy w naszej walce kie plany gospodarcze na rok 195-1 
ziomu · pracy organiza<:yjnej do kierownictwu zakładu pracy. o spółdzielnie produkcyjne. - stawiają przed nami ogromne· za 
tJ'ch zadań, polega na tym. aby Ale aą j eszcze poważne braki, Akc,ję wyborczą do władz partyj- dania. Ale Partia nasza rośnie i U• 
każdy członek Partii nie tylko sam wskazujące na to," że nie zajmuje- nych musimy wykorzystać do tego, macnia się, rosną i hartuja się na­
rozumiał te zadania, ale żeby u- my się wszystkimi spn1wami, źe by ożywic organiza<Jje partyjne, by sze kadry - zwalczamy nasze bra­
miał oddziaływać na swoje środowi bardzo często pod (taszym okiem dotychczasowi sekretarze organiza ki i błędy. Mamy wszak mądre kie 
sko społeczne, na swych bezpartyj dzieje się źle, że •.wkraczamy nieraz cji gromadzkich przyznali się samo rownictwo, na czele którego stoi 
nycb współtowarzyszy i wciągnąć za późno. lfrytycznie do braków i zaniedbań. tow. Bierut, a które uczy nas bol­
ich do pracy nad realizacją tego Tak było z wielką inwestycją dla Kampanię wyborów do władz orga- szewickiego stylu pracy i wycho. 
zadania na tym odcinku, w któ- ·Przemysłu bawełnianego w Ozorko nizacji partyjnych •wykorzystać mu wuje nas na przykładzie WKP(b). 
rym tkwi, lub które może uaktyw wie. Fabrykę zbudowano na podmo simy do postawienia na czele orga Dlateg.o wiemy, że pójdziemy 
nić, pobudzić, zmobilizować". !' kłym gruncie Trzeba teraz specjaJ nizacji gromadzkich najlepszych lu I na.przód po wielkiei drodze LENINA 
Trzeba stwierdzić, że Komitet Wo nego riakladu pracy i środków pia- dzi. Tak samo będziemy musieli w i STALINA. 
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ALICJA MUSIAŁO W A 
Przewodnicząca Z.G. Ligi Kobiet 

Kongres Li,gi Kobiel 
I O~ólnopolski Kongres Ligi Kobiet, 

który odbywa się w przeddzień Mię­
dz-ynarodowego Dnia Kobiet, ma nie• 
zwykła doniosłe znaczenie dla dal· 
sze~ rozwoju ruchu kobiecego w Pol 
&c•, 

ZłtrodaicJy irnperialiri:!Yl •ftlecykań· 
aki, usiłujący zdobyć panowanie nad 
lwi,tem, gro~i narodom widJllem no· 
wej, straazllweJ wojny. 
Ameeykańsey podtegacze woienni 

zbroj& p1npieszitle Niemcy Zachodnie, 
wyp1m:cujĄ z wi~;,i;ień hitlercw­
skich przestępców wojennych i two­
rzą pewy Wehrme.eht, który chcą 
uty6 jake 11arz11dzie afi1resji i znie.i:· 
czel'!ia prz~ciwko pokój miłującym 
kraj@m d1t111Pkracji ludowej i Związ· 
kowł Radziećkiemu. , 

Na Dalekim Wschpdzie odradza się 
aa l'~llłaz amerykańaki, daw11y japoń· 
ski 1Pilitaryzm, sta~owiący huę ame• 
ryĘ•ń@kich planQw wo;ennych w A<llii. 

wym do w~lki o pokój i realizację I Kongresu znajdzie sprawa dalsze~o ny udział brały związki zawodowe i 
Planu 6·letniego. wzmocnienia pod11tawowej komórki Związek Samopomocy Chłopskiej. We 

Kon11reJ Ligi Kobiet pogłębi więzy państwa, ludowego - rodzllly, opartej w&zyatkich zakładach praoy, w kP· 
międzynarpdowej 11olidarnośoi, łączi\• o Wlipólnotę ideow- w&zystldch jej łach tęręnowyoh Lii,1i Kobiet i w !Co• 
ce kobiety polskie ze wszystkimi wal- członków. łach Gospodyń ZSCh odbyły się ze· 
CZĄcymj o pokój kobietami świata, Omawiane będą obowiązki kobiet· brania wyborcze, na których doko· 
zrzeszonymi w ramach światowej matek, Jct6ryoli i•danit1m jest wyeho· nano wyboru dt)egatak na ko11feren· 
Demokratycznej Federacji Kobiet. wanie młodego pokolenia w duchu cje powiatowe. Na konferencjach po· 
W11pół1izucie i podziw dla ko!:iiet wa!· gorj\cego Plllriotyzmu i solidarności z wiątowych wybierane były delegatki 
cza,cej Korei, przyfaiń dla kobiet Cze· całym obq,em pokoju j postępu. na Kongres. Reprezentują 011e przo· 
cqosłowacji, Bułgarii, Węgier, Rl.l· Przygotowania do Kongrfll!U i dujące robotnice i najbardziej aktyw· 
m11nil, Albanii, dla dzielnych kobl1tt 8 marca dały wyraz zro!:umienia tych ne, pracujące chłopki, nauczycięlkł i 
Chińskiej Republiki Ludowej, pełne zadań przoz l!Utay kobiece. inteligencję twórczą orat: tospodynle 
poparci~ i. syn:patie .dla wa!ki j~ką Ko1'1ety miut I wsl podejmowały domowe. 
lC?BZą nt~~1eckie . kobiety. bo1ow;i1ez• li~zne J:obowlązapia produkc;yjne dla Na Kongres przybęd:de z całe&10 
k1. o. pokoi - zna1~ą sw,oj głęboki od· uc:r.czenla IW!lgo 5więt• i Og6lnoeol• kraju tysiąc delegatek. Opowiedzą o. 
~zwięk ~ tr~śc1 obrad Kongre~u i<kiego Kengresu. Włókniarki z ł.o· ne ,o 011iAl{nię1iiach i troskuh 1we110 K o~chodow Międzynarodowego Dn111 d:d, górnic:i:ki i hutniozkl ze Si11esk•, t11reni.i, ;uu1tanowią się nad d1lf-Hm 

pb1et. . p•acownice fabryk konfok<ili ii; \Vai•· kierunkie111 roiwo!ll rucqu kobleceQo 
Ze szczefZólną ~erdec~nośc1ą .pod· ~za.wy, robotnice Nowej Huty, \Vro· w nas:i;ym kr11j11, uchwalą stątqt 11a• 

kreślą "". tyc~ d11.1acll 111~esz~1u1k1 na: cławia i wielu hrnych ośroclk6w prze szei or~anizacli i wybiorą jej władze. 
s:i;,ych m!ast l w~1 uczucia ~iostuane1 myałowych po,:lejmowały l wykony- W obradach Kongresu wezmą rów 
:n1ł~ścł i głęboki~go podziwu, jakle wały zobowliv;ania przekraczania nież udział przedstawicielki ZSRR, 
fYWll\ ~la przo~u1ą.cych całemu śwla· norm, zwięks;i::ania oszczędno~ci w pr:redstawicielki krajów demokuojł 
u kabiet radz1ecluch, . zużyciu aurowców i maszyn, poprawie !udowej i Nicuniellkiej Republiki De· 

Wiera lnber 

Mówią 
kobiety ra·dzieckie 

Plosqc u6pienie rvlejskich równin 
i zagłuszając miejski rozgwar. 
kobiety ~ siostry. do Was m6wi 
u Zjazdu /(obiecego Moskwa. 

Choi! jeszcze śnieg okrywa ziemię. 
jak dawniej mróz powietrze ścina 
i w przeor•nej roll drzemie 
skryta zielenią ozimina, 
to jednak jasność w niebie Zety 
i wios114 p4chnle świeży . wietrzyk, 
a do odległych z nim rubiety 
dolata kobiet głos . radzieckich. 

O siostry z• kordonem wrażym, 
przyjmijcie nasze pozdrowienie/ 
Niech źyfe przyjaźń/ Na jej straty 
stoimy w . Moskwie niewzruszenie. 

Nfls nle rozdzii;1'ł oceany, 
1'1i (J6ty„, Olas nasz w15zędzie dojd:te. 
W walce o pokój razem trwamg. 
by dziec{ mogly źVć spokojnie. SP\}k~jny, pracowity lud koreańidd 

hroezy krwią pod ciosami ameryk:i.\i· 
skiełt nitjeźdiców. Kwitna.ce do nie• 
daw111 wsie i miuta obraeane &A 
w ruiny. 

Lecz nąrody ~wiatą 11ie oczekują 
już dziś biernie swego losu. Z każdym 
dnieltl wzrasta siła oporu mas pracu· 
jącveh. )(rajów kapitallstyez:nych, któ· 
rycj\ JZlldV u, f.Qsłus1mymi wykoniiw· 
cami woli Wal -Street. Coraz pow-2:• 
niejąr. 11tale się wkład Niemieckie! 
Repuhliki l)emokratycznej i postępo· 
wyęh •U Niemiec Zachodnich d.o w.il· 
ld pfnciw remilitaryzacji Niemiec 
Zacjiodnich, do walki o pokojowe, de· 
mokrlltyczne Niemcy. Wzrasta poten· 
ciał gospodarezv ł potężnieje nie· 
zło1PGa wela obrony P<>1'oiu w kra· 
~eh de111~racii h1dowei, W ciąt ~P· 
sn~cą potęga Związku Radzieckiego, 
jege 1ton,aellw!!!nłna, po,k~jowa l?oHty· 
ka, Cłf\llł J: i~R ntell~'"YCię.ioąĄ 
~rdz:ę \ Of.toję pol\oju. 

Podsnmowując osiągnięcia, jakie J'ia etanu higieny i kultury miejsca mo)uiitycznej, 
przyniosła im Polska Ludowa, kobie• pracy, Cały przebieg tm:ygotowań do Ken 
ty polskie uczczą Międzynarodowy Pracuje.ce chłopki - członkinie Kół gresu, iak i gorący entuzjazm i upał, 
D~i~ń Ko~iet i Ogól~o~olski Kongres ~ospodyń ZSCh. - oiczą Kongres z jakim kobiety podchodu, do tej 
L1~i Kobiet wzmocmemem swe~o u- 1 S marca przez alctvwnv udział w ak sprawy, zrozumienie dla relł I zadań 
działu, w reali1rncji . IJ rokµ Planu ej! ak~Ptl i:bpża, }łontral~b.oji zbóż i I KonJ!resu, jakle wykazu!!\ na z;ebra· 
6-lct.mego. Dążyć będziemy do zwięk trr.od'y i przygotowtniach do wios!'n• niach, poczucie odpowiedzialności, z: 
szenia liczby kobiet czynnych zawo- nei ;i.kcji siewnej, jakim wybrane delegatki podchodzą 
dowp, do ~zmocnie~ia ich udziału w Gospoqynie doqiowe ~żony robot'!li do swojej roli - ie•t gwarancją, 
ruch? wspoł;Z~Wo~nictwa, do podt10· ków i Pr!łcowników, przeprowadzały że I Ogólnopolskl KotlQres Lilli Ko­
s~en\a kw~hhkac1i zawodowych ko· pod \<ierunkiem rad narodowych pra 'Piet spełni swoje zadanie ~ :a:mobi· 
biet pracu1ących, do cor~ lepszego cę nad usprawnieniem placówek ży- lizuje najszersze rzesze kobiet Polski 
wy~onywa_nia pracy za"'.odowej, do wienia zbiorowego, µrze.dzeń opieki LudowE1j pod kierownictwem czoło · 
zwięks~an1~ oszczędnollc1 w zużyciu nad matk11 i dzieckiem oraz innych wego oddziału klasy robotnic;;,iej w I 
surowc?w i m~s~yn. . placówek usługowych swego terenu. narodowym froncie walki o pokój i 

Spec1alne m1e1sce w treści oprad W praaitch pr~ygotowawoi:ych czyn Plan 6-letni. · 

Nie:ch nie zaznają wi~cej wojny, 
niech je omln(e śmierci fala„„ 
Walczmy o pok6f1 by wrófl zbrojny 
na nowo ~wiata krwią nfe zalał. 

Walczmy o pokój, żebf! atom 
l'Jle zniszczył mia.st w rozkwitłych parkach. 
Dajmy zapłatę podżegaczom; 
niech biorą po bankler$klch karkach! 

Walczmy. bg ~wiatu pokój nastał. 
jak wiosna, którą mamy w miastach! 

przełożył Gfzegorz TąnofleJ.,., 

Do Piotrkowa dotarł Plan 6 ... Jetni 

Nat'Qd !'Qlski daj~ ~u swej zde• 
c:ydowanej woli czynnej walki & v»O· 
kój przez wzmożony wysiłe:k nad wy· 
konywaniem Pląqu 6-letniego, wzmac­
niającego o\,roooo~~ n~JZelłO ~raju, 
jego dobrobyt i kulturę. Kobiety poi· 
skię, l\tórym fląn ~-letni otwornł 
niezn..1ne przędłem perspektywy prą· 
cy łl&woQowej, moiliwości szerokiego 
aw.uq fP.:Ołec;("'e~o w oparciu o ro11• 
;wói ie~ łqQlnotci \ twórczych 11ił, od­
daj\!_. l iak ~wiedziął prezydel\t Bien1t -n„ r8'lW.cłł porywających zad4ń P• 6-~ awę wytrwałą prą„ 
cę ~ uoaęciea lcla Qor,ciycll 
8e1'"· 

LIJDZIE. ll'IELl&IE..I BVDOH'Y 
Powietrze jest przesycone lekką, cjł!IJ.ifty=ne budowmctwG 

wil~()tf\ą mgł1, przez któ.t'~ tlPl'ljląda slow~··. 
Pl'Z&my Mi,llerowej. Bo OM jlt&'f; boi:t.j tutllj, 

T tych w~kach przec\ Ko~re· 
Se!!$ J;.igi Kobiet stoją niezwykle po· 
wai:M aądania. Kongres L. K. i ob· 
chody Międ;)'Mrod1>w~l!o Dl!ia Kobiet 
dądzfc wyraz jedności kobie\ mi\\st 
i W6i, sk~piąjących, się wokół Rządu 
Ludowego i Pr-ezy<łenta, Bolesława 
Bie...... w szei::okim froncie llarodo· 

się na świat, jak przez przydymia- No, 11 potem, f(iy ~jdziesz $ię "1a 
nę Sl!lPelkQ. Wiąiiane stąd, od uli· tąren!e bud!>Wy, gdy przez zwały 
cy, k~tury wielkiej bµdowli zac1e- pjasku, gliny, barykady z desek, 
rają się, fraoą swą eiatro~ć i c~ła !lieia przewędrujes-z cały wtielk:i plac 
na szarego muru wsiąka w ciemne- wzdłuż i WSHI"~ - WYlcońezone j~ 

bł~tne tło hwyzontu. Tylko taw, hale i miejsca, na których dopiero 
po prawej stro!\ie, gdzie mocniej pa rolli'\~ mury - i:>owie~ z u~anięm 
dają promienie rannego słońca, ry · ~.,.; "'1 • .... 1. , 
SIJją si~ wyraźnie faliiitą li.nią łuki i o~~m: '""'*oz •w w~yft,Ąo i:ob~ 
sk'!epień nawej fabcyki. I to właś„ 5ię PQ now~u", Nowe metody prlil• 
n.le ~cą się w ącey każdemu: po. ey, nowę maszyny i nowi ludzie. 
wą, niezn,ana dotychczas „~Iwetka" Je$li uś !:bee~ doldadniej mozy­
fabrykJ. Nie po~ura ".buda" fabry- PJ1tr21eć się tym l~dzjruq, ooznać icl\ 
kancka lub niski pawilon o „z~ba· f przef<<mać się, eo m sił@ pena }eh 
tyn\" dachµ, ale taki wlaś11ie ~ !.'~ do tej roboty, ezyi1.i ich racjonaliza 
legły komplę.k$ jasnych bud.vn.ków. , torami j pn.odownikami na budo~ 
wygiętych od góry w symetryczne wie, tD ~ac:mięwz chyba ,„ od Mille· 
łuki. Dodajesz wtedy w myśli: „so- rowej. Tak, koniecznie od Feliksy 

f Prof~ dr. Remigiusz Bierzanek *'°' W Jiłi•i Szkoły E~cmomic,neł 

Walka w obronie pokoju 
fest walkq a poszanowanie prawa w stosunkach mię-Ozynarodowych 
Wia~i o remłlitary.zaejł 

Nt.tniec Z.Ch~eh ł poeitępującej 
odh~wle Rei1:bi&wehry ~ do­
•<N~Łiwem.. gęJterałów armii hitle­
?o.WS!kiej ~ołały z;rozu.tuia.łe za. 
tdepoJ\:o,f®ie wśród uiel'łlkich mu 
k<bto.&ti ~ eał31lJl świecie. Przy~ 
CQt~ia. do. :t\O>Wej WOjl\Y hnpa. 
"tiali~t3c~neoj, w JGQrej :fO~pętaniu. 
;:ainteresow111nł są. przede w;i:?ryst­
kim ,,ha:ndlą;~e $mlerci•• - wlaśei 
ciele wytwórni broni, spelhfilanci 
w<>jEl1'.J\l i •wanttlniicy politye:z:ni, 
stanowi,ą obecnie realną Jlr-0ił>e dla 
egzy~@n~ji. dobrQbytu i klJ!tu.cy 
wielu n.al'odów, a wśród nich· tak~e 
dlą. na.mu polskleg'o, który tak nie 
da.wtio doświadczył at nad1jo boleś­
nie skutków Wł>j.ny. Przygotowania 
df> nowtj wo-jny gr()Żą, !~kości 
~ tyjko k.a.~t.roi'Qi g'O'S'J>Odaorc11.1' i 
~ą.wtótem dJQ ba.roąi;zyństwa; s~-
11owilł: 0tne ~ednocześn.ie naruszenie 
podsta~w<m przapis<>w prawa 
międzYiljll.rodawego, godzą w ele· 
•ent.a.niią zasa<ly ła-Ou prawne10. 
ol>iowłiai-ując.ego w stoi;unkach mię 
ft1'J?3ństW&wyeh. 

Prawo mi~zynarodowe, którego 
a.sady wy}l)ształelły Się w da.w­
llYch formacjach i ok"Tesach histo­
fYCitlY<:h. otrzym'3ło w c:za11ie trw11 
n!a t pa dl,-ug!ej wojnie świa1towej 
w dużej mierze now1!t. post~pową 
treść. PPStan<>wienia .K..M'tY Na.ro­
dów Zjtdnocz~nYeb. układów ~· 
w&Ttych w Jałcie i w Poczdamie, 
Jl.Ol'óZuruienia londyfl„kleto w spra 
"Wte ~cis-a.nia i l<a.ra!Ua pr~estęp­
ców woj6n11yQ"n, trakt.tów pokoju 
z satelitami osi oraz szere~u in· 
llYcb aiktów mi~d~yniro<l,owych -
b:vł:v W'Y?3Zem ~ółpracy mię<l.zy. 
narodowej i tworz• wa,żny elemen.t 
w~półcze$onej kultury. Powstałe 
.priy c1Y!'l.llYm Wllopółuqzi~lfl Zwlą.z 
ku Ridłteoltjego, i11'Wierajlł wiele 
elementów przej~tych z prawa ra· 
dti~iego. 

Zg:odnie z zarożeniami rad11iec­
lkiej nauki - istn}!'lje moi liwoM 
wapół'J)racy pomi~~Y .p•ń11tw1u11i 
ty);!u 11pcjalistre~neg;o i państwa:wi 
k~~listyc~yml, W!!ipół>p~y re­
gulow1-11ej prz•pisami prawa mi~­
tlzfill&l'Odowei'<>. Wspam.nia·ne akty 
prawne ustaliły zasa.dy współżycia 
wnystkich państw, gwarantujljc 

im prawa suwerenności i równ~ci, 
oparły współpTacę pomiędzy mocar 
stwami na jednomyślności, zabroni 
ły interwencji w spfawy wewnętrz 
ne poszeze~ólnyeh państw, w~o­
wiedziały się za popieranie11' J;O.Z· 
w-0ju ~podarezego i poJi.tyczne­
go nnadów kolonialnych d do llie­
podli:ii'l'Q~i, pr11ewidywały ukna· 
nie przestępców wojennyc::-h or1u; 
wytępienie faszyzmu i narodowe­
go socjalizmu w społeczeństwach 
pali:stw 0111. Dalszy 1ozw6j tych za 
sad przekazano Organizacji Naro­
dów ZjcidnoczonY<;h, ~ którlł naj­
szersze masy ludności całegio świa 
ta wlłlZały w\elkie nadz.ieje, w gł~· 
bokim przekonaniu, że potrafi ona 
stvtitorzyć podstawy pok()jowęj 
W!lpółpracy państw w &parciu o 
~bi~ro<we bezpieczeń~two \ postopu 
J~ce rozbrojenie. MQżn(I, by zes.ta.• 
wie długi wykaz działań państw 
imperia.Jistycznych , stanowiących 
na.rusaenie przyjętych zobowiązań. 
Jut w piet"w11zych lataeh powojen. 
pych anglos11.scy tn\lżowie 11tanu 
kwestlQn-0wa.li stało~ć granic u11t.a.­
lonych w I;'oczdamie. Nie dc>trzy~a 
no zobawi1&nń w zakresie kara.nia 
&brodniarzy wojennych i w zakre 
sie denazyfikacji Niemiec. Zawal.'• 
cie Paktu Atlantyckiego wymierzo­
ne było wyraźnie w podatawy Or­
ganizacji Narodów Zjednoczonych. 
l'neprowaqza.na obecnie remilitary 
zacja Niemiec Zachodnich stanowi 
uko:ronowanię akcji, mającej na 
celu cę.łkowite uwolnienie się od zo 
bowi~zań zadągniQtych po drugiej 
wojnie światowej. Organizację Na. 
rodów ZjednQCzonych, lctcka powi11 
11a być orgąnizacją równoupr~w­
nfonych narodów, przekształcono w 
nanodzie polityki mocarstw za.cho· 
dnich. 

Ja>k stwierdził osta>tnio Stalin -
- ,,Organi:liacja, N ą.rodów Zjedno­
czopych wkracza ~a niesławną dro 
g~ Liai Narodów; grzebie ona tym 
salUYm sw4j autorytet moralny i 
skazuje się na rozpad''. 

W tych warunkach prowadzon4 
na całym ~wiecie akcją na rzecz 
obrony pokoju nabiera dużej donie 
słości prawne], ata-nowi cenny 
wkład w postęp<>wy ro~ój prAwa 

111i9d1;ynt.r9dowc:ie. A.pł!\ Sztc>k~ 
hol!lliild ~łosi bozwa:runkQWY za:kaz 
u~ycia broni atomowej i tnnych 
środków mqowej 11agłady, ii•~a 
wprost mianem zbrodniariza w<>jen 
nego n•d, który pięrwszy uiyję 
tych ~rodl>6w. Jakkołwiek Apel 
Sr;bolkholm<a1d nie je!lt formalnyll\ 
zobowiąnnłem prawnym, za1'iągni~ 
tYJn pr1111 T'f!fłdf, byłc'by 'błfdem 
nmiemać, ie JX>7ibawiony jut on 
znaczenia prawnego. Jest on w;yra. 
zem poczucia prawnego setek mi­
lfo11ów ll1dzi, którzy llOdl'i::iali Apol, 
a I pe~cilł to.kio pocziu:ia praw­
nego wielu młltonó'Y ludzi, lc~órzy 
z tyoh e11y innych powodów nie 
morli hab itie eheleli po.dpisać AP• 
lu. Gł05 i;ztt.kholrnski d<>taTł dQ 
n!ljbMd:i;iej 1>ddalo11ych iiakątków 
globu ziemsłtie!fo: obrońcy ewentu­
l'lnyeh poda,dnych przed przy11z· 
łym mitd1ynlł.l'odOWYJl\ trybunałem 
brmm, nie mogliby 111tem. i11k to 
111iafo miej11Ce w NQrymberd~e. 
zgłasuć zastrzeienla, ze ich kllen 
ci byli „źle poinf<>rtUowa.ni" o isto­
cie zbrodni WQjON\J~h. 

Apel Berliński domaga si~ ~ 
rządów wielkieh mocarstw, wyuz• 
nego zadekląrowania swej iotowoś 
ci zawarcia „paktu p&koJu' , ·trak­
tuj,e <>dmowt w1i~la udziału w 
rok(iwal\liacih jako dowód agresyw· 
nych zamierzeń teJo rllllłdu. 

W przeżywanYtll Q\)~nie ~kręie, 
lctóry Ilia Erenburr nazywą, „go-0. 
dziną tiełną tra!l'l~mu i nadziei" -
szeroka kam.pan!& na pzecz &brany 
pokoju Pll:Siada 11z;cz:ogól11le do11ło!lłe 
i;naor.enie. N11-dzieję wzbw<iilajlł sło 
wa Stalina: „pokój z<>Eitanie ut.ny„ 
many i utrwa!Q'l°I')', jeżeU nar()dy 
ujm11 w llWe r~e 1111uaw~ utrzyma 
nia pokoju i btdlł broq.iły jej do 
końea.". 

Ni1rdy i•zeze ruch s!)Ołecrmy nie 
obehnował tyłu zwolennik6w, nig~ 
dy nie realb;uwał tak W~ltiMłeg() 
~ sdachetnero posła.nn,ietwa, jakim 
jef.lt odwrócenie groźby wojny, za.­
~w11ien.ie mil~Olll>m luclzi JllQ~l\ości 
Pokojowej praer, obrona Irult.ury, 
urruntowanłe m&cy obowiązującej 

prawa w a~unkach młędzynarodo 
wy eh. 

n;J J:;udowie, :;yrribolem. tych prze­
mian. 

Była służącą 

Z Millerriwll !'lie moirla s!c dosyć 
nagadą~. Czy to dlatego, że słowa 
jej plyną wart.ko, wesok>, pr:zec:ho­
d:ząc w głośne okrzyki, tak ja,K u lu 
d~ przywykłych do pracy na ,,wol 
nyrn'' PPwietrzu, ezy tei dlate10, Żt!I 
przyk:uwa oczy jej zrcx:~na ~ylwet• 
ka w roboc11ym· kombinezonie i dłu 
gtch, wywiniętych z fa11tazją bu­
tą.eh - dość, że z „Młllerką" :rozma 
wia się jak ze starą majom". 

Obok - członkowle jej brygady 
transportowej rozładowujEI iramo­
chód cementu. Jeden prze•uwa wor 
ki drugiemu, za pomocą drobnych 
usprawnień wore}t szybko węd;uje 
dalej. MUierowa, zawiązując chus­
teczkę pod brodfl, rzuca w pewnej 
chwili: ~ Widzioie, to mój sy11teJU 
wyładunku, 

I choeiaż nie wida,ć jej twarzy, ~ 
wr6conej ku pracującej brygadzie, 
f>O głosie można poznać, ile dun:w 
tkwi w ~m powied'leni\ł. JatlJlt, iii 
owe 220 proc. normY, ja.kio ()flłiłl'~ 
bryga.da M.łllerowej nie wzłęlo słi; 
„z powietrza.". Na arebrnl\ octmak~ 
przodownika Pl'l\llY trseba było SO• 
błą także wrz!łdnie r.aslużyó. 

J:lorywi11ty wiatr WYfWilł z p0d 
c;!'lµslki i>kręcony lok włosów i ro~~ 
wiał je w nieładzie. J.'4jllerowa od­
wraca twarz (}paloną, zdrową i mó­
wi, wps.trzona w rosnące mury fa­
bryki. 

F elik aa. M illel'OW(J 

- Ot, kawał roboty odwaliliśmy 
na tej budowie. Jak patl•zę na te 
mury, radość l'l'lnie ogarnia, że ). IJlO 
je babskie ręce przyczyniły się„. 

Niigle s~ QCZY brygadrl:lstki 
przesb!liją slę uśmiechać, 

-- Przęq wojną, więc;ie, byłam 
sJ:użącą.„ 

Skrzypią koła w~ów po żwłl'Ze, 
od .magazynów dolatuje gwar, 11ły„ 
chać poJ)rzykiwania m,ur11rzy. 
Więc: to było tak; słu~ąca, bei ;i:a 

woqu i bardzo często bez zając:ia. 
Twarde i ciężkie było jej ż:y-cie. Np.d 
szedł roje 19411. Tru,dno pyła Millere 
wej uwillrzyć, że n11da się do jakiejś 
kwalifill;owa.nej prac,v. Ocly w Piotr 
kowie zaczęła się radzić nowa ta­
bry1'a, przyjęła robotę przy układa 
niu de~k na placu budowlanym. I 
Gd tego się zaczęło. :Znalazłą. sw~ 
właściwe miejsce. Kilka k1>lejnycb 
lm'yelęstl\'. we ,współzawodnictwie, 

seybld e.wa.ns. uąp,a.wisienie w,'1-· 
dul\kU. R6WT1oeześnie w takim sa­
mym zawrotnym tempie dojrzewa­
ła jej świadomość Pod troskliwą o­
pieką organizacji partyjnej. 

- To budowa, to Pa.rtAa, zrob.Ua 
11UJie tylJł, klm dziś JestCJn, - o­
świadcza Millerowa - przodownl· 
cą, - li! dawnej, 7.ahukaneJ służą 
cej. 

• * 
W listopad.zje ub. roku przyszła 

Millftrowlił którego~ wieczGl"U. de se 
kr~tart3tu organizacji partyjnej. 
Długo gadała z sekretarzem. A po­
tem uważnie wypeł.n.iła deklarację 

kandydacką PZPJ'l,. 

Kobiety w nowych 
~a.wodach 

W wielkich halach fabrycznych 
niesie się głuchy odgłos kroków. 
Już niedługo na par)det<>wej po­
sa<lzce, jaką tu ułożą rob<>IQ1cy, sta 
ną nowaqzesne maszyny włókienni 
i:ze, o~ ~tropów ro~eję ~ę łagod­
ne ~wia.tło lamp jarienloWYc:o. 

J~ ~'illkl4ll8!Ście kroków-:! roz 
le1• ąię głośny awar budowy, Lu~ 
dziie mi-pją prr.cy rob-Oo.ie jflk if;kry. 
To tuta.i pracuje kombajn budowlłl­
ny - „<:\Ido" tecllndki. Drz.iś w noqy 
ukW.diić bę~e ptropy z QEl<tonu. A te 
raz - jeszcze Ot1tatnie roboty przy 
spawar!l\ł. Syk aparatu - i niebie 
ski płomień przecina powl,etrze, 
Widzisz teraz wyraźnie twarz m.ło 
cl~j kQbiety \lrLbrojoną w e!ę11Ule 
olqdary, To spa.w~a - Oleksl­
k«>wa.. 

Nieco dalej, na sz;enzym Dlacu. 
pracują zbrojarze. Wśród nich znów 
- barwną chusteczka: to Genowe· 
flł StetańCJ•Yk· - zbJ"Qjar)c&. Małll. 
Jcrępa postRć 0<4i9.l'la w w1stowllf!e 
~oanie 1 }mrtkę. Ręce 'prawnie 
manipulują przy zbrojenilich. , 

Stefańczykową od dziecka ciągnę 

ło do „~eL11'StW1B,''. N'ie:twz; u oaca -
kpwa•la ma1j~r<!Włlła c:oś 'l>QkrY]<m'lu 
.k:u utrapieniu rodziców. $mlali ilę 
z 11iej, ;że do chłop11)tięj roboty się 
bierze. No, a teraz nikomu nawet 
na myśl pie pp;yjdzle &miąć się :i;e 
Steta1\imrkowej. ChOćby dlatego, że 
mało kto dorówn11 jej w pracy. 
Stefańczykowa tak jak 1,Miller­

Q'' WYrOłlłl' na bµdowde, JA.k <ma 
wątęlla w szeregi ka.ndyda.łów Par 
til. 

Brygada młodzie~owa. 
Z drugiej rtrony li;ornbajnQWeJo 

po<la, lll1l wysOlką ącianą, bezustan­
nie, dzień 1 110<: dudni b~toniar}ca. 
:Bez koli.cą sz11urem podjeżdża.ją wo 
zy i piaskiem, iv.irem, cementem. 
Bez przerwy wylewa mę z maszyny 
struia betonu. 

- Hej, gotowe? - dobiega ze 
szczytu murew głos kobiety, <>bsłu­
gującej dźwig. Za chwilę stalawe 
rami'ę chwyta pełen 'b~tonu wózek 
tzw. „japonkę" i ciągnie ją w gó­
ri:. 

by nie było am chwili pPstoju, .... 
by dźwii mógł bęz przerwy dostu 
czać betonu, żeby i;tropy jak naj„ 
szybciej połączyły masywne ściany 
budowy, 

Noal zapadają się miękko w gru. 
bą warstwę piasku. Kę<i~o-ra sz~ro 
ką dłonią gładzi ;;i~ne włosy. lt<>i• 
tacza si~ stąd piękny widok na 
otwarte pola. 

Pedc:zas gdy ociy jefo ONlJl!,4ł 
liledią prac:Q bey«iady, K•diim 
kr(ltkQ opowiadą o sobie. Nają.dł 
się jako diieo1'o biedy wiej~; at 
po czubek głowy. Nic dlliwne10, ił 
teraz: wprost nlisyci6 si~ nie tn~i• 
nowym, wolnym życiem. A lli<:zeło 
~ię ono od chwili, gdy położono J:u.n 
damenty pod fabrykę. ~ll(iziO?:a naj 
pierw został murarzem, potpm bo„ 
tontąri:em. Gdy 11prowadio:no kom„ 
b~jn, wrąz ze liWĄ bcy~ądil ~:d\.\r.. 
mową poznał tajrilld nowej n'UlSZY• 
ny, Nauczyt się ją QbsluiiWiilQ. :Oilł 
l'OQi ze llWYmi cqlopcami twol.'jy 
wo dla komb!ljnu - beton. 

- No, i tak jqż ' bądę szedl za 
ltombajnern ;i: jednej budowy 1ia 
dl'\l~ą - powiada, nu~aj~c do swej 
bry~aay. 

Stasiek Kęddora. oclJ:naolOft:r '" 
brn3 odzna,ką przodowniu praci1. 
Jest tak~ k~dyda.tem PokkleJ ZJ• 
dnoozonej Partii R.oboin10teJ. 

* "' . ił 
Nie zliczysz prę4ko no~cll ludzi 

na nowej budowie. Musiałbyś f!OI• 
dlłć i z Franoiszklem Chałada.iom. 
przodownikiem wewnetrZl'le] bl'YI• 
dy traJ:lSportu, i i Janem Poidite„ 
jem. awan110WIU1Ym na ~istr~a 
betoniarskiego, i z wielu, wielu in­
nymi. Przekonałbyś lłi~. *e d~ 
ich życia byłY i:>raw~t: j~akie. Ja 
kaś wiOSkFl n~zna, albo Sulejów 
- mieścina biedaków, sezonowa ro 
bota przy piecach wapiennych, albo 
na szosie przy tłuczeniu kamieni 
bądź też upok11~ająca wysłuse z~ 
byle co u bogacza wiejsJtieJO. · I z 

Ą na dole prz;y miiszy.nie prac:µją p1:zyj~mnością j.i>osłuchasz, c~ ml)„ 
młodti. Znana Jęst na bu()C'łwie w1ą c1 ludile obecl'lłę. O swej pra„ 
ZMl'•ciws~a bryg11<da. Sta.śka ~ędziq cy na budowie, o swoich $Uk~acll, 
ry, Tak mocno. 1rośni~ta z buc:tową. w produkcji, !iwych. oduiąc-~enhlch 
że każdy .sitąd, mówiąc e llówqpow- o sw;vch dzieciach, które uczą st~ ~ 
stającym ko.inbinacte clor~uca od gimnazjach. 
rązu: „A słys;;o;el:iś.cie o Kędziorze i 

1 
* * ... 

jego chłopa~~ch?". Z 1.ch sł"w 
"' i:>rzgbija rądość a,.. 

Ruclw icll ~ą prawie autornatycz cia i dumna, pogochła, treść: bq40,, 
n.,. ~ równomierne, oszczędne, bez wo - d<>brobyt - pokój, 
zb~e2:o WY~u = chodrz.d o to, ~ 1 _..._;_ HANNA SAMSONOWSKA 

, 
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llóża. L11ksemburg Rok 1905 lsiewołod Wiszniewski 

w ~ąwu. z 80 roomicą ~ 
!Róży Lulc•embui'I, wielł{.1.ej rewolu~ 
c)op'Uł~ki pol~ej - ukarz.at się $ta­
randęm Wydxl.a·łu Hii{;itorii Partd!i. KC 
P.zFR wybór jaJ airtykulów. Pisane 
gł«>Wlnie w 1005 r. stanowią tylko 
ndezt'l.SC'Lną część ogromnego dorob­
ku p.ubl4cystycznego Róży Luksem­
bUTg e teJo rpinr.elomowego okresu w 
bistor.ii naszego narodu i ~IO ru 
chu mbotni~g~. Były one druko­
wane w polskiej i niemieckiej pra­
sie roi:)otniczej. 

Z niezrównanym ta.lentem pisar­
skim, e zacięciem wj.elkiego polity­
ka i pm.ywódey proleta·riatu ll&WO­
łuje It-OŻll w swych artykułach do 
zdecydowłlłloJ, bezkomi>raJY1łsoweJ 
wa.lid 11 carałenl o wyzwolenie :.z 
jarzina ,absolutyv;rnu, wskaz.udąc, żę 

zwy-ci~two w tej l"l\loe może da.~ 
jedyni~ br•ter.stWo brqnt poJskle.ł 

. i r011Y'jskleJ klasy robotnłc?.eJ, de­
maskuJe reakeyJne, anty.napodowe, 
ugodowe stutowi1ko polskiej bur• 
iuazji i zdradziecką, kontrrew1tl11-
eyjn~ polityk~ rPS, 

„Głośno ł s na.c:łskiem powta.fP.­
liśmf ro)>otnlluun J>Ołllkim.„ - pi„ 
sze Róża l.,µksemburg w al'tykµle 
„Obriu:hi.mę-k polityczny".~ „Pro~ 
let1LT'lu1iz rosy,Jskl ~budzi się de> 
walk,i i powstanie potężną D\SSll, 
a.by Wl'ł'Ji z rui.mi zrzucić z siebie 
niewolJ2 ał)1olutyzmu i rCYJ,Jlocząć 
szl}roką walkę o wyzwolenie zu-

(11'9bór artgkulóUJ J 
ma eatrakiego, Róża Lu'kisemburg pi-, mądu, na który eały świąt cywili- przeciwko rewolucji, pw.eciwko 
/lze w arlykule „Dwa oboo:y": zowany plwał ze wzrąrdą''· I strajkom powszecl).nyrn, które ode-

„Nastąpiło to,. oo nastąpić mu- Ten -m-ogi front burżuazji J?Olskiej gra·łY rolę naijpot.ężn;'lejszego .<>-ręża 
siało i na co kazrJy świadomy ro- prrredwko rewolucji miial wiernego w walce rewolucyJO&J robotmków? 
botnik musiał być preyg-otowany: .pomocruiikia li dużą oporę w ux:ira- Odjpow,j..ada na to Ró.ża 4Uksemburg: 
połączende otwarte całej burżua.. dzieckiej, anitynairodowej prawicy „WystępQWać J>l'ZeciW słra.jltom 
zyjnej Polski z ikoneJą.cym abso- PPS. pOWB:lechnym m~ tyłk<) ktoś ko-
lutyzmem przeciw rewolucji ro- Róża Luksemburg pisała: mu za,l~y na uria.tow.niu za wszel 
botniczeJ". ,,PPS przez 12 lat starała się ką cenę absolutyzmu w Rosji i na. 

wszelkimi siłami, wszelkimi @OSO· zgubieniu ruchu robotnieuco", 
bami odwieść robotnika polsk~ego Antyrewolucyjne, anty.narodowe 
od walki o wolność polityczną w stanowisko PJ>S WYPłYWało z jej za~ 
Rosji, PrzM 12 lat starała się ona praedanisa S'ię polskiej burżuazji. 
przez zohydzenie i oc:zernianie ro- „To wuystko, co głosili narodo-
syjsldeg-o ludu, rosyjskiej socjal- wi demo1'raci przeciwko rewołu· 
demokracji odwieść robotnik.a Dol cjl, czyrp zwp.lczali rewolącyjnych 
skiego od wspólności polityc.~1eJ, robotników poJ11Qch - tp w•zyst-
od połączenia z rosy.łsldm, .Prwz ko p0wjórzope Jes~ w „Liście 
lat 12 wi~ cały duch roboty PPS otwartym Daszyńsłdego'1 - pi-
skierowa,ny był n& to, aby prze- sze Róż.a Luksemburg. 
szkodzić nasta.pieniu tej rewolucji 
ludu robotniczego, jaką dziś prze­
żywamy, aby uniemożliwić tę re­
wolpcję". 
Tak jak wielką była miłość Róży 

Luksemburg do ludu, tak wielką by 
ła jej nienawiść do tych, którey pod 
socJaHstycznymi !razesami OStZuki­
wali naród, którzy WYrrzekll się wal 
ki o •na.rodowe i społeczne wyzwo­
lenie Polski, 

* * • 
ZapaznatJJie się każdego z naf; iz 

wybor~m a-riykułów uczyni nam PQ 
stać Róży Luksemburg je~ bliż~ 
srzą i droższą. Mimo swej błędnej po 
sta1wy w wielu sprawach, Róża Luk 
semburg byUł orłem walki rewolu­
cyjnej, uosobieniem ofi:irn~cl w 
walce z 11-bs1>lutyzmem carskim, 1>ur­
żuazJ1t antyn.a.rodową i ~l'IMbiec~ 
PPS. W tym dJUchu wychowywana 
była SDK1FliL, która w rewolucji 
1905 r. reprezentowała na!l'ód polsld., 
broniła jeiio sprF1iw i wąlczyła boha­
teroko o jego w~wolcnie. 

BRONISŁAW TRONSKI. 

Zmarły parę dni temu wybitny 
dramaturg rad7Jieckii; Wsiewołod 
Wiszniewski, był w:rorem artysty -
bolszewika. Jako ~ilkunastoletni 
chłoPiec w:stą.pił on do tworzącej się 
właśnie Armii Crerwmiej, brał u­
d2i;lł w overa-0jaeh wojennych 
Pierws7.ej Armii Konnej i w desan­
cie floty Morza A.zowsldego w wal­
kach z wojsli:ami Wrangla. 

W okresie Wielkiej Wojny Na.ro­
dowej widzimy Wiszniewskiego w 
bohaterslrlm Leningradzie. Potem -
w 1945 roku - z pierwszymi odd21.a 
łlłmi Armili Radzleck.iej wchodzi do 
zdobytego Berlina. Podczas procesu 
norymber-sklego zdaje sobie sprawę 
z tego, że nie wszyscy winowajcy 
siedzą na. ławie oskarżonych ... 

We wszystkich utworach Wlszniew 
aklego - tak publicystycznych jak i 
drama.tycznych - pn.ebiJa:ją wYrM­
ni11 niimiętne uc:iuc.i:a. artysty rewo­
lu<iyjnego. Paitos wydaTzeń rewolu­
cyjnych chat-akteryzuje pierwszy 
wybitny utwór Wiis:miewsMego 
,,PIERWSZA KONNA". Tematem te 
go drama.tu, napisanego z wielkim 
wYCZuclem potrzeb sceny, są sprawy 
prostych ludzi, zrodzonych przez 
Wielki\ Rewolucję Październikową. 
Boltaterami Jego •Ił bolszewicy, ld6· 
rzy zeapalaJą ma.y ludowe wlelklł 
siłą. Idei, telaznlł wolą, priekona­
niem o słuszności sprawy, o ldórą. 
walczą, 

„OPTYMISTYCZNA TBAGEDlA", 
święcąca ostatnio wielkie triumfy 
na S6enacb francu.slfich i niemiec,.. 
kich, odm.aicza. się patosem połityCJZ 
nym i realistyczną pra.wdą, za.wartą 
w akcji 1 postępkach głównych JeJ 
postaci. 

Scenariusz „MY Z KRONSZTA­
TU" stał się a.r.tystyczną. kanwą dla 
filmu pod tym sMDym tytułem, bę­
dącea-o jednym z najwybitniejszych 
dzieł kinematografii radziec5'ieJ w 
okresie pi-red drugą wojną, świato­
wą. Stanowi on dalszy krok naprzód 
w stałym rozwojµ ta.lentu J)Jsa«'skle­
go Wsiiewołoda. . Wia7.illlewsldego. 
Punktem kulminacyjnym w twc>r­
c.zym dorobku tego araniaturga ,moi 
na by nazwać sztukę „NIEZAPOM· 
NI.A.NY ROK 1919", odznaczoną Na.. 
grodą stalinowską pierwszego stop­
nia (w 1949 roku) i gran~ Jllż rów ... 
nież na polskich 8cen3.<lh. 

Sztukę tę charaiktcryzuje dojrza­
łość artystyczna i trafność uj~ 
wielkich wydarzeń historycznych z 
polityC211ego punktu widzenia. .Jui 
tytuł .utworu mówl o tym, .że llOk 
1919 nie by• zwykłym $Obje rokiem. 
że był to rok niezapomnla.ny, gdył 
w roku tym w wa.tce z interwenł4-
ru1 r()'l;Strzygał się los młoclej rep~ 
bliki socjalistycznej, Niezapomnia­
nym jest dla Wiszniewskiego WYSi· 
lek naTodu radzieckiE!łl"o i r.ola we. 
dzów rewolucji - Lenina i Sta.Jina. 
Ostatnia sztuka. Wismfewikiego po­
kazuje nam • strategiczny Jcmiuas 
towarzysza Stalina, obalający st.ąre 
kanony ta.k zwanej „naukł W.l)jsko· 
wej", 

Prredwczesna śm•~rć pifiill.na jl!lł 
wielką stratą <Iła litera.tury raOłeo­
kiej, l1terJ1.tury realizmu soo.t.U„ 
styczneco, słui:lłCej •Prawic budowa 
nia. komunizm11 w Zwi~lrn ruJ.ddee 
kim I lepszej przygzłQlol dla. wszyllł­
kieh narodów kuli ziemskiej. 

Jl;. 1'f. 
pełn~ lil>Od w~,aku kapital~t1cz- Stosunek burżuazji polskiej do re 
nego. W6wosas Już wskasywa- wolucji potwierdził w całej rozcią-g­
liśmy robotnikowi po]Jkiemu, ~ rości słowa Lenina, że burżua7J}a be-z 
proletariat rosyjski to Jl!JO Jllłtu~ 1krµpułów zdradza. interesy woln1>­
ralny współtowarz711z klasowy, z jej, ojczyzny, języka i na.rodu, gdy 
którym łączą go wspólni' lnłerl!U' MIWie przed nią rewolucyjny pro· 
il wsp ó l n e z a.da~ la P o li- letariat. 

W walce e PPS-ow~l.dm srwwini­
zmem :! nacjonal.ltzmem Róża wyka­
ZYWala, że i1;1tcresy rzecri:ywiście na­
rodowe, polskie, są nierozerwałrrie 
związane ;ro wspólną wa}l.(ą p:roleta-
1·iatµ pol11kiego j rosy;jakiego o oba­
lenie caratu, tylko bowiem obalenie 
caratu może przyndeść wyzwolenie 
nairodow1 polskiemu. 

„RDbotnfoy rozmaitych narodo­
wo1lc.i i wy~a6 - plsele ona w 
artykule „Na tema.t „Stu narodów" 
- byli 'edną du~~ w walce prz.e· 
ciwl;;o cara.tow!, wtZYS(IY czuli, że 
w Petersburgu krew z krwi ich 
aię leje i Pómazc:mna być muai. A 
przez to samo walczyli najlepiej 
nie tylko o swoja interesy prole­
tariae4ic, lecz zara~m i o narq­
d()we ·interesy swych ludów". 

Tkactwo • 
I wycinanki lu.do we 

t Y cz n e" · Cllołowy przywódca Nairodowej 
Toteż gdy w 1905 r. wYblłchła re• Damokracji (endecji), Romim Dmow 

w0lucja w Rosji, o ~tórej. pj.&;>,e, ie 1JQ. w n.ieł'law!śeł swej do ?ewolucji, 
ukarllała „całemu światu proJeta.mt do walki proletariatu polskiego pne 
rosyjski w sa.modzięlneJ re~Ju11łł ciw caratowi posuwał się aż do de­
polityemej", gdy płomień J:'l'WPl\łCji nwncjacji i kierował, nie przebiera-

• ogarnął KongresóW!kq, SDĘ.l>l!.,, kil!,.. l~w w śrQdkach, w,szyJtkimi akcjami 
rowana przez Felikse D~erł;yńi'Jt'le- nąrodowej demokracji, m.aijącymi na 
go, Juliana iMarchlewskieiO i R6i4 celu zduszenie rcwoluoji. Postawę 
Luksembuirg, staje natyolun!ast na $>P1'fkiej burżuarz.jii, haniebną posta­
czele walttącego prolętarlatu po\... WQ izdrady narodowej, sformułował 
fk;iego. ' on w lUcte do Zyr,:munta Mlł'kow ... 

„Na. pierwny SYlfiłl I ręten„ llkiego pisząc, te przeciwko l'llWOlU· 
burga - !Pisze Ró?;a .- 11~1>\e!IZfl oJj „imunolłł .festeśJDy wątczyll na 
(proletatjł·t polski - praw. aut.) no;e". 
nieść swo.ie · tyQ~ w ofłęrze clla I Ni~ byłr to tylko słowa. Z ręki 
wspólnej walki pod WliPólnym opryszków •Dmowskilcgo ginęli bo­
sztandarem.„ Wiefić o nul pęten1„ jgwnicy rewolucyjni, Ce:ołow;y prrzed 
burskiej dotairła. c\o D&Jłłllle;leJ... 1>taw;iciel burżuazji oticJalnle propo­
szych za.kątków kraju, porusey~ nomł ~dowi car1>kieniu PPJnQC w 
ona. wszys,fk'ie . . w&ntwł' QIUlle(O tłut~iu J'Ueh.u .robqtułcięio, PO• 
proletariatu. Zwilł1!e1f 4oiały ruchu moc w ujarrxmienri.u ludu ·polskiea,Q. 
strajko1vet;o w na!!Zyni kl'l\Ju a 'Wf' N •krwwwych ·~aęh l 7 inadowych 
padkamł w ;re1t,t11bur1u był w Kongl'ęsówre, w którycłl (l~1nęło 
wszystkim wiadomy". wielą ~Jx>J;irików, „burtuaz.Ja nasza 
w mia.rę podnoszenia się fflilt re- oświadczyła r.ządowil carskiemu --

walucyjned dojrzewa idea poWltaoią .~ Róża Lt*soonburg - oto iipic~ 
ribrojnego. W czerwcu dochodzi: w łllfłtlY zapewnić cię naa;a.jutrz . po 
Łodzi do ebrojnego ~· r<>bot me>rdowaniu na-szych robotników; że 
ników które by~o 118QWiqlt.zym wY• mimo tyeh mordów nie przestałeś 
darze~em w 1()05 r, w Polaęe, b:yć dl& nas rządem pa11ującyl11, że 

Za ~łi!ldem pąrttd bolerz.eWi· cię uznajemy da.lej za pana Ji:raju, 
ków, SDKPiL organmi:je w ipąźd11U,r •ędzię najwyższego, za ;postawioną 
n:iku maaow;v ~ DQWftBC)hDY, a nad nami od Boga prawną. władzę!" 
w girudn:iu, w ~e poWlł~n.i. mo- W ~Ilio 11>lyroiycł}, w iosennych 
skiew~!ego pt'Ql~ta.rl{llt pQlsltl uni~- stf.lłlj~ów ~oJnycl'l, które prrlecho­
rucllomił koleje w ~QJli~ów<:ę, u- dlliły pod ?asłem. wipro_wad~enia n au 
niemożliw!oając l"lądowl carskiemu ezan:ia w Języku polskim, 1manowa­
przerw<:eon!le woi&k do Moskwy prrz:e nia nauczycieli i Jcierown!k(>w Po­
ciwko JX'>WlltaalMi. laków, zn!i.es-ieniia wszelkich ograni-

Rok lOOIS był rokiem bohaterskdej czei\ ~ różnic PM? przyjmowaniu do 
walki pol•.kie.l klMY robotnicrLej, az;o szkół . - powa;i:ną rolę o~egra~a 
łowej sił:Y nU'QClu polskiego 0 wy- SD~I"1L, Dążyła ona do l?owiązama 
zwolenie niit'Odowe i społeczne. Był stra~tków ~olnycb rz ogol::iym ru­
to ro~, w l(tóry:rn ~oCI11iło S'ię i w chem re-wolµcyjnym. Wtedy to ar.cl'. 
og•nli.u walki okrzepło braterstwo bis~up P~iel, ~u~orytet polsk:~J 
broni t fflłd&mośó p.-ole1ariatu poi· burzu111ZJ~i l obszarnictwa, w~s.tąpił 
sk>iego I rOllfF»łegct. z pif!llem pasters~m, QrLecrws;ta-

* wUiiJł\O &itł tym stra3kom. 
* lt „Buriuma polska znowu była 

Gdy \VYP\.łC'hła rewo}ueji 1905 r„ J~;rną ~~łlł rewoluojl - pisze 
która ot~ylia przed ludem pol- Róu Luksemburf' -.. 11romotnie 
skiim pe~ktywy zrriuqen:la jan- błH•J~ą 1 ieb~ ~ prop f.eg·o 

W latach rewolucji 191)5 roku pra­
wica PPS czynnie występowała 
przeciwko rewolucji. Nawet podczas 
walk czerwcowy<:h w Łoclm prawica 
PPS nie QdPQwiedziała n.a W&LWa­
nie Komitetu Straj.Jwwego do pnzy­
łącrienia się do strajku powszechne­
go. :N"a ba<rykad.ach Łod~ agitatQ;~y 
z piłsudcey\kowsklej P'PS namawia­
li l'Obotni<ków, aby powrócili do pra 
cy. Ale pn>letarjat polski - jak pi­
sze Róża - poffiawał swoją poSJtaJwą, 
~ę „m11ukl propaguj~e od lat odręb­
ll~ć i rorierkę nfl.TC>Clowlł i p1>1itye11-
ną mł~dzy polskim i rosyjskim ro· 
1totnikiem, poszły w 111111. byłr gło· 
selłl woła.jącelfo na. puszezy". 

W miiarę nuastania i·evvoluęji do­
ły PPS stawały w jednym 11zere!Pl 
(l walC?_.ącym proletaI'ilłftem, iz.TOIZU­
mi(iły słuspioi\ć hasła SDKPiL, 
wspólnej 'Wllłtllci iprnleit-aTi•!ltll Pol'Ski 
i Ił,osji i na tej właśnie bazie po­
wstawał wspólny frooit w{l1llki robot­
nH~ów z SDK.PJL d P'?S, a następnie 
do11zło d() ro11;łamu w 1'PS i utwo­
mema PPS-lewicy. 

Podcrzas wyda1-rzeń grl.ldnloWYĆh 
l!;»'~ywódca ga'Li~YjJJk!ej socJ!l.ldemo"' 
kracji, ściśle zw1ąrzanej rz PPS -
DaszyńS'ki!, wy~tąipil prv.eclwko strad 
kron pi>w;neahnYm i walkom rewo­
lucyjnym. Róża Luksemburg odpo­
wiedzleła na wystąpienie Oa,szyń­
sklego w artykule !Pit. ,List otwarty" 
paina Da1Sczyńsk'ięgo <'zyld :APS na 
ro~drożu": 

„W tej pniełomoweJ chwllł Pe­

wałucJi - crzytąmy - odzywa s.tę 
l(łos z obozJJ socjalizmu, zohydza· 
Jący WllzY•tko, co dptychcza.s było 
i je11ł wJą.rlł Wtllci1ca10 Proleta­
ria•tu polsldego i całej rewolucji 
robotniczej w Pol~e". 
Komu jest potrzebne wystą.p!enli.e 

Na terenie wojew6dztwa ł~ldego 
spotykam;y n~j;rozmait!lze rodzaje ar 
tystycz'l}ej tw61·czości ludowej, Naj­
bardziej ciekawe jest na tym tere· 
nie tkactwo ludowe. Niemal w każ­
dym powiecie naszego województwa 
istnieją tkacki& śrQdowlwka twórcze, 
oparte o ti·adycje regiolltllne. 

lub też częściowo lqb całkowicie prze 
robio.ne wzory łowickie, względnie o­
poczyńskie, przystosowane do miej­
scowych upodobań. Ró~nice pO!Illię-

Urządzona w lutym w Spółdzielni 
Pracy Związku Polskich Arty.stów . 
l'la!ityków Wystawa Sztuki Ludowej " 
i·ep1·e,,:entowała dwa rod~je zainte-
1·esowań artystycznych wsi: tkactwo 
i wydnankarll'two. Obydwa te rodza­
je llztuki 11ą w :pojQciu 1wty3tyc11nym 
zjawit>kiem m&la.rskim, poniewa~ o­
pem.1ją kolorem i jego zestawienial]li. 

Wystawa miała charakter poglądo 
wy, Pomyiląna byłą w ten sposób, 
że zai·ówno wartQjci artystyczne 
wzo-ru, ~alf. J j,egą_ f.odzf\~1,W.~łll~ by­
ło porownac na przes~rzeni 70 lat. 
Na przykładzie wzorów tkr.min st.a­
ryqh i nowych, widzieliśmy wyraźnie 
ja·l<!l jest miQdzy nimi l'óżniea pod 
wzihtdem ·artystycznym. W ;poliZcze-

gólnych ośrodikach tkaclcich obok ty 
powych Wfllorów lokalriyeh istnieją 
wzory obce, p1•zonicl!'ione vv całości 
z ipnego •rodow!ską., jak' lllJI· z Czar 
nooina do gm, Podolin, i Łaznowa, 

dzy tyl)li wi:oi·amt widać jas.no i vyY 
raiinie, zwłaszcza w trzech ,P°'w~a­
tach: Brzeziny, Piotrków i Rade>m­
skQ. środowiska j;kackie w tych po­
yńatach to gm. Łaznów, GOleiioZe, Bo 
gu1>ławice, lłodolin, Uszczyn, Krzy­
żanów, M11słowice, Zakrzówek i Za­
wada. 

Wystawa. powinna wyw.rzeć w(.)ł)'w 
na tkactwo ąrtystyc:ine. Pokazane 
na niej wzorr m'>&'=l posłużyć za pod 
fitawę do mnliowcj produlccfi, która 
w dużej mierze może przyczynić się 
do spopularrzowan.ja wartości 11.rty­
stycznych wsi, zwłasz.cza jeśli cho­
dz.i o za.paskę, któr~ noszą chętnie 
również kobiety miejskie. · 

Los ·kobiety am erykclńskiej 

Dl'lłgim wlelkim 1;3.lnteresowaniem 
malarskim na.ąr,ej w~i Sił wycinanki. 
W wQjewództwle łódZ:kim mamy dwa 
duże środowiska. tej sz.tuki )udowej: 
w Łowiiczu i w Ra wie Marowłecikiej, 
mniejsze natomiast: w Sieradzu, 
Piotrkowie i w Brzezinach. środowi­
s·ka te sa od siebie niezależne i zin­
dyv.ridualizowane, jeżeli chodzi o war 
tośei artystyczne. Niektóre, jak np. 
Piotrków i' Brzeziny, ci:jżą ku re­
gionowi rawsko-marowlec)deinu i dla 
tego na W}"Bbawle widzimy je razem. 

Region 1'81Wsko-mazow1ceki miał 
wo~i nauki Qraz pracy w instytu-1 kieszenie pieniędzmi, należnymi ko- ne bylob.y bowiem ocenione jako na jeszcze do niedawna tylko dwa duże 
ojach państwawych itp. biet.cun. ruszenie „p~·zyzwo!tości rarowej", ja ośrodki wy<1łnaniki;trskię: 1Mw~6dz i 

W roku 1920 kobiety amerykańskie Według danycł} ministerstwa pra- lco wyizwame, nucone panującej ra- Rzeczycę z 15 i 17 autąrkam1. Po 
uzyskały prawo głosu. Był to rezul- cy 1'i milionów praeuJl\OYC)h kobiet ·sic anglosaskiej. ostatnim konkursie w jesieni ub. ro­
tat dlugiej i upartej walk!. . Mimo amery~adsklch otraymuje zarcłbek, . Ta~ ri:is:l.zm hitler<>wskl, jak i ame I ku powstał jeszcze jeden, bardzo cie­
to również obecnie w dalszym clą- który srednio Jest o 40 procent nJi- ~·ykan~k1 , wyrosły z jednego pnia - kawy i różniaoy się od pozostałych 
gu nie są one uważane za równo- i>zy Qd zarol)1tów mężczyzn. Jest. mm ustrój kapitalistyczny., u- ośl!odek łęgonfcki w gm. Góra, gdzie 
up1·awnionych obywateli, . W 16 ~tanach pozwala się ną to, st:óJ wyzysku człowieka przez czło- pierwszymi autorkami wycina.nek zo 

Matka, żona, gospodyni to ze przedsiębior()y zmuszają kobiety wieka, ustrój, w którym godność stały Zofia Bigos i Helena Dziuba. 

irrooy, dyplomy i listy pochwalnie 
świadczt o nąleżytej ooenle prr.u 
władze Polski Ludowej tw6rezośeł 
chłopa małorolnego, o docenianiu 
ważności i don.iosło4ci znaczeiij11. ty(i}J 
wa.Tłiolci arty11tycznych we w.-zy!ft. 
kich przejawach twó:rozych, czy to 
w tkactwie i wycfna.nkar.t:wie, ~~ 
bie lub pil!ankach, w g-a.rnc11-rstwkt 
i w innych działach ~ztu1ci ludowej. 
Wystawa w Spółdzielni Pracy ZPA.P 
należała do tych imprez, które Sił­
wyrazem opieki j troskj . naszych 
wład·z o rozwój i poziom sztuki IP­
dowej. 

CH. ZIELIŃSKI 

Na nólce 
z h!1dążk.am1 „. 

MAŁGORZAT A FORNALSKA. 
Kr6tka monografia pi6ra Teod.ary 
Feder zapoznaje na:1 :; życiem i pra 
Oli bohaterki narodu polskiego, b<>i<> 
wnic:eki o zrealizowanie szczytnych 
ideat6w kom.i.mizmu. 

O ROU KOBIET W W ALCE () 
SOCJALIZM. Broszura w, wvdana 
jwko pozycja Biblioteki Kla~yków 
llfarksizmlbLeninizmu, zawiera rii.e 
drnkowane na ogół jes:cze ,;, języku 
pol.,kim artykuły i przem6wienia f.,e-
11i11a i Stalin,a (względnie ich frag. 
meniy), poświęcone sprawie ko/tie. 
cej. Walka o wyzwolenie kobiet jest 
dla Leni1l4. i Swlina częścią llJ(llki 
o wyzwolenie uciśnionych mas pra 
cujqcych. Zamieszczone w zbiorku 
wypowied'&i uczą nas patrzeć na ma 
sy kobiece, jako na źródło o#jro11mej 
~iły, która winna :.mobili:.owoć si.ę 
do walki i pracy w celu stworzenia 
lepzego jutra ludzkości. · 

lf.OBIETY NOWĘJ POI,SKl. W 
· tych dniach ukazał się nu pólkach 
~•ięgarskich wyfUmy pr~ez „Książkę 
i Wiedzę" zbiór lcrótlcich monografii 
W$półc;esnyph kobiet polskich, które 

.!Naród a~rykański ciergi nje 
tylko ucisk ekonomiczm.y, ale i poli­
tyczne bezprawie. Niedawno temu 
kobiety amerykańskie obchodziły 
setną reczntce pierwszego zjazdu 
kobiet (w liiPcu 1844! roku). ~ któ­
rym niewielka grupa czołowych 
dzi~łaezek wyst!\piłą z deklaracją 
o rownoupl'awnienle kobiet. Dziś tak 
samo, ja.k I>rzed przeszło atu łaty, 

Amęrykanki zmusZQn'l 11 wal®Y6 o 
swoje ura.wa. ekonomlome i IJIM)łecz 
no-polłtyc:~e. W „Deklaracji Kobiet 
1948 r.", w której współczesne kobie 
ty am~J:"ykańskie Z'A'Taoają się do ko 
biet 2048 roku, znajdujemy nastę­
pujące słowa: „Oswobodzimy nas:i:q 
płeć i wszelkie r:i.sy od ekonomicz ~ 
nych, politycznych i socjalnych ka.i 
dan, w których jeszcze tkwimy, 
mimo że już stb lat temu, kobiety 
1848 roku, rozpoczęły swą upartą 
walkę o uwolnienie się od tych kaj 
dan". 

jedynie ma być zadaniem kobiety. do pracy ponad 8 godzi.n, dziennie, ~udzk~ ma. być rzekomo przywile - WycinaD'ki łęgoniokie to przeważ­
Tylko 6 kobiet jest w Stanach Zjed pon~d 50 godzin na t;ydzien. Jerp Jedyme gąrstki „WYbranych" nie m.ały kwadracik 14 cm„ mister 
noczonych Clzł-0nkami Izb:y Re.prezen Niektóre ustawy, WY<lane w stosun (ew.sem rJJazywa.ją się oni „nadludź- nie wystrzyżony z fo.rm geometrycz 
t1mtów, ani jedna kobieta nie wcho ku d<? kobiet, są sprzeczne z j:'-kimi m~"). Czyż trzeba przypominać osła- nych, lub motywó.w roślinnych, · albo 
dz! w skład 11enatu. Tylko jedna kolwaęk. usliawarm społeczenstwa wione h!tlerowski,e „trzy K", skazu tzw. „rózga", bard!o delikatna w 
kobieta. zajmuje. stanowisko b~rmi • lµ~t~~!:tórych stanach st , ~ą~ kobietę na kuchnię, dzieci i ko- f()l'Jltie i szlachetna w kompozycji. b 
strza m1as<ta Sacramento (Stan Kali- . , . · u awy 0 sc1ół (Ktlche, Kinder, Kirche)? w środowisku rzeczyckim i ino- iorq cirriiny udział w budollJ(lniu 

Kajdany ró~c ekonomicznych, 
politycznych i socjalnych skuwają 
amerykańskie kobiety i są bezspor 
nym argument!'m przeciwko chełpli 

. wym j załi;łarnanym twierQM -
nic;im propagandystów „demo -
kracji" l „swobOdy" ~ ocea­
nem. K<lbi~ty tamtejsze, podobnieJ 
jak w dalekiej przeszłości, są dz!S 
zmu~zone walczyć o równo~ć płac 
przy równej pracy, o zabezpieczeqie 
sprawiedliwej, minimah\ej stawki, o 
otrzymanie równorzędnych stano. 
wisk z mężczyznami, o r6wne motli-

fornil'\). W 13 stanach kobiety nie n:ałzenstw!e. faktycznie pozwalaJą u- i:os k".bie~ amerykańsltje,j - to włod7Jkim poza „rózgą" ~ „lcółkiem" socjalizmu w nqszym kraju. HistorUi 
mogij _ byłyć zhaliQ~one w_ poczettsędhziów tnr1.eyrnyo. wac zony na Pl'Bwach mewo] nar~·yra~nleJso/ d.ow_ód coraz bar- WYcinane są J·eszeze ,,szlaczki" i życia Marcjanny Pomalskic1. Anieli 

S g dZleJ z ęk f Kaluiy, Eugenii Kozłowskie1·, Czesła 
przy ię c ' me ma.Ją o;i~ yc .. sa- Oprócz ogólnych og.ranilczeń, doty . WJ SzaJą:eJ s!ę aszyzacji ży „zielka". Wycinanki są cięte z po- K 
mych praw, .co męzc:zyzru, Jezeli c-zących wszystkich kobiet kobiety c1a sp~eoznego t politycznego w Sta łowy a.I1kusza pa.pierq ko!Groweg-o i wy aczorowskiej, Oli Maciejeiv. 
chodzi o wyzsie stuqia na uczel - - . _ . • nach ZJednoczonych. W PQrównaniu z clwiartek a:rkul!za również złożo &kiej ł kiDkunastu innych kol>iet 
niach prawniczych medycznych mnteJszosc1 narod_~wyo~ Pod~ane są z tym, jakże inaC2ej przedstawia nego (dwu· 4- 6- ' a naiwet 8-'lfil'<>t świadc:1y o tym, ie w Polsce LudC:. 

' ' w Ameryce podwoJnej 1 potrojnej dy · t j k b • • ' wej kobiety za1·..:1„ nalei:iie ;_ 
techniczn.ych itp. . skryminacJ·1·. DostaJ·ą one najgorszą się sy uac a o iety w Związku Ra nie). ~·, --

B k dziecklm gdz! dz! kl t miejsce w syciu społecze1istwo. 
ra . Je~t w S~nach ZJeclnoczo- pracę i najniższą pensję nie tylko . . · e . · ę ZWYCięs wu Wycinanka rawsko - mazowiecka 

nych Jakiegokolwiek ustawQdaw- w porównaniu z białymi mężczyzna WielkieJ Rewolucji Paźdz_lernikowej jest jednobarwna przeważnie w kolo PlSMA WYBRANE MAllll KO. 
stwa, bi~rą~go pod ~wagę prawo. o- mi, ale i z dys)uyrplnowanymi czar- -- przed kobietami radzieckimi o- rach ciemnych· ' czarnym granato- NOPNlCKrEJ. „Ksią•ka i Wiedza" 
trzymania JednlllcoweJ zapłaty za Jed nymi mężczyznami i białymi kobie =~~yły a się nieo~raniczcmę możli- wym, ziel<myr.:; i fi(}lętowYm. Naj- przygotowuje obecnie ośni.iotomowe 
n_alt?wą prace. ~ozwała i>i!j prze<l~ tami, ,Kobiety murzyńskie są na pqy Pr .cy,_ nauki, akty~ego u- lepszymi wyeinim]carkami w ośrodku wyda11'ie nowel, poez:ji i frngmentAw 
~iębiorc:orn na wielką samow9l;. w kłaq pozbawione prawJe wszelJ.dej d;d::iłu w .zyc1u społecznym i politycrz inowłodzkim są Eleonora Madzio, Ju- publicyuycznych autorki. „Pan Bal 
&tosunku do opłat za pracę kobiet, możliwości WYższych studiów, zosta nym kraJu. lla Ośniecka, Józefa Siwkowa i jej cer w Br(lzylii". W pumie wydawni. 

Niska zapłata za pracę kobiet jei;t Illia członkiem sądu przysięgłych itp. Z osfągnii;itego przez nie zwyeięs- córka, Janina Przyborko-wa oraz A- czym tej Spółdzielni prz:eiddzi.anJJ 
śi;~kiem d.o spotęgowani~ e!~sploata Wśród kobiet zajmujących stanowis twa, ze zdobyczy ~obiet krajów de gata Soh<llewska. W ośrodku rzeczyc jest równie:i pięcioto11rnwe uiydtmie 
CJl robe>tntków. Przed:nęb1orcy iz ka polityczne w Stanach Zjednoczo mo~a~ji ludowej, kobiety krajów kim: Antonina Legutowska, Maria PISM NARCYZY zMICHOWSI(lEJ, 
jednej str<>ny posługują się ist.me- nych nie ma ani jednej murzynki. kapit~hst!cznych i ~olon,ialnych Wietes.ka, Helena Gwizdoń i Maria wybitnej pisarki i działaczki ti-.ftno­
niem taniej, kobiecej siły roboczej, Jakiekolwiek wyniesienie przedstawi czerp1(ł slłę dQ dalsze.i walki o MarzyJanek. kratycmej (obejmuje ono nujle(UJlll 

a~y ~iejszyć stawki mężczyznom, clelki kolorowej ludności na ważniej I równouprawni~ie, o wyzwolenie Sztuka ludowa, jak widać n.ie jest powie5ć żmichm.vskiej ,,P»gankf"J. 

I drugiej zaś stron.v nabijają sobie sze stanowisko społecz;10 ,.,, politycz,.. społeczne i pohtyczne. już dziś „ainooiimowa". L?..'.zne na.-..:---------------„• 
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PODZEGACZE WOJENNI POD PRĘGIERZEM 
l'iowv cykl prac Kukryniksów 

W salach Galerii Tretiakowskiej I ściwej skali politycznej, demaskują 1

1 

Albo też opasły Churchlli, niby 
wrządzono doroczna Wszechzwiązko- Kukryniksy wszystkich tych prezy- bukłak, wypełniony po brzegi nie­
wą wystawę Sztuki za rok 1950.1 dE>ntów, premierów i generałów jak nawiścią i alkoholem. Pierś jego zdo 
Przez sale wystawowe przepływają gdyby prześwietlając ich bezlit~.sny- bi - niby brosza - maska szalone­
codziennie tłumy publiczności. 'Viel- mi 1>rom.ieniami s wego satyryczne- go fuehrera, którego śladem kroczą 
kini, niesłabnącym pow1od.zeniem go „rentgena". ohecnie nowi podżegacze wojenni. 
cieszy się m. in. dział grnfiki sa- Histeryczn-ie zaciska pi~ści, wyrna· 
tyrycznej. Zwiedzający z zaintereso- chuje cygarelll - pochodnią podpa-
wan'iem oglądają tu ek<:pon(1ty, któ- lacza i wydaje sie, że tylko patrzeć 
re 1\•yszły ~od pióra i P<:>clzla saty- - kiedy nadet'.Y, nihy olbrzymia ro· 
rykó1v radł!"eckich - tego. bojoweg·o pucha, ptlmic. 
oddziału radzieckiej 11lastyki na fron Czarnymi źrenicami w kształcie 
cie walki o pokój. fa!ózy;;towskiej <>wast yki patrza ..:l 

Szczególne za interc~ow<1nie buclzi nas wybałuszone ślepi~ „jugosło: 
cykl rysunków J(ukryniksów (l\.u- ·-:~; '"iańskicg·o fnehrera". Kukryniksy 
prianowa, Krylowa, Sokołowa) pt. ·· ,;,..-''' uwypuklili w twarzy Tito rysy, któ-
„Podżegacze wojenn.i". Si.t iu kary· re upodobniaj:.i go łudząco do Goe-
katury głównych amerykańskich i ringa. Pokryte pierścieniami palce 
angielskich zbrodniarzy wojennych, mordercy ściskafo odziedziczony po 
bWieżo upieczonych JH<'tendent6w do Hitlerze top{•r faszystowski. 
panowania nad tiwiatem. '!'o Tru- Niemniej "yrazi~ty jest µor!rct 
marr, Churchill, Attlee, Dulles, 1\Iar- ' , satyryczny ;.{enerala - sadysty, }fac 
shall, Tito, Haniman i Mac Arthur. Arthura. Krew niewinnych ofiar Ko-
Tych 8 karykatur - to 8 s iarczy- rei ścieka z o.strza ogromnego topo-
stych policzków, wymier:r.onych sfo- !'a w rrlu1ch tej tchórzliwej bestii, 
rze ·wall - Street przez rarlziecb; która mści s ie na cywilnej ludności 
satyrę polityczną. · za fiasko amerykańskiej ;1wantury. 

\: .... ~·. ':. 
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1 ilośnje wielki obóz bojowników o 

pak6j. W sercach milionów Judzi do­
brej woLi narasta sprawiedliwy 
g·niew przeciwko ludobójczym zamy-

Amerykański tromBONN 

Jak sobie pościelesz ... 
N ie s1e 1c1e kumie rzekł Roch do Jana 
także i wieprzków nie kontraktujcie, 

Horst Lommer 

PrawdziwiEuropejczyk 
Prawdziwego Europejczyka pro 

dukuje się seryjnie między Łabą a 
Renem. Składa się on ze sbrachu, 
uprzedzeń i przygotQWań do n{)­
wej wojny. 

Prawdziwy Europej'czyk (nazy­
wany również tzw. „człowiekiem 
zachodnim") jest gotów bronić Za 
chodu, mimo, że nikt Zachodu nie 
atakuje. Do Zachodu -zalicza on 
i bliski Wschód (Turcję), a także 
Japonię i Filipiny. Do Zachodu nie 
zalicza natomiast Zachodu, nie o· 
bjętego wpływami nieeuropejski 
mi. 

Prawdziwy Europejczyk wal­
czy o jedność Europy i o podział 
Niemiec. Jest on gotów handlo­
wać z Nową Gwineą i Honolulu, 
ale nie z Saksonią, czy Turyngią. 

Prawdziwy Europejczyk marzy 
o paktach wojskowych, liniach 
strategicznych i bombie atomo­
wej. Opierając się na zachodnich 
tradycjach, uważa Europę za naj 
właściwsze pole bitwy dla przy-­
szł"ej wojny. 

Według słynnego określenia i\l:L­
ksyma Gorkiego ,,karykatura jest 
niezmiernie ważną i 11ożyteczną pod 
względem społecznym sztul\ą kre­
ślenia rozmaitymi sposobami - ale 
zawsze w sposób widoc1.m.y „golyrn 
okiem" - grymasów na c1,cigod­
nym obliczu wspókzesnych bohate­
rów lub też kandydatów ua bohate­
rów (mam na myśli hitlerów ws.zel­
kiego autoramentu) ... Grymasy te -
podkreśla Gorki - z trudem dostrze 
ga „gołe oko", bowiem - jak wia­
domo - nader czesto i nader zrecz­
nie wewnętrmia ~hyda maskuje się 
zewnętTzną przyst~jnością. ,Ostre i 
wnikliwe spojrzenie ka.rykaturzysty 
umie dostrzegać i doskonale ujaw­
niać tę sprzeczność między :i:ewnę­
trzną powłoką, a wewnętrzną isto­
tą". 

Weź1i1y dla przykladu karykatu rt' 
Trnmana. Staje przerl n a mi jak ży­
wy tel\ świętoszek o wy.ęlądzie 
starszego subiekta ze sklepu bla­
wa1nego. Gestem pelnym nama.sz­
czenia wyci<)ga przed sohą uschłą 
olhvną ga·łązkę pokoju, wstawió­
m1 dla wygody w rękojeść szabli. 
.T ednakże ten oficjalny pokojowy re­
kwizyt, przeznaczony na użytek pu­
bliczny, nie jest w stanie wprowa­
dzić kogokolwiek w bh!d. O bardzo 
swoiście pojmowanej „pokojowości" 
Trumana świadczy ciPżka bomba 
którą prezydent niezręcinym gestem'. 

siom amerykańsko angielskich I 
agresorów. 

1Vojna za pasem jest murowana, 
więc nic nie róbcie, zdrowia szanujcie ... 

Prawdziwy Europejczyk jest 
świadom tego, że ~awdziwe ser­
ce Europy bije w Ameryce, do­
kładnie pod •portfelem magnatów 
Wall Street. Słysząc jak ono bije 
marzy o tym, aby móc się bić za 
to se<rce. 

(Wg „Wehbueltnl!) 

ukrywa za plecami. · 

Nadejdzie dzleń, kiedy potężna rę 
ka miłujących pokój narodów po­
sadzi 1wdżezaczy na ławie oskarżo­
nych. 

Być inoż;, w dniu tym, podobnie 
jak ongiś w Norymberdze, Kukry­
niksy wraz z innymi karykaturzy­
stami radzieckimi hf!h! mieli okazję 
osobiście sprawdzić podobieństwo na 
rysowanych przez siebie 11ort.retów. 

BORYS .JEFIMOW 

Jan nie posłuchał Rocha, siał żyto, 
sadził kartofle w spokojne czasy. 
Wychował cztery prosiaki przy tym, 
więc je codziennie obiad z okrasą. 

A Roch jałowe chlipie jedzenie, 
Oto przykładne macie wyniki: 
Jan słuchał głosu swego sumienia, 
a Rochem rządził - „Głos Ameryki". 

RRONlS/,AW MAJTCZAK 

„Złota młodzież" 
fi CITCUj<J po Lokalach, 
„szumią" na ulicy, -
nie dają pr:::ejść spokojnie 
żadnej uczennicy. 
Su~vm „beztroskim gwarem" 
napełniają parki, ~ 
strzelają dowcipem 

Satyryczna spostrzegaWC'i:OŚĆ, o 
której mówi Gorki, cechowała zaw­
sze l{ukryniksów. Z redakc . . ' 

v1ne1 poczty 
aż przechod::<f ciarki .• , 
Daje forsę papcio, 
ciotunia lub stryjek, -
n.ie pracują lenie 

W rtowej serii zjadliwych portre-
. tów sat~ycznych trzej karykatu­
rzyści postawili sobie za zadanie u­
jawblić całą ohydę wewnętrznej isto 
ty współczesnych „hitlerów wszel­
kiego autoramentu". Trafność psy· 
chologiczm.a i satyryczna tych rysun 
ków jest tak ·silna, że po ich obej­
rzeniu trudno sobie wyobraz:ić mo­
dele w inny spooób, ni:i: widnlieją one 
na rysunikach. 

W karykaturach tych zwraca uwa 
gę niezwykła oszczędność środków 
wyrazu. Artyści rezygnują ze zby­
tecznych akcescmiów i og·ranicza­
ją się do paru przemyślanych szcze­
gółów, ześrodkowując całą uwagę 
na wyrazistej charakterystyce psy· 
chologicznej. Przedstawiają on.i nie 
umowne typy „rekinów imperiali­
zmu", nie tygrysy i szakale w ludz­
kiej skórze, ale zupełnie konkretne 
osobistości, zupełnie realnych i w· 
grucie rzeczy małych ludzi, wysu­
niętych z woli "'all Street na czoło 
we stanowiska w imperialistycznej 
machinie wojennej. Stoj3 oni u ste­
ru władzy w wielkich krajach ka­
pitalistycznych, w rzeczywistości jed 
nak są to jedynie nędzni i niepora­
dni statyści na historycznej scenie. 

I w ten właśnie sposób, z zaoho­
waniem umiamu artysty~nel!o i wła-

Prawdziwa wiadomość 
Ja, ObywatelIL Redaktorze, ze shargą 

11a obsługę sklepów PSS, MHD, LT i 
PDT. Chorlz.., tam ocl kilku dni i spraw 
dwm: mrtkę mncie? czrlder macie? mię­
so !1Wcie? ryż nwcie? kreton na sul~ien 
kę 11wcie? itd. l pro.~zę sobiP. wyohra::ić 
moje oburzenie: wszystlro jest. tcs::.ystko 
mają. < ,~ 

Bardzo n~i to pr;;es;;;/rodza w rozpow 
s:eclmianirt prawdziwych wiadomości 

„Głosu Ameryki". Bo tam u;yraźnie prze 
cież mówi</, że nic w Polsce nie ma, 
głód, bieda i w ogóle lud;;;ic nago cho 
d zq, 

M AUGEim!.A PYP.Eć 
słucliaczlra „Voice of America". 

W sprawie suchych dni 
Ja bym chciał poruszy6 sprau.'} nieja­

Jcich. „such,,ch dni". Czy by, proszę re­
dakcji, nie można tutaj trochę pofolgo­
iooć? Ze względu, ma się rozumieć, na 
charakter Łodzi. Sarno miasto poniekąd 

1 suclte, wody brah, czy wobec tego jest 
1 slnsz11e ogra11iczać dopływ u:ódlri? Ja 
wiem. że bardzo dużo ludzi jest z tego 
zadowolonych, ale c=y to jest element 
świadomy, który wie, co znaczy prawdzi 
1ve pra{.!niPnie? 

ANATOL R ·Y.UKA 
111. Pi11ennentmm Nr 7 

Brak opieki 
nad racjonalizatorami 
Pisze się u nas dużo o opiece nad 

racjonalizatorami, a tymc:::a.sem jak czło­
tciek wymyśli jakieś udoskonaleni!.', przy­
krość go za to spotyka. 1'ak było np.· 
LL nas w Zalrladzie Lecznictu:a Prncowni­
czego, kiedy usprawniliśmy obsługę in­
teresantów, stosując met0tlę odsyla11ia. 
Polega ona 11a tym, że gdy się do nas 
zgłasza jakiś ubezpieczony, Tderujmny 

•go do punktu, z punrktu do o~-rodka, 
z ośrodka do rejonu, z rejvnu do ce1i· 
trali i tak dalej, dopóki się facet nie 
odczepi. Doskonały ten pomysł pozwahrł 

Szczedrin - ·aktualny 
Cłęboko rer:volucyjna treść ideowo-artystyczna twórczości Saltylwwa Szczed-, 

r11w, największego satyryika literatury świ.cuowej XIX wieku, nie łltracila swojej~ 
siły i ostrości również w naszych. czasach. Satyryczne postacie Sałtykova-Szczed 
rina - Ugrium-Burc::;ejew, Golowler.oowie, Deru11ow, Pompadurowie - są 

t ypowymi dla współczesnej rz eczywisto;-ci spoleczne:i Ameryki, Anglii, /J':r./1J1cji 
innych lrrafl'niJ ka.pitalistyc11nycli. 

MOWQ\ Z WASZY•NGTON•łJ 

„„.Przemówienie swoje zalmńczył 
\V ten sposób: „sta.wiiam w.niosek, TRYGV·E lllE 
aby podzielić wszystkich ludzi na 
trzy ka.te.gome: pierwszą zrujnować, „A ja mimo to pamiętam jaśnie 
drugą zniszczyć, trzecią natomiast pańską łaskawość ..• !Zda.r.z,ało się cza­
·poa konw<>iiem policiji osiedlić w je,t sem, że szyję m~es'ląc, dwa i trzy, 
n.owy~h miejsc~h ~ieszkani~, roz nie prostując krzyża, dopóki całego 
mąga.Jąe nad mą surowy na-dzor". I d . b . " 

· („PRZYCHYLNE omu ~ SZYJCl • 
P!RZEMÓWIENIA"). („DROBNOS'DKI ZYCLA"). 

PODŻEGACZE WOJENNI 

EISENHOWER 

„.„Nie baczą.c na to, że Rededia 
nie wygrał ani jednej poważnej 
bitwy, sława jego, jako dowódc~·, 
zdążyła się utrwalić". 

(„ WSPÓŁCZESNA IDYLLA"). 

„W ogóle odznaczają się oni fat alistyc:r.ną sl<lonnością przekształcc nia świata w pustynię· oraz komple­
tnym niezrozumieniem tych następstw, jakie może pociągnąć za sobą \ego rodzaju „postępowanie admini· 
stra-0yjne". · („POMPADUROWIE") 

nam 11r:tędować 11a biei:qĆo. Niestety, 
zamiast poparcia i ovieki s11othal nas 
zarzut, że jesteśmy bezdusz11ymi biuro­
kratami i że gdy tah dalej będziemy 
usprawniali pracę, to S<1J11i zostaniemy 
9deslani na t.zw. zieloną trawki!. Falct 
ten nas zachęcił bardzo cło dalsze i wyna­
lazczości. 

llILARY SUS7.KA 
starszy re/erenl 

Z powodu dziecinnyeh 
Ż&rtów 

117 piezwszych słowach listu mego za 
F•YLuję.: jesteśmy dziećmi jednej matki, 
czy nie? Bo jeśli tak, to dlaczego mr 
drzwiach mojej clwl.upy wymalotr;ano 1w. 

,pis: „tit mieszka wróg Polski Ludowej". 
A ja przecież nie jeste1n żaden wróg. tyl' 
lro przyjaci.el. NajlPpszym tego dowo­
clem, że jeśli clwdzi c:y to o przydrial' 
nawozów czy też im14 pomoc państwową, 
to zawsze się staram brać, clwć nie zaw 
s:::e mi się to 11d<1je. 

A co do tych glu pich. 20 lowin tali ży. 
ta, 10 kwi11tali pszenicy i 18 kwinlali ow 
sa, cs w je trójka gromadzka znalazła · 

•1t.kryte w ogrodzie - to nieporozumie­
nie. Dzieci posiadam TTWłe, w chowane, 
,go ze zbożem się zabawiły, po pr.ostu z . 
pustoty i dla żartów. A trf>jka na żartach 
się nie zna i zaTaz: huzia, slcup sabou.,. 
Jesz, kuł.aku jeden! A jaki ja kulak, pro 
szę redakcji? Dioń mam zawsze otwartą 
i - jak już pauńedz.ialem - brałbym~ 
~i brałbym. · 

MACIEJ ZVZiEEM 
gqspod1Uz odpowiedzialny_ na 15 ha. 

Niedostateczna troska 
o zdTowie 

Zrobił mi .~ię, pros:::ę redakcji, .odcisk 
czyli nag11iote1~ na kciuku lewr.j nogi, 
t.oięc, ma się ro;;;1Lmieć, jako człowiek 
świadomy spieszę zaraz do lekarza p()> 

zwolnimii.e z pracy. Bo z nagniotka łatwo 
-o wrzód, a z wrzod1i o z(lkai:enie, a za 

· !każenie, - to śmierć. ·I tu mus::ę się po 
skarżyć: zwolnienia nie dostałem, a k-ie · 
dy prosiłem o interwencję w tej sprawie 

·w radzie zakładowej, powiedzieli ze śmie 
,;hem: ej, ty bumelancie, kombinujesz 

.~ylko, jak by się urUXLĆ od roboty! 
Więc ja pytam: czy to jest tdllściwe 

podejście do człowieka chorego i dlacze· 
go rada zakładowa IL nas nie dba o zdro 
·wie mas pracujących? 

ZYGMUNT ŁAZIK 
Zielony J{ynek Nr 5 

Zag~szczone mieszkanie 
Bardzo mi się nie podoba to zniesienie 

wyłączeń mieszka11iowych. Bąclź co bądź 
miało się do I.ej .Pory te 5 skromnych 

W. L. Brudzi1iski 

Fra.!izhi 
RACHUNEK 

Między faktami w polityce 
Jakiś wzajemny bywa stosune1.: 

I 
Pakt atlantycki, więc uczestnicy 
Muszą zapłacić słony rachunek 

TITO 
Tito wciąż wygłasza mowy, 
Grozi, złości :oię i pieni. 
Taki fuehrer kieszonkowy 
(Bo u Trun~ana w kieszeni). 

pokoi, a teraz nwgą się przyczefi,ć. Cho 
ciai: lokal jest bardzo zagęszczony. Bo w 
jednym pokoju ja, w drugim żona, w 
trzecim teściowa i lcanareh Gr-ześ, w 
czw<1rtym pies Pu/il< i kotka sjamska, a 
pi1ity gofoirmy. Jak Titoś przyjdzie w od· 
111ied:.iny, żeby potem nie plotkował, że 
w Łodzi jest głód mieszkaniawy. 

Prawd", że ws:::y.stkó w porządku? Tyl 
1k1>, czy zechce to u:mać oddzi<ll kn-ate. 
·Wll'kowy? 

K.A-RQL MARKOWSKI 
uż)llJromrik:. lokalu wyhczoney,o. 

11ad niczym - a jyiją! 
Bylibyśmy niesłusznie . 
pesym.:izmu bliscy, 
sądząc, że to jest ogól, 
że tacy Sfl: - wszyscy. 
W fabrykach przy wanztacie 
stoi i1ma młodzieź -
ofiama - i świ.ad""Oma 
swych :::adań na co dzień. 
JJY biurach, szkołach, uczelni.ach 
wielu ich policzysz, 
młodych ludzi - L1Ldawej 
Polski budowniczych. 
Oni prllcą, nauką 
- bez kr.z:yku„ awantur. -
1py.tcebią: w naszym kra'ju 
ró"żn.ycTt bumelantów. 

T ADEl!ISZ Glcc:Jf:R 

Za wierną 
' t ł .-

,,Nadzwyczajne p~łożenie'' 
W nowojorskich sls:lepach z z.a.ba- na, iż „rząd • USA wypłaci 10 t~s. 

wkami nie ujrzymy więcej pluszo. dolarów każ.demu, kto wykryje złoża 
wych niedźwiadków. Zamiast nich r.a rudy uranowej". 
ladach lśni chłodna stal rewolwerów. W tym świątecznym prezencie 
Nie zobaczysz już wielkich, pocz_ci- tkwi głęboka myśl wychowlliwcza. 
wych słoni. Obecnie na ma~oletmch Swe pierwsze, jeszcze niepewne, kr<>· 
klientów skierawaine są grozne lufy ki dżiecko s tawia przy świście bom. 
armatnie. Nie ma więcej niebiesko- by - zabawki, YN optymistycznej 
okich lalek, • naiwnie wołających atmosferze amerykańskiej histerii 
cienkimi głosikami „mama - za- atomowej. 
miast nich huczą motorkami małe 
czołgi. . 

Obecnie w. USA wyg.nano z ma­
ooazvnów z zabawkami wszystko, co 
;wiązane jest z dziecięctwem, ponie­
waż nasuwa to myśl o pokoju. 

Mali mieszkańcy Nowego Jorku 
na tegoroczne święta otrzymali ' w 
poda1nrnku „atomową imbawkę" -
bombkę atomową, zrzucamą z minia­
turowych samolotów lub wyrzucaną 
z rakietowych dział. · 
Maleństwa oraz ich rodziców, o­

słupiałych od świstu spadającej bom 
by. oczekuje niespodzia nka - . nie 
tabliczka czekolady, lecz uk1·yty w 
zabawce żeton, uprawniający d-0 .,po 
szu kiwania uranu·• . żeton przyporni-

I na to nie ma rady - naqzwy. 
czajne położenie. 

Jeszcze przed wprowadzeniem nad 
zwyczajnego położenia w US.A, Char 
lie Chaplin dał wyczerpujące sformu. 
łowanie treści polityki wewnętrznej 
amerykańskiego rządu . 

Mianowicie powiedział; 
„Teraz urządzono u 11as wszystko 

w ten sposób, ze, jeśli tylko nieco 
odsuniesz lewą nogę od prawej, 'na• 
tychmiast zostaniesz oskarżony o 
komunizm". . 
Ogłoszone wkr.ótce potem oiwiad­

czenie prezydenta Trumana o nad­
zwyczajnym położeniu, przestało 
więc .iuż być sensacją. 
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, GLOS P-ABIA·NIO 

-~rzygoto~a~ia ·- · --KRONIK A PABIANJC 
rolników pab1an1ckich · . • 
do akcji siewnej Zaloqa Fabrqhl Zarówek L 2 

ze~a~~b:a~~~~~~ ~n\:cr~n~d~:d~ab!: rea1·1zu·1e p· 1a· ··n·y . produ.kcy·1ne· 

~hlopi gm.iwy Dobroń 

dostorazaiQ zbeże oo punktów skupu 
nic, na których omówiona będzie 
sprawa przygotowań do akcji sie· 
wnej. 

Zainteresowanie pracowników I 11Tacownicy domagali się, aby 
naradami wytwórczymi w Fabry. lekarz, jak to było poprzednio, ob 
ce Żarówek L 2 w Pabianicach sługiwał ambulatorium fabryczne. 
wzrasta. Dowodem tego jest licz Od dnia 15 lutego pra~m~•uicy 
ru:. obecność pracowników na ostat muszą po poradę udawac SH~ do 

· · d · t , . rejonu ZLP. Potiąi;a to za sobą 

cy, a tym samym odbija się na 
produkcji. 

Zebrani postanowili wszystkie 
sprawy dotyczące zakładu oma­
wiać na stałych miesięczmych na­
radach wytwórczych. 

R. Piaeec:Jrj 

Wiejskimi \drogami i ulic:amri I gospodarze małorolni. Od tej 
miasteczek.ciągną.do punktów rzsy chwili praca nad doprowadze. 
pUt długie szie.regi chłopskich w·o- niem do końca akcji skupu zbo­
mw, wyłado'wanych workamiJ ze ża potoczyła sie właściwie. Obec 
zbożem, Na 1NOzach· widhieją/ liC2: nie 'gromada Żyt<>-wice, jako jed­
ne transpar.errty z hasłami: 1„DC>- na z pierwszych w gminie nie tyl 
s~Ill'Y 1~hleba robotnikiom.". ko plan skupu ~y,konała, ale prze 
„Wieziemy zboże dla Lui!iowej k:roezyła go o 10 proc. 
Ojczyzny", „!Precz z kułakru:ni - ...,._.__"" 

Dla rolników z przedmieścia Ka­
rniszewice zebranie odbędzie się w 
dniu 5 maren r. b. w Domu Ludowym 
przy ul. Wspólnej (Karniszewice), dla 
rolników z przedmieścia Jutrzkowice 
w dniu 6 b. m. w sali Straży Pożar­
nej w Jutrzkowi.cacb. Dla pozosta­
łych rolników - w sali _Straży Po­
żarnej przy ul. Strażackiej. 

Wszystkie zebrania rozpoczną się 

meJ nara zie ·"· Y worczeJ. konieczność zwalniania się z pra 
Dyrektor zakładu, tow. Edwin ----------------------

W Orpelowie, gmina .l.IOU~v-... 
szkodnikami /sP&ecznym.i" i fume. kułacy rozwinęli swą wst~.m.ą 
Odstawiają zboże na punkt tsku~ o godz, 18. 

Sukcesy 
szko!nvch klubów sportowych 

Gawrych, w swoiJ sprawozdaniu 
za rok 1950 omówił szeroko zagad 
nienia i osiągnięcia produkcyjne 
akcji socjalnej, dvscyplinv pracy, 
współzawodnictwa i racjonaliza­
tor~twa. Ze sprawozdania wynika, 

. W w~ii:wó_dztwie łó~zkim odby,wa że plan produkcyjn:, za rok 1950 
się t~rme1 ii1er sportowyc~ SKS-~w, został wykonany w 100 4 proc. 
organizowany przez Wydział Ośw1a- . . . ' . . 
ty Wojewódzkiej Rady Narodowej. ! Pra~owrucy, k~rzyst8:h w s~erok1CJ 
W niedzielę, dnia 25.II. br., odbyłv skalt. _ze sw~adczen. ~OCJaln.yc?· 
się eliminacje w Piotrkowie, w kt.S- ZmmeJszyła się do m1mum Ilosć 
rych wzięły udział SKS naszego mia• nieusprawiedliwionych opuszczeń 
sta. . pracy. Ruch współzawodnictwa 

Uro~zystego otwar~ia rozgrywek pracy objął 95 proc. załogi. Doko 
~ terusa stołowego, siatkę; !llęską I nano 5 usprawnień nowatorskich 
zeńską dokonał przedstaw1c1el Wy- . . . . 
działu Oświaty Wojewódzkiej Rady l. raCJOnaliza_torsk1ch1 które przy­
Narodowej, naczelnik Michałowski. mosły powazne oszczędrwścf. Ra-

Wybory mężów za uf a.ni a 
w Zakładach Przemysłu Chem·icznego 

W Zakładach Przemysłu :Chemicz­
nego w Pabianicach zosfały zakoń­
czone wybory mę:tów zaufania, spo­
łecznych inspektorów pracy, delega­
tów socialno-ubei:pieczeniowych oraz 
organizatorów kulturalnvch. Wybory 
nowych ogniw związkowych odbyły 
się w oddziałach produkcyjnych i po 
mocniczych. 

Zebrania wyborcze były nalei'tcie 
przygotowane i przebiegały sprawnie. 
W ·dyskusji, jaka się htczyła na 7.e­

brnniach w;'borcz.ych, porusaa.ao- ztt­
gadnienia związane z ruchem wapó.l'­
zawodnictwa pracy oraz realiz-a.cj.\ pla. 
nów produkcyjnych, 

W. Nowak. 

W całym kraju powstają 
sekcje sportowe przy WKKF 

propagandę i znaleźli się tacy, jak 
pu i chłopi z.gminy Dobroń. średniorolny Antoni Jatczak, któ 

Olłbrzymia większość mało i1 rzy poszli na lep namów bota-­
średniorolnych chłopów gminy• tYch sąsiadów. Jatczak zamiast 
Dobroń spełniła już sw~j o~a odstawić nadwyżki zbo:Za I "N1 

telski o1'owiązek sp~~daJllC . pan~ ' l'U.nkt Z8ypu, poszedł za • p.rzykła 
stw1.2 swe nadwyz.ki .zbozow'2!. dem kułaków i schował zboże w 
Najbiednlajs~a wieś w gmilnie - becz.kach pod szopą. Dz.~ęki czuj 
Róża. z. akcji skupu wywiązała nooci ,,trójki gromadzkiej", Jat­
się już w 100 proc. czak został zdemaskowany, a u-

J ednak ocl tego obowi.t~zku u- kryta przez niego tona zboża io-­

chylają się wrogowie kla·soWi. na stała odstawiona n\ punkt ZS)'J)U. 

W turnieju tenisa stołowego brały cjonalizatorzy otr- .hali nagrody 
udział drużyny: SKS Piotrków, Bel- pieniężne w sumie 4.954 zł. 
chatów i dwa SKS z Pabianic. Suk- . . . · III Pl d W kł d k 1· ..,,.dz ces odniósł SKS „Snładccki" Pabia- Z chwilą prze3śc1a na nowe, Zgodnie z uchwałami enum I owego. s · a se c t wcu" .. Il 

wsi - kułacy, któPzy n~e tylko 
nie wywiązują się z obowiązku 
sp:rzedąży· nadwyżek zbo!owych, 
lecz staraiją się wszelki11ni sposo­
bami hamować sprawny, przebieg 
planowej! akcji skupu. 

W Wincentowie, gmina Dobroń, 
odstawa n.Mwyzek zbożowych pra 
biegała bardzo sprawnie. Przy­
kładem dla innych był tutaj lgne 
cy Wota, ge>spodarz na niespełna 
3 ha ziemi. Ob. Wota na zebraniu 
gromadzkim zadeklarował prócz 
przypadających na nie~o do sprze 
daży państwu 100 kg zł?<>ża, jesz. 
cze drugie tyle. 

nice, zdobywając II miejsce. SKS wyższe normy produ~~cja wzrosła Głównego Komi_tetu K?Itury Fizycz• również najaktywn~ejsj 1>rzedsta~1c1e 
nej we wszystkich miastach woJe· le terenowych o~n1w sportu z".l'~z~o 

przy TPD Pabianice uplasował się na w poszczególni•ch grupach prze- wódzkich odbywają się walne zebra- wego, ZMP, woJska, sportu W10JSkle 
IV miejscu. Janu1Z Alwaalak ciętnie o 4 pr~c. nia okręgowych związków sporto- go i inni. Chłopi malo i ś.rec:Cniorolni w 

gminie Dobroń świadomi są zna 
czenia dlobrego wykcmania plano 
weg-0 sknpu zhoża. 'Doteż nie tyl­
ko sami wywiązują się z nałożo 
nych na nich obowiązków, ale to 
czą upartą walkEl z wrogiem,.Jda 
sowym, zmierzającym do prze­
szkodzenia w nale:Z:yiej realizacji 

·tej akcji. 

RADIO 
Program na sobotę 3 marca 1951 r. 

11.50 „Głos mają ·kobiety". 12.04 
Dziennik. 12.15 Przerwa. 13.30 Aud. 
szkolna dla klas III-IV. •13.50 Kon­
cert solistów. 14.20 Przegląd 1mltu­
ralny. 14.30 Aud. szkolna dla klas H· 
cealnych. 14.50 Muzyka. 15.30 Aud. 
dla świetlic dziecięcych. 16.00 Muz7-
ka. 16.20 ,,Spędzamy przviemnie czas 
wolny od pracy". 16.25 Koncert Or-

. kiestry Polskiego Radia. 16.45 Ak­
tualności łódzkie. 17.00 Dziennik. 
17.15 Muzyka. 17.40 Lekcja jęzvka 
rosyjskiego. 18.00 Ludzie „Triechgor­
ki" przodują w kulturze wytwórczo· 
ści. 18.20 Słuchowisko pt. „Włóczę­
ga". 18.45 Felieton tygodniowy. 19.00 
„Wszechnica Radiowa". 19.40 „Sta­
nisław Moniuszko", 20.00 Dziennik 
wieczorny, 20.30 „Przy sobocie po ro­
bocie". 21.30 Muzyka i aktualności. 
22.00 „Oiciec Goriot". 22.20 Koncad 
z Pragi (Czechosłowacia). 23.00 Ostat­
nie wiadomości. 23.10 Muzyka ta-
neczna. 

W styczniu wykonano plan war wycb, na których terenowy aktyw 

1 4 Ś .1 . 1 sportowy tworzy społeczne sekcje zawody · pływack1·e tościowy w OO, proc„ za 1 osc 0 sportowe przy Wojewódzkicl1 Komi-
wy w 95 proc. Niewykonanie pla tetach Kultury Fizycznej. W niedzielę, dnia 4 muca br., o 

godz. 17, na basenie Młod21ieżowego. 
Domu Kultury w Łodzi odbędą się 
zawody pływackie pomiędzy AZS i 
ZKS Unia. 

nu ilościowego spowodowane zo- Po podsumowaniu działalności 
stało brakiem trzonków do żaró i:wiązlrn oraz krytycznym i samokry 
wek lamp bateryjnych, których tycznym omówieniu braków i niedo­
dostawa w pierwszych dniach ciągnięć w dotychczasowel pracy, 
miesiąca stycznia szwankowała. działacze sportowi podejmUJI! uchwa 

ty o likwidacji zwil}zkliw i dokonują O p h M• 
Czynnikiem, który wpłynął na wyborów cdonków sekcli WKKF. „ UC ar 18St~• 

przekroczenie norm, jest likwida Do pracy w sekcjach włączany jest 
cja prac dniówkowych i przejście I szeroki aktyw tych działaczy spor-
na pracę wyłącznie akordową. towych, kt?rzy swoją dotychczaso-

. . \\'ą pracą 1 postawą dadzą gwaran-
Po sprawozdaniu dyrektora za- cję właściwego poprowadzenia dzla­

kładu tow. E. Gawrycha, wywią- łalności sekcji dla dobra aportu lu-
zała się dyskusja. Poruszono w Z d . b k k 
niej zagadnienia produkcyjne i so awo y o sers ie 
cjalno-bytowe. Stwierdzono, że 

w.szyscy pracownicy zostali wypo 
sażeni w odzież roboczą i ochron 
ną, jednakże nie wszyscy stosują 
się do obowiązujących przepisów 
i odzieży ochronnej nie noszą. 

Rada Okręgowa ZS „Stal" (Łódź) 
organizuje w dniach 8, 4 i 11 marca 
l>m. dru:i:ynowe mlstrzostwa bokser· 
skie na szczeblu okręgu. Celem po­
popularyzncji boksu odbywać się one 
będą w Kutnie, Żychlinie i Piotrko­
wie. 

Po ostatnich wynikach w zawo­
dach pływackich o „Puchar M.uut" 
tabele wyglądaj11 następujłCo: 
GRUPA I 
śh}sk 
Kr11k6w 
Warszawa 
Wrocław 

GRUPA 11 

6 
6 
6 
6 

12 
8 

" 
520:836 

4B6Ji:U9.ll 
387.5:487 .5 

86'1:488 

Łódź 6 12 618:846 
Poznań 6 8 470:384 
Gclaiuk 6 4 409:'84 
Szczecin 6 ~3211682 

Za wody finałowe rOiieirrane SOl!lta­
ną w Warszaw!• 11 marea. 

W gromadzie Żytowice bogacze 
wiejscy uchylali się od odstawy 
ziarna, zaś „trójka gromadzka" 
opanowana przez kułaków, wyda 
wala zawsze przychylną dla nich 
opinię. Jednakże mało i średnio­

rolni chłopi w Żytowicach nie da 
li się zwieśc wrogowi klasowemu. 
Na zebraniu gromadzkim zdema­
skowano szkodnilków, wybrano 
nową „trójk~", do której wesilł 

Wobec zbliżajeil<:ego się termi­
nu zakończenia akcji planowego 
skupu zboża, mało i średniorolni 

chłopi z gminy Dobroń jeszcze 
bardziej wżmocn'li walke o wyko 
nanie planu. Dzięki temu w OS· 

tatnich dniach wzrasta ilość do-
starczonego przez gmin~ Dobr<>ń 
na punkt skupu ziarna. 

Mało i średniorolni chłopi gro­
mad z terenu gminy Dobroń rea 
lizują uczciwie hasło, które zawie 
sili na wozach wiozących zboże 

n<a punkt skupu - hasło · „Do~ 

starczymy chleb robotnikom". 

Jan Rodziewi~z 
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Młodzież Tomaszowa · KRQNJKA- TOMASZOWA 
podjęłaapeljunakówSP '~·: .~--·„ ~ ,,:· :~'"'"• 'Koh1•ety T'omaszo'w~""' a '·tlr.łfOI' f;'f· n 

z gminy Małuszyn 

Nauczyciele witają z radością 
„ .. ,,"" uchW·ały Rady Pokoju 

W Tomaszowie Maz. czynna jest 
komisja kwalifikacyjno-rejestracyjna 
SP, przed którą staje młodzież uro· 
dzona w latach 1932-1933. 

realizują podjęte zobowiązania 
Na ter~nie Tomas:r;owa Maz. roz- Korna~kiego, Do1naradzkleio i Mt.­

poczęły się już w.ybory nowych za- dzieltkłego. 
rządów kół Tow:arz.y$twa Puyjaźni Na zakończenie zebrania wynor· 
Polsko-Radzieckiej i wybQry delejla- czego, nauczyciele - ozłoakowlć 

Tomaszowska młodzież podjęła na 
ap1?l junaków gm. Małuszyn, pow. Ra 
domsko, zobowiązanie masowego, O• 

chotniczego wstępowania do brygad 
młodzfeżowych ZMP i SP. 

Dziś . w POK sztuka 
.,Nawrócony" 

W dniu dzisiejszym, o godz. 19.30, 
w sali Powiatowego Domu Kultury 
zespół świetlicowy z Tomaszowskich 
Zakładów Włókien Sztucznych · W}'­

stawia sztukę według ·utworu Bole­
sława Pru'a pt. „Nawrócony", 

'\ 

Dzisiaj rozpoczynają się w War 
szawie obrady I Ogólnopolskiego 
Kongresu Ljgi Kobiet. Kilka ty­
sięcy delegatek, członkiń Ligi Ko 
biet z mi~st i wsi, obradować bę 
dzie nad udziałem kobiet w wal­
.ce o utrwalenie pokoju i realiza­
cji zad,ań drugiego roku Planu 
6-letniego. Kobiety Tomaszowa 
Maz, reprezei}tować będą na kon 
gresie przódownice pracy zawo­
dowej i społecznej - robotnica 
z Tomaszowskich Zakładów Włó­
kien Sztucznych - ob. Kazimiera 

90 tysięcy kilometrów -bez naprawy głównej 

Ui'Rli'llJllll l/l; loil111'1"t;t 11'111'111 

Auto marki Sko­
da, po przejeździe 
60 tys. km powin 
no być poddane 
głównej naprawie. 
'l;'ak przewiduje 
norma dla. tego ty 
pu aut. Kierowca, 
Stefan Kołodziej­

czyk, z Zakładów 
Sprzętu Transpor­
toweg.o Nr 4 p1·ze 
jechał na Skodzie 
z górą 90 tys. km 
bez głównej na­
prawy. 

l.lill4 1ł 'l.llllUl ll I I I l,Jol' l ol, I 

Jarosińska i pracownica umysło­
wa - ob. Gabriela Syska. 

Do Z~rządu Miejskiego Ligi Ko 
biet w Tomaszowie Maz. nieprzer 
wanie płyną meldunki z fabryk 
i instytucji realizacji zobowiązań 
podjętych na cześć I Ogólnopol­
skiego Kongresu LK i Międzyna 
rodowego Dnia Kobiet-. 

W Tomaszowskich Zakładach 

Włókien Sztucznych tkaczki zwięk 
szyły o 5 proc. produkcję pierw­
szego gatunku, jednocześnie 

zmniejszając o 0,5 proc. ilość od 
padków. Na oddziale snowalni ro 
botnice zwycięsko realizują swo­
je zobowiązania usnucia o 3.000 
m. więcej osnów, a w cerowalni 
podjęte przez kobiety zobowiąza­
nie pozwoli na wycerowanie w 
marcu b.r. 500 m tkanin dadatko­
wo. W przewijalni kobiety pod­
niosły wykonanie baz akordo­
wych o 2 proc. i zmniejszyły ilość 
odpadków o 0,5 proc: 

Jednocześnie w większości za­
kładów pracy kobiety biorą czyn 
ny udział w walce z analfabetyz 
mem. Ob. · Antonina Kubacka z 
Wilanowa wzięła pod opiekę dwie 
analfabetki, którym dwa razy w 
tygodniu udziela lekcji. Nau­
czycielka ob. Janina Malinowska 
Państwowej Szkoły Przysposobie 
nia Przemysłowego Nr 50 wzięła 
pod opiekę 5 analfabetów, któ­
rych zobowiązała się nauczyć czy 
tać i pisać do dnia 1 maja br. 

We wszystkich kołach Ligi Ko 
biet czynione są gorączkowe przy 
gotowania do obchodu Międzyna 
rodowego Dnia Kobiet. Począw­

szy od 4 do 10 marca br. w więk 
szych zakładach pracy odby-Wać 
się będą uroczyste akademie, po 
święcone · Dniu Kobiet. Wiele 
przodownic pracy z tomaszow• 
skich fabrvk otrzyma nagrody, 
pieniężne za wyniki • uzyskane 

TPPR, uc:hwalłli rezolucję, w kt6reJ 
przy realizacji planów produkcyj tów na konferencję oddziału mief- z radością witalll berll6akle ucihwały 
nych. sklego !PPR. - Rady Pokoju i zobowiązuf4 si4 Illo 

Centralna akademia Ligi Ko- W kole TPP:R przy Związku Nau- w1mojenia swych w11iłków w Wf• 
blet odbędzie się w przyszłą nie czycieletwa Polskiei!o w skład no- chowaniu młodzież~ na bolowalków 
dzielę, 11 marca br. Na niej obie wego zarz!\du koła weszli ob. ob.: o 1praw_y pokoju I o .Iepsi:e Jutro. 
delegatki na Ogólnopolski Kon- Nowak, Kornacki, Rozpędowska, ~auozv.c~ele - członkowie. TPPR, P~ 

T TT l · 1 i · I Kl' k" • Pl' , . ~tanow1h w pracy szkolne1 stosowac ~re~ , pn~ z1e.-1 S ę swvm.1 .wra . llD .1ew1cz, 1szc;iynsk~, Bartosz 1 I w uęriizym niż dotąd zakresie do· 
zeruam1 z Kongresu - z kobieta- Ludwik. Delegatami na z1az:d oddzia- świadczenia przoduj11,cej pedago~iki 
mi Tomaszowa. łu miejskiego TPPR wybrano ob. •>b. : radzieckiej. J, S. 

Aktgw handlu uspolec•nlone'qo 

radzi nad usprawni en iem ·pracy w sklepach 
Sprawne działanie aparatu han~ 

dlu uspołecznionego i właściwe roz 
mieszczenie placówek detaliczne j 
sprz~daży jest sprawą ważną. W 
Tomaszowie Maz. w bieżącym i;o­
ku · nastąpi dalszy wzrost liczby 
sklepów uspołecmionych, przy 
czym szczególny nacisk położony 
zostanie na otwieranie nowych pla­
c;ówek dystrybucyjnych na przed­
mieściach, zamieszkałych J'.'l'Zez lud­
ność robotniczą, gd:rie dotychczas 
jest jeszcze niedostateczna ilość 
sklepów MHD i PSS. 

Miejski Handel D etaliczny posia 
da w Tomaszowie 32 sklepy, w 
większości z artykułami przemysło 
wymi. Powszechna Spółdzielnia 
Spożywców posiada 57 sklepów, 
przeważnie z artykułami spożywczy 
ml. Do końca bieżącego roku tlogć 
uspołecznionych placówek detalicz­
nej sprzedaży wydatnie wzrośnłe, 
bowiem MHD planuje uruchomie­
nie 29 nowych sklepów, w tym S z 

Czqtelnlc•• niszą 
____________________ ................ 

artykułami spożywczymi i jeden 
skład komisowy, zaś PSS uruchomi 
5 sklepów spożywczych. 
- Przed handlem uspołecznionym 
naszego miasta stoi zadanie nie ty!~ 
ko planowej realizacji planu sieci 
placówek detalicznej sprzedaży, 
ale również usprawni!nie pracy w 
istniejących placówkach, obniżenie 
kosztów ~łasnych, właściwe zaopa 
trzenie wstystkich sklepów. 

W związku z tym Komisja Han 
dlu przy MRN zwołała konferen­
cję kierowników wszystkich skle~ 
pów handlu uspołecznioneg<>: Kon­
ferencja odbyła się przy · udziale 
przeds.tawicieli Komitetu Miejskie­
go PZPR i Prezydium MRN. 

W czasie obrad omówiono sze~ 
reg zagadnień, związanych z 
usprawnieniem pracy aparatu han~ 
dlowego. Kierownicy sklepów 
stwierdzili, że spekulanci tworząc 
sztuczny popvt usiłują wykupywać 
szereg art_ykułów pierwszej potrze-

Uchronić przed niszczeniem lasek w Michałówko 
Z zadowoleniem · przeczytałem w j gę ludzie wydeptują ścieżki w mło 

„Głosie· Tomaszowskim" wiadomość dym zagajniku, łamiąc młode drzew 
o tym, że miasto nasze otrzyma ka i krzewy. Ogrodzenie siatkowe 
piękny bulwar, ciągnący się wzdłuż jest w wielu miejscach pozrywane, 
rzeki W olbórki do lasu na Micha- a las przedstawia ;żałosny wygląd. 
łówek. Niestety: obawi~m się, że do C zy Tomaszowskie Zakłady 
tego czasu, zanim załozony zostanle Włókien Sztucznych, do których 
park nad rzeka Wolbórka, to z las 1 k · · ł b 
Ir. M . h łó. k i 1· 1„ d ase ten nalezy, me mog y y na-.u w ie a w u n ew e " t%ew . . . 
pozostanie. Codziennie idąc do pra prawić ogrodzenia i ochr~ruł drze 
cy przechodzę obok lasu j widzę, ~ostan przed zniszczeniem. 
jak częstokroć skracając; sobie dro Fr. Koźba - l-Vilanów. 

by, aby potem odsprzedawać je po 
paskarskich cenach. Zadaniem pra­
cowników handlu uspołecznionego 
jest zachowa•ie czujności i przeciw 
działanie tego rodzaju akcji wroga 
klasowego. 

Przedstawiciele Komisji Handlu 
przy MRN zwrócili uwagę na nie­
jednokrotnie zbyt niefrasobliwe po­
dejście kierowników sklepów do 
właściwego Zaopatrzenia placówek. 
Zdarzały się wypadki, że w n!ektó 
rych sklepach spożywczych ( szcze~ 
gólnle na peryferiach miasta) przez 
dłuższy okres czasu brak było ka­
szy jęczmiennej, podczas gdy w ma 
gazynach Centrali Spożywczej pro 
dukt ten się znajqował. Świadczy 
to o tym, że kierownicy niektórych 
sklepów jeszcze zbyt małą wagę 
p,rzywiązują do prowadzenia syste­
matycznej analizy rynku i nle)'rzer 
wanego zaopatrzenia konsumentów 
w artykuły pierwszej potrzeby. 

Na konferencji poruszono rów­
nłd zagadnienie podniesienia dy­
scypliny pracy wśród pracowni­
ków handlu uspołecznionego. Człon 
kowie Komisji Handlu Uspołecznio 
nego zwrócili uwagę, że zdar::lją 
sie wypadki zamvkanla sklepów na 
kilka ~)nut przed godziną 19. W 
kilku sklepach stwierdzono nie­
właściwy podział pracv wśród per­
sonelu. co po:woduje złą obsługę ku 
pujących. 

Pracownicy handlu usl'Ołecznło­

nego zobowiązali się usunąć cłotyc:h 
czasowe braki w swej pracy i dbać 
o właściwe obsłużenie mas pracu­
jących naszego miasta. 
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z 11 P w walce o dobre wvniki w nauce I 
W ostatnim okresie czasu poważ-

Największą zasługą nowego filmu Hitler, Himmler, Ka.Itenbrunner, Bor nie wzmogło się znaczenie organiz11cji 
radzieckiego „Tajna misja" jest to, mann, Krupp. Poznajemy zawiły ZMP-owskiej jako czynnika mobilizu­
że demaskując wrogów ludzkości, splot ich interesów i ambicji osobig jącego całą młodzież szkolną do wal­
broni sprawy pokoju i pokojowego tych, widzimy ich cynizm, brntal- ki o lepsze wyniki w nauce. Organi­
życia ludzi pracy całego świata. Za- ność, brudne intrygi, nieliczenie się zacja ZMP-owska w szkole znacznie 
sadnicze sprawy, o których jest mo z interesami prostych lµdzi, trakto- okrzepła, wzrósł jej autorytet wśród 
wa w tym filmie, nie są wymyślone. w.anych przez nich jako godny po- młodzieży niezorganizowanej i nau­
Historia. bezprzykładnej zdrady, ja. gardy . motłoc;,h. Żywiołem ich jest czycielstwa. ZMP·owska praca staje 
k<>. nope•uiJi dyplomaci· nn· pe..;~"-u · bki t ł t<ię nieodłączną częścią realizacji pro 

•r ,. ~ ·-uuu WOJna, 0 szy m i rwa ym pokoju gramu naukowo-wychowawczego szko 
anglo - amerykańskiego, kumający nie my:Slą, ani tym bar,dziej go .nie ły. Postępowe nauczycielstwo wid7.i 
się w okresie wojny za plecami swe pragną. w organizacji ZMP-owskiej swego od 
go sprzymierzeńca, Związku Radziec świetną w tym filmie jest scena, w danego, pierwszego pomocnika w wal 
kiego, ze wspólnym wówczas wro- której znajdujący się w niemieckiej ce 0 wyniki w nauce. Tak właśnie 
giem - hitlerowskimi Niemcami - niewoli amerykański lotnik we wła- jest w XX Państwowym Gimnazjum 
.iest prawdziwą historią. ściwy sposób odpowiada na ziejące 1 Liceum w Łodzi, !!dzie rada peda-
Myślą przewodnią nowego filmu J;lienawiścią do Związku Radzi,eckie gogiczua zacieśnia współpracę z ZMP, 

Michała Romma, nakręconego we- go słowa senatora. Wielka wymowę co w znacznej mierze spowodowała', 
dług scenariusza K. lsajewa. i M'. posiadają ostatnie sceny filmu, po- że tylko 200/o uczniów tej szkoły o trzy 
~klarskiego, jest myśl o koni~- kazujące nam, w jaki spo1:1ób w Mo- mało oceny niedostateczne w II okre­
nośct walki o pokój, wbrew dąże- skwie, Londynie i Waszyngtonie ma sie bie:łącego roku szkolnego. Podob 
niom spiskowców imperialistycz - sy prostych ludzi zareagowały 9 ma ::i.ie j1ost w liccnm Gumowym, Mięs­
nych. W oparciu o znane Powszech ja 1945 roku na wiadomość o kapi nym i· innych szkołach łódzkich: Wy­
n:ie fakty, film ten pokazuje nam tulacji Niemiec i zakończeniu wojny. niki ·w nauce po drugim okresie ro.Ku 
w pierwszych swoich scenach sytu- I oto znowu tę wielką radość mi- szkolnego w szkołach średnich za­
<>~ję wo.jenną w styczniu 1945 roku. lionów ludzi chcą zniszczyć niecne równo ogólnokształcących, jak i za· 
W Ardenach Anglicy i Am€t')'kanie knowania imperialistów anglo-ame- wodowych poważnie się polepszy~y, 
c.ofają się przed kontrofensywą nie- ryka11skich. Obecnie, gdy w Korei dzięki wysiłkom rad pedagogicznych 
miecką, Churchill prosi Stalina o trwają walki z amerykańską agresją, i organizacji ZMP-owskiej. W 27 szk.l 
rGzpoczęcie działań na wiekszą ska- gdy bez przerwy nadchodzą wia- łach zawodowvch za pierwszy okres 
le. a do Berlina przybywają ze domości o szaleńczych zbrojeniach i 4~ ,5 proc. uczniów poll-iadało oceny 
Szwajcarii dwaj panowie z portugal przygotowaniach wo.jennych w Sta. medostateczne, natomiast w drul'!im 
skimi pas~ortami. W rzeczywistości nach Zjednoczonych i krajach zmar o]j:resie tylko 37,5 proc. W szkołach 
są to '-'J'YSłannicy -1/\Taszyngtonu - se shallizowanych. film .,Tajna misja" oJ!ólnok5ztałcących za pierwszy okres 
nator i agent wywiadu k-tórzy ułatwia wielu ludziom znalezienie 4~ proc. uczniów posiadało oceny 
przybywają z tajną misją. właściwej ·postawy wobec tych wy medostatccznc. Szkoły TPD przodują 

pod względem dobrych wyników w 
.Już w trakc~c u;erwszych rozmów darzeń. na.ui;:c. 

i Amerykanami, kierownik niemiec Nowy film Michała Romma nie T b rze a stwierdzić, że mimo pow aż 
kiego '""'WJ.adu Sc'-elenber" przypo i·est J·ednak filmem dokumentarnym, h · '" • ''· "'' !!YC osiągnięć, jakie orJ!anizao;ia 
mina im słowa Harry· Trumana, jak to mogłoby się komuś na oierw .t.MP-owska odniosła na polu wa!lri 
wówczas wiceprezydenta Stanów szy rzut oka zdawać. Mimo ścisłego 0 wyniki w nauce. to jeszcze szereg 
Zjednoczonych: „Jeśli bądziemy wi- i dokładnego rejestrowania faktów zarządów szkolnych, a szczególnie za 
dzieć, że Njemcy zwyci~:iają Rosję, historycznych, jest to film fabular- rządy dzielnicowe zbyt słabo pracu­
D<lwinniśmy pomóc Rosji, jeśli na- ny, jeśli zaś chodzi o jego rodzaj, ją na tym odcinku. Nie rzadko zda­
tomiast Rosja zacznie uzyskiwać można by go określić jako „film rza się, że organizacje ZMP-owskie 
µrzewag-e nacl Niemcami, powinniś !1Zpiegowski". Głównymi jego boha- nie zwracają należytej uwagi na takie 
my pomóc Niemcom". Nadeszła wła terami (w dobrym tego słowa zna- ujemne przejawy w życiu szkoły, jak 
śnie chwila, w której jeden z hitle 

1 

'ften~) są dwaj wywiadowcy ra-1 niesumien11e odrnbianie lekcji, porlpa 
rowcńw uważa n srn~owne orzy- dzię.ccy: Marta i Dementiew. Nie władanie, ściąganie itp. Tak włast:"·c 
pomnieć senatorowi z BiałeJ<n 'no. maią onl jakiegoś wyraźnie określa dzieje się w XI Państwowym Gimna­
mu słowa Harry 'l'r:nnana. nego .,bojowego zadanJa", lecz, mi- zium i Liceum Państw. Szk. Techn.-
Rozpoczynają się dlu,s;i.e i przewle mo to, odgrywają w akcji ważną ro 

kłe targi i intryt!L Obie strony jed lę. Dzięki ich wysiłkom i czujnoś­
noczy wspólne ucz•1ci~: nienawiść ci, władze radz.ieckie otrzymują ko­
do Związku RadztcckiE•go i do usiro pię częsc1 spisu agentów hitlerow­
ju socjalistycznego. alę, ani Amery- skich. na Bałkanach. którzy orzeka­
kanie nie chcą rozm;i.wiać z Hitle- zani zo.stali przez Schelenberga A­
rem, jako z ··ówi1yrr•. sobie partne- merykanom i którzy maja w dal. 
rem, ani też hit:<:rcwcy ni<:? są jesz- szym ciągu prowadzić swoja anty­
cze p$J7Chicznie załamani 'do tego radziecką rnhotc .- tvm n1zem już 
~topnia, aby zgodzi.ć się bez zastt7.e- za dolary. 
żeń n<ł warunki Amerykanów. Film „Tajna misja„ :t:r~·wa mask~ 

qozpoczęta 12 stycznia 1945 roku z _tw:ir~y angl~.am~r~lrnńsk~ch rea!•­
ofensywa radziecka, wyzwala środ- c!omstow, ktorzy. JUZ ?a kilka. nue· 
kawą. i zachodnią Polskę, a zarazem s1.ęcy prze~ .zal<o~~zcmem. wo,1ny ~ 
w znacznym stopniu krzyżuje machi b1tlerowskm11 N1emcam1, 'taczi>h · 

Przemysłowej i w innych szkołach. 
W walce _ o dobre wyniki w nau.:e 

stara się przeszkadzać organizacji 
wróg klasowy przez demoralizacją 
młodzieży, wszczepianie jej jadu bez 
ideowości i zakłaqiania. Wróg chce 
odsunąć młodzież od twórczej praćy 
w szkole i przeciwstawić ją szkole 
ludowej, organizacji ZMP i naszemu 
państwu. W XI Państwowym Gimna­
zjum i Liceum istnieją ogniska bu­
melantów. W III Państw. Gimnazjum 
i Liceum wróg przeniknął nawet do 
szeregów organizacji ZMP i prowa­
dził ukrytą robotę. Organizacje szkol 
ne winny wzmóc swoją czujność po­
lityczną. wnikliwie analizować teren 
swej szkoły, nieubłaganie demasko­
wać i likwidować bumelanctwo, lek­
cewa:i;ący stosunek do nauki, opusz­
czanie lekcii i wszelkie próby demo­
ralizacji mlódzieży przez wroga kla­
sowego. 

Organizacje szkolne winny trak~o­
wać za~;c>.dnienie walki o wyniki w 
nauce iako sprawę o wielkiej wadze 
politycznei i gospodarczej. Każda o­
cena niedostateczna, każda druc5ó­
rocz.noś'5 opóźnia bowiem przyg;to­
wan1e kadr dla realizacji Planu 6-let­
niego, opóźnia nasz marsz do Socia­
Hnnu. 

'X' walce o dobre W\niki w nauce 
ZMP zakłada koła naukowe, zespoly 
!;amopomocv uczniowskiej, twonv 
brygady lekkiej kawalerii. urząci%; 
;ir.rady produkcyjne i znaidujc sz<?rcg 
innych for'm działania. Na terenie 
Łodzi ZMP zorganizował około 106 
kół _i;at•kowych, które grupują 2.164 
uczmow (59,4 proc. stanowią zetem­
J?OwcyJ. Pracą tych kół kieruje S o· 
srndkow metodycznych, prowadzo· 
cych przez ZMP. Są to ośrodki: lite­
racki, . marl<Sistowski, historyczny. 
r:e:ogr~hcz~y, matematyczny, chemicz 
ny, b1ol?~1c~ny i języka rosyjskiel!o. 
Nad ~resc1ą 1 charakterem pracy nau­
k?we1 w ośrodkach czuwają nauc.!:7· 
c1':le - .s~.ecjaliści z ramienia Wy­
działu Os wiaty ·Prezydium Rady Na­
rodowe) w Łodzi. ZMP zorganizował 
na terenie Łodzi ponad 1000 zespo-

nacje amerykańskie w Berlinie. Se P~.zygotowywać się do_. wrogie.i ~k­
nator i agent wywiadu nie rezygnu c~1 w stosunku_ ~o Z~v1ązk~1 ~dzte~ 
ją jednak nawet w tym wypadku. kiego, do trzec1eJ wo.iny w;•w.toweJ. 
Ich „tajna misja" ma na widoku .Jasno i wyraźnię widzimy _okoliqzp,o 
trzy cele: 1) nakłonienie t1itlerow- ści, w jakich rozpadła się Trzecia 
ców do stawian,ia jaJt najsłabszego Rzesza Hitlera i 7.rodziła się myśl o 
oporu wojskom Eisenhowera i · do agresji anglo-amerykańRkiej, ski.e ~ 
kcncentracji głównych sił na fron- ro~aiiej ~vym i:istri:em prze~iwko 
cie wschodnim, 2) uzyskanie dla ZW1ą~ko~1 Radz1e~k1en:u, n;.vsl . o 
przemysłu amerykańskiego wseyst- nowe) pozodze wo.ienneJ, ktora dała 
kich patentów niemieckich drogą by nowe zyski kapitalistom i ich 
rokowań z Kruppem i innymi wiei sługusom Razem z takimi filmami, 
kimi przemysłowcami. 3) przejęcie jak „Ostatni etap". „Spotkanie na 
od hitlerowców ich siatki szpiegow Łabie", „Rada Bogów", czy teź „Spi 
ska-dywersyjnej na Bałkanach. ; ~ek ban~utów". ~Im „Tajna misja'' 

Przed oczyma widza przesuwa się Jest patęZ?Yi:r1 oręzeI? w walce. o 
cała galeria postaci: stary wróg pok~J, dzi_ęk1 temu, ze demaskuie 
Zwiazku Radzrec.kiego Winston Chur qśw1adamrn. 

Pa1istwowy 0 .frodek Maszynowy w Wejhernwie przeszkolił .'15 po­
mocników traktorzystów, w większo:ki synów malo i średmorolnych 

chłopów. 

1'11ill, senator a.merykaD...<>ki Raery, E. M'.ARTUSZEWSKI 

LEOll C.DHOLICKI 1. 

LOKAUT 
Po krwawych zajściach 1'905 roku nastąipily miesiące zaCliSntę­

tych warg i pięści. Wróg mylił się, sądząc., że akty gwałtu i egze­
k11.cje złamały wolę robotników: w wal-ce zdobyli oni naj~nniejszą 
broń - świadomość siły organirzacji. 

Wkrótce nadarzyła się okazja jej wy.próbowania. To, ku czemu 
dążył MarchlewSKi, stawało się wreszcie rzeczywistością okupioną 
pr-'>ha k„wi i ~mierci ~dowej. 

Potentaci przemysłu łódzkiego powierzali wyższe stanowiska w 
swoich przedsiebiorstwach przeważnie ludziom obcego pochodzenia. 
Poznańscy, na p.r;zykład, sprowadzali inżynierów z Anglii razem 
z maszynami parowymi. Jednym z takich inżynier.ów-Anglików, był 
stary Stevenson, mężczyzna korpulentny, butny i arogancki. Zwra­
cając si'ę do robotników, używał jedynie wyrazów obelżywych, po­
n~cwa 7. do n ich ograniczała się jego znajomość j.ęzyków rosyjskiego 
i memieckiego - polskiego nie znał wcale. Robotnicy nienawidzili 
go i uważali za szpiega. Gdy pewn.ego razu węglarze i palacze nie 
dcstali podwyżki. przy.pisano to złej woli Stevensona. Konewka 
przyszedł do ślusarni i w uniesieniu odgrażał się krrz.ycząc: „Cz,as 
j1.iż skuć mordę szpiclowi!" Ślusairze zaczeli perswadować, że sprawę 
:-iaieży zbadać. a po zbadaniu jej powołać kilku towarzyszy, którzy 
by działali;.,,, porozumieniu ze Związkiem. 

- Ni,e wolno nam ulegać nastrojom - stwi-erdził Stasiak ·­
Stwarzamy anarchię, a w iell).y już dobrze, że wróg zawsze obraca 
to na naszą niekorzyść. 

Wysoki i barczysty, stał z pochyloną głową i uderzał pilnikiem 
o powalaną smarem dłoń. Słowa padały r-0zważnie, przekonywująco. 

W tej chwili wszedł niespodziewanie Stevenson. Widząc, że ro­
botnicy, zami.ast pracować, stoją i rozmawiają, sklął ich po niemiec­
ku. Przekleństwa podniecały go. Raz zacząwszy, coraz bardziej .pod­
nosił głos, kalecząc niemczyznę, wymachując pięścią. Robotnicy 
odruchowo skierowali się do swoich warsztatów. Jedynie Stasiak 
n ie ruszył się i spokojnie obserwował Anglika. 

To, co nastąpiło teraz, trwało zaledwie minutę. Natknąwszy się 
wzrokiem na twarde spojrzenie Stasiaka. Stevenson szarpnął go za 
rnzpięty kołnierz koszuli. W tem spostrzegł ptlnik w zaciśniętej. 
potężnej dłoni robotnika. · Cofnął się, zawadził o warsztat i tracąc 
rń'wnowago z.aw0hi ł : 

Na zdjęciu: kierowni!c warsztatu objaśnia młodym traktorz ystom dzia~ 
łanie pompki ssącej ciągnika „Zetor". (FOTO-AR.) 

- Kara-ul! 
- Czekaj, ty ..• - stłumio-

nym od gniewu głosem Vl"ycedził 
Stasiak. Ale w dalszym ciągu stał 
na miejscu w tej samej pozycji, po­
chyliwszy tylko głowę. Z ponu­
rych, wynędzniałych twarzy robo­
tni!ków znikła na chw.iłę zasłona 
p<:>wiek i Stevenson ujrzał wlepi<>­
nych w siebie kilka par oczu pała 
jących nienawiścią. 

Sposród ślusarzy wyskoczył 
teraz ruchliwy, powalany węglem 
Konewka. Wyzywając Anglika, 
schwycił go za klapy płaszcza i, za 
nim Stasiak pochwycił i popchnął 
.palacza w tył, zdążył ki~ka razy 
szarpnąć. Mamrocząc coś po swoj.emu, mzynier wycofał się ze ślu­
saxni. Będąc już we drzwiach podniósł pięść i krzyknął: 

- Ja wam pokażet! 

Zajś~ia ze strażą fabryczną 

Dyr~ktor Horrocks miał inny system. Patrzył przez palce na ·t<>., 
jak robotnicy wykończalni wynosili odpadki materiałów, owijając 
nimi szyj~ na kształt szalików. Zawsze mogło się to przydać do ła­
tania starej bielizny. Kradła przeważnie sama straż, właści­

wie strażacy, któ.rzy pełnili w fabryce zarazem funkcje stróżów. 
Byli to przeważnie wyrafinowani zl:odzieje. Od czasu do czasu or­
gani•zowah nawet poważniejsze przedsięwzięcia. Pewnego razu pod 
warstwą 'kości z kuchni wywieziono z fabryki większą ilość baweł­
ny. Pod tym względem znany był wśród :robotników zakładu stra­
żak nazwiskiem Drauze. Przy lada okazji czepiał się on robotników 
i żył dobrze tylko z tymi, którzy wynosząc odpadki, dawali mu ła­
pówki. Gajewskiego Drauze szykanował za to, że ten przypadkowo 

. \•1iedział o pewnej sprawce strażak<.. 

Gajewski pracował w apreturze. Miał twarz suchotnika, zapad· 
łą pierś , rzadkie, rude, lepiące się na spoconym, piegowatym :::zole 
"·losy. Ż'Jna Gajewskie~o leżała w poł'ogu, więc upatrzył on sobie. 
skrawek poplamionej tkaniny, który tnógł się przydać na pieiuszki. 
Wiązał -;o wiaśnie na szyi żyl astą . zieloną oct farby ręką. podno-

łów samopomocy u~zniowskiej, któ­
rych zadaniem jest podniesienie wy­
ników w nauce. Po każdym okresie 
szkolnym - a feśli zachodzi pntrze­
ba i w ciąllu okresu - odbywają si<; 
narady produkcyjne uczniów z pro­
fesorami, na których omawia się 
wspólnie osiągnięcia i braki. Jest to I 
ważna forma masowej mobilizacji mło 
dzieży przez ZMP do walki o lepsze 
wyniki w nauce. 

18 bm. odbyła się Ogólnołódz:Ka 
Narada Aktywu Szkolnego ZMP, po­
święcona podsumowaniu wyników w 
nauce za drugi okres. Obecnie odhy· 
wają się we wszystkich szkołach pje­
n~rne zebrania zarządów szkolnych i 
koł klasowych, poświęcone przeana­
lizowaniu wyników w nauce w no­
szczególnych szkołach. Narady te ,"Yin 
ny zmobiliz:ować całą młodzież łódz­
kich szkól do wielkiej bitwy o pod­
niesienie wyników w nauce. 

ZDZISLA W NIEWOLA 
Kierownik Wydz. Młodzieży Szkolnej 

ZŁ ZMP 

Dzisiejsze imprezy 
• sporto&e 

godz 9 - w sali Młodzieże>-
• wego Domu Kultury, 

przy ulicy Traugutta, rozgrywki 
siatkówki o puchal· PZKSS. Grają: 
„Spójnia" Warszawa - AZS poz_ 
nań. AZS Łódź „Budowlani" 
Gdańsk, „Stal" Wrocław - repre­
zentacja Lublina, „Spójnia" Warsza 
wa - „Stal" Wrocław, AZS Łódź 
- reprezentacja Lublina, AZS Poz­
nań - „Budowlani" Gda!l.sk. 
OOJdZ 17 - w małej sali MDK, 
& • zawody szermiercze 
w ramach eliminacji do drużyno­
wych mistrzostw Polski. 

godz 17 - przy ulicy Szter~in· 
• ga 24, Pogonowskie­

go 82 i w szkole im. Fornalskiej, 
pierwszy dzień mistrzostw siatków­
ki młoozież,v S"Zkół średnich. 

Y. 

pracy 

Uperatywn:y 
charakter 

zarządu koła 

Makar cew kładzie wielki na 
cisk na operatyw~ chamk 

ler pracy zarządu koła sporto-
wego. · 

Na operatywność tę składają 
się następujące czynniki: 

1) Żywa działalność, wyraża­
jąca się różnorodnością prac i za 
interesowań koła, bez naruszania 
jednak podstawowych założeń 
nakreślonego planu pracy. 

2) Nieustanna dbałość o dobór 
i wychowanie aktywu. 

3) Wyróżnianie najaktywnie.i­
szych członków koła. 

4) Okresowa (ściśle przestrze­
gana w terminach i sposobie wy 
konania) sprawozdawczość WO· 
bee swych członków i władz nad 
rzędnych, 

5) Dokonywanie w ustalonvch 
regulaminem koła wyborów 
wszystkich władz (kierowników, 
sekcji, kapitanów drużyn itd.). 

6) Stałe terminy posiedzeń, ze­
brań, dyskusji, ćwiczeń, trenin·. 
gów i planowanych imprez. 

7) Okresowe stosowanie ocen 
dzi<lłalności koła jako organiza­
cji i jego poszczególnych człon­
ków (sekcji, drużyn, komisji itp.). 

8) Wciąganie członków kola 
(grup i jednostek) do prac spo­
łecznych w zakładzie pracy, do ' 
masowych organizacji, współza­
wodnictwa pracy itp. 

W tym wszystkim kry/e ~ię 
głęboki sens wychowawczy kul­
tury fizycznej w zakładzie pracy. 

Biegi Narod'ovve 
najpopuJarnieszą imprezą sportową 

.Biegi Narodowe są jedną z imprez 
wybitnie przyczyniających się do 
umaso\vienia sportu w Polsce Ludo 
wej. Szybko wzrastająca. liczba u. 
czestników Biegów NarodowYch, 
świadczy o wielkiej popularności te.i 
imprezy. 

I tak w roku 1948 startowało ogó 
łem 3b5.299 zawodników i zawod­
niczek, w roku następnym w Bie­
gach Narodowych wzięło już Udział 
519:418 osób. W roku 1950 liczba 
startuj <1cych wynosiła 685 .6!1!1, co 
w porównaniu z rokiem Hl48 stano­
wi 2-krotny wzrost. 
Największ<i licz.b~ s\.artu~ącycb wy 

kazało się woj. katowickie, gdzie w 
ubiegłym roku na starcie Biegu Na­
rodowego stanęło łącznie 96.720 O­
sób. W Poznaniu startowało wów­
czas 68.466. w. Warszawie 65.236 
uczestników, Poważny wzrost i-
lości uczestników: Biegów Na-
rodowych jest widoczny rów-
nież w województwie warszawskim, 
gdzie w roku 1948 startowało 17.998 
osób, a w roku następnym liczba 
ta wzrosła prawie 3-krotnie, osiąga 

jąc 60.425 ucze;1;ników. Obecnie WO.J. 

warszawskie znajduje się na trzecim 
miejscu, za katowickim i poznań -
skim, z liczbą 65.326 zawodników i 
zawodniczek. którz~· startowali w 
Riegach w roku Hl50. 

Na {)Odkreślenie zasługuje szybki 
W7.rost ilości startujących w woj. 
gdańskim, gdzie w roku 1948 na star 
cie do Biegu Narodowego stanęło 
9.815, w 1949 - 22.310, a w J 950 -
45.111 zawodników. 

Obecnie, w oparciu o jednolity ka 
lendarz imprez sportowych na rok 
1951, którego zadaniem jest powiąza 
nie imprez, akc;ii masowych i roz­
gryw'ek sportowych z ź.vciem polity_ 
cznym oraz stworzenie warunków 
do dalszej szeroko zakrojonej akcji 
zdobywania SPO, sekcja lekkoatle­
tyki GKKF wydała nowy regulamin 
Biegów Narodowych na rok 1951: 

Regulamin określa szczeble na ja_ 
kich rozgrywane będą biegi oraz dy 
stanse dla poszczególnych grup i ter 
miny biegów powiatowych. woje­
wódzkich i biegu centi:alnego o ini 
strzostwo Polski. 

sząc głowę tak wysoko, że ruda jego bródka sterczała niemal pio­
nowo. 

- Słyszałeś? - zaczepi~ go Zając - Sztyfenza sprano w ślusarni. 
Gajewski pomlaskał dziąsłami bez zębów, przy czym bródka 

.Jego, jak umoczony w czerwonej farbie pędzel, zatoczyła w powie­
trzu kiliku zamaszystych ruchów, skurczył twarz i surowo, spode 
łba spojrzawszy na Zająca, mruknął: 

- A jakżeż ..• 
SpojTzenie było wyblakłe i znużone. 
- Nie wierzysz ... - zaczął dowodzić Zając, lecz Gajewski 

odw:rócił się z posępną miną. Zając gwizdnął ·tylko i rzucił przez 
zęby: 

- A niech ci:ę. . . 
Przy wyjściu Drauze .szarpnął Gajewskiego za kołnierz i .c:hwy. 

t;ijąc koniec tkaniny owiniętej dokoła szyi, zawołał: 
·- Stój, złodzieju! 
Istotnie, „szalik" był może nieco za długi. Wątły Gajewski, 

chwiejąc się w rękach strażaka, kurczowo trzymał tkaninę. 

- Puść, diable! 
- Ja cię puszczę! wrzesz-

czał Drauze - Do cyrkułu! 
I podniósł do ust gwizdek. 
NastE}pnego dnia Gaj-ewskie­

go nie wpuszczono na teren fa­
bryczny. Zgarbiony, usiadł pod 
murem zwiesiwszy bezradnie 
wzdłuż kolan żylaste dłonie. Robo­
tnicy, śpieszący do pracy, przysta­
wali przy nim na chwilę. 

- No, i co teraz? Ładnie wy­
glądasz - pokiwał głową Zając -
Ale czekaj. 

Przyszedłszy do wykończalni. 
zebrał dookoła siebie robotników 
: powiedział: 

- Jednemu z naszy:::h stała 
się ·krzywda. Złodziej, łajdak Drau 
·<e za kawał szmaty spisał protokół n a Gajewskiego. Chodźmy do 
riyrektora, 

Horrocks. wystraszony wczorajszym zajściem ze Stevensonem, 
L1dał, że o niczym nie wie, i że sprawa nie od niego zależy. 

{d. c n .) 
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